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CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 4 lutego.

o l  af\  ś w ia d c z e n ie m  lo rda  
Churchilla , k tó ry  nazw ał politykę m i 
n is te rs tw a  angielskiego n iebezpieczna 

n iek o n se k w e n tn y  zw raca  Ł  ob”

n ™ .  CZIi a  c z ‘s<r p ra sy  europe jsk ie j  
p eciw  gabine tow i torysów , z za rzu 
tem  dw ulicow ości i tendeney j wojo
w niczych. Ogólnie podnoszą, że p ie rw 
sze a la rm u jące  pogłoski w ysz ły  z A n 
glii; z razu  p rzyp isyw ano  to a n ta g o 
nizmowi p rzeciw  F rancy i ,  ale m nożą
ce się w  tym  k ie runku  objawyj k a 
zały się  dopa tryw ać  g łębszych  pobu 
dek do takiego postępow ania . Z an im  
jeszcze znane były  p rzy g o to w an ia  
f rancusk ie  u  g ra n ic  n iem ieckich , już 
p r a s a  ang ie lska  os trzegała ,  że g łó 
w nym  czynnik iem  niepokoju  je s t  F ra n -  
cya. Po u s tąp ien iu  Churchilla  i 0 - 
tw a rc iu  p a r la m e n tu  angielskiego, po 
w tórzyło  się to samo. Rów nocześnie  
ośw iadczył rząd  angielski, że tylko 
stosunki, p anu jące  n a  kon tynenc ie  
zn iew alają  go m yśleć o w zm ocnieniu  
swoich uzbro jeń , lecz ja k  gdyby nie 
uw aża ł za dosta teczne  w y jaśn ień  sw o 
ich  przed pa r la m e n tem  w  tej sp raw ie , 
u s iłow ał  dać  do zrozum ienia  krajow i, 
że są  inne, jeszcze  pow ażniejsze  p o 
budki, k tó re  sk łan ia ją  go do u trz y 
m an ia  żądań  nadzw yczajnych  n a  u -  
zbrojenia, w ynoszących  w ed ług  s topy 
m onetarnej ,  nie angielskiej, przeszło  
t rzy s ta  milionów guldenów . Nie t r u 
dno też było zauw ażyć pew ną nie- 
konsekw encyę w m owie i zachow aniu  
się lo rda  S a l isbu ry ’ego. Z jednej s t ro 

ny  bowiem oświadczał o n ,  ze pew ne 
objawy zniewalają go do p rzypuszcze
n ia  i i  położenie je s t  groźne, ze w
prawdopodobieństwo wojny wierzy, a 
i  drugiej utrzymywał, że dośw iadcze
n i  ambasadorowie A ngin  zapew niają  
t o ,  iż można U czyń, n a  u trzym an ie  
m k o iu  w  Europie- Coz Jody j e s t  p rze 
konaniem a  eo uk ryw aniem  tych  p rz e 
konań przez dzisiejszy gab ine t  Migiel- 

pytanie m usiał sobie  m ew ąt-  
pHwic zadać lord Churchill, gdy  k ry ty 
kow ał politykę Sahsbury  ego. i  a n ie ja 
sność postępowania obudziła podejrze
n ia  wyrażane przez p rasę  f rancuską , 
niem iecka i rossyjską. Z a rzu c a ją  m ia 
nowicie Anglik iż ma zam iar  ro zn ie 
cić pożar w  E uropie  ażeby z e w e n 
tualnego zatargu odnieść  korzyść, 
upatrzoną z góry, nap rzyk ład  zaanek
tow ać Egipt, o co szczególniej podej- 
rzyw aja  rząd b ry ty jsk i  F rancuz i.  
Spraw a ta w samej rzeczy  m ogła  
obudzić podejrzenie, pom im o bowiem  
objawionej ze s trony  T urcy i  chęci 
przyspieszenia rokowań, wloką się 
one i odraczane są  ciągle w  skutek  
przeszkóń, s tw arzanych  przez L o n 
dyn Z drugiej s trony  m in is te rs tw o  
angielskie p ragn ie  u trzym ać  pozory 
strony  po jed n a w cz e j , ośw iadcza , że 
chce jak  najprędzej ew akuacy i E g ip 
tu, a mim o to n ie  w ykazu je  żadnego 
rezu ltą tu  rokow ań  z T urcyą .

Z achow anie  się w reszc ie  p ra sy  
angielskiej daje również wiele do m y 
ślenia ; n iezgodna n iem al w e  w szy s t
kich sp ra w ac h  w ew nętrznych  p ra s a  
k onse rw atyw na  z l ib e ra ln ą ,  zgodna 
je s t  w  tw orzen iu  a la rm u jących  pogło
sek względem  Europy . " Gdyby się 
tak tyka  podobna niepodobała  g ab ine 

towi, to w ys tąp iłaby  różn ica  p rzy n a j
mniej w in sp irow anych  o rg a n a c h  —  
gdy  zaś tego nie w idać  , p rzypuśc ić  
należy, że to je s t  tak ty k a  z g ó ry  ob
m yślana  i p rzep row adzona  s y s te m a 
tycznie.

Lwów , 4 lutego.
Uchwałą z d. 23 stycznia 1886r. Sejm 

wezwał Rząd: „aby władze, którym powie
rzona jest egzekucja polityczna, pouczył, 
iżby, gdy zajdzie potrzeba zarządzenia 
egzekucyi przeciw gminom, celem ściągnię
cia zalegających podatków lub należytości, 
w ten sam sposób jak podatki ściąganych, 
korzystały przedewszystkiem z postanowie
nia ustępu 5go, §. 70 ustawy gminnej, i 
udawały się do Roprezentacyj powiatowych 
o wstawienie odpowiednich kwot w budżet 
gminny, i nałożenie dodatków do podatków 
na ich pokrycie11.

Uchwała ta przedłożoną została Mini
sterstwu skarbu, które w porozumieniu z 
Ministerstwem spraw wewnętrznych przy
chyliło się do życzenia Sejmu i wydało po
trzebne w tej mierze dalsze rozporządzenie. 
W skutek tego, c. k. Starostwa otrzymały 
od c. k. krajowej Dyrekcyi skarbu polece
nie, aby w wypadkach, gdyby gmina nie 
miała podatków, dodatków, należytości ekwi- 
walentowej lub też innej opłaty publicznej 
już do spłaty zapadłej i ciężącej na gminie 
jako takiej, a tom samem zaległość stała 
się dojrzałą do egzekucyi — zawiadamiały 
właściwe wydziały powiatowe o zarządzeniu 
każdego stopnia egzekucyi, dając im" w ten 
sposób możność wczesnego wydania zarzą
dzeń w myśl §. 70 ustawy gminnej.

KORESPOIDENCYE
W ied e ń ,  2 lutego.

(Spór między W ydziałem krajowym galicyj
skim a Rządem o koszta likwidacyi fu n d u 

szów szkolnych okręgowych).
(JT.) Nie potrzebuję zapewne przypo

minać, że spór powyżej oznaczony należał 
do rzędu spraw w ostatnich czasach przez 
nasze dzienniki najwięcej omawianych. Jak 
to się jednakże przy ocenach spraw facho
wych przez dzienniki polityczne prawie za
wsze dzieje, właściwa rzecz sporna, pomi
mo prawdziwej powodzi artykułów, pozosta
ła prawie zupełnie nieznaną. Dzienniki po
lityczne nie dotykały właściwego przedmio
tu sporu, ale użyły tej sprawy jedynie za 
punkt wyjścia dla rozmaitych, mniej lub 
więcej dowcipnych, p o l i t y c z n y c h  kom- 
binacyj.

W dniu 22 stycznia b. r. odbyła się 
przed trybunałem administracyjnym w Wie
dniu ostateczna rozprawa w tej sprawie. 
Będzie więc może obecnie na czasie, skre
ślić zupełnie objektywnie, na podstawie 
aktów spornych, stan sprawy, z czego ogół 
czytający będzie się mógł przekonać, że w 
sporze obecnym — tak jak w wielu in
nych — nie o „politykę11 — jak brzmi u- 
tarte wyrażenie — ale po prostu o inter- 
pretacyę ustawy chodziło.

Historya sporu przedstawia się w spo
sób następujący:

W Galicji istnieją — jak wiadomo — 
trzy fundusze szkolne: miejscowy, okręgo
wy i krajowy.

O ile źródła dochodów funduszów miej
scowego i okręgowego nie starczą na pokry
cie wszystkich wydatków, ciężących na tych 
funduszach z mocy ustawy, jest obowiązany 
fundusz szkolny krajowy uzupełnić resztę. 
W tym celu wyznacza Sejm corocznie za
siłek, odpowiednio do preliminarza. Gdy zaś 
przez lat 10, po wejściu w życie krajowych 
ustaw szkolnych z r. 1878, rachunki fundu
szów okręgowych były w nieporządku, prze
to i roczne preliminarze okazywały się myl
ne, tak, iż się zdarzało, że Sejm przyzwa
lał więcej jak było potrzeba. Chcąc zapro
wadzić ład, zarządziła w r. 1884 krajowa 
Rada szkolna likwidacyę wszystkich fundu
szów okręgowych (z wyjątkiem miejskich 
Lwowa i Krakowa) i nie mając w radach 
szkolnych okręgowych odpowiednich s i ł ,  
przeprowadziła tę czynność, pod kontrolą 
biura rachunkowego Namiestnictwa, częścią 
przez urzędników tegoż biura w godzinach

9)

MARSZAŁKOWA
(Ciąg dalszy.)

VI.
Pomimo podeszłego wieku i dopiero co 

przebytej ciężkiej choroby, zachował był pre
zes całą dawną trzeźwość umysłu i n,e- 
mal młodzieńczą ową uprzejmość, Która mu 
wszystkie, przed laty i obecnie, jednała ser
ca. Starość mu nie ciężyła; sam zas nie 
tylko że nikomu nie ciężył nigdy, a ' e P°~ 
mimo sędziwego wieku, dla tej właśnie io- 
zumnej uprzejmości, bywał wszędzie upra
gnionym gościem. Nie narzucał się ludziom, 
samotność znosić umiał — co się nie czę
sto u starych zdarza — alo towarzystwo u 
k i ł , jak za dawnych czasów, i używać go 
"miał. Te ostatnie trzy tygodnie, w czasie 
których drzwi jego, szczelnie przed wszelKą 
wizytą — z wyjątkiem pani Heleny — Przea 
doktorów zamknięte były, zaczynały mu wsze- 
!;lko srogo ciężyć; to też ujrzawszy weno-1 
^Heą siostrzenicę, a za nią Terentię i ^ t e - ' 
ana. rozpromieniło się oblicze zacnego s a -  
"szka i obie wyciągnął do nich ręce :

T , — Witajcie! witajcie! najmilsi moi. 
rękę wyK'ląda, jak gdyby wziąwszy się pod 
kłoo '’j 8' eń, lato i wiosna, przychodziły | 
Pociąg  ̂ smętnej zimie i w samotności ją

s*c?.vr~  Czyżby mnie czasem przypadał za- 
P o d s ta w ia n ia  wiosny ? — zapyta' 

tarxiu V  się S te fan , po serdecznem przy w i- 
O l i * ^  z chrzestnym ojcem. Któż to w 

C7i> wdzięCzna tę odgrywał rolę? CZY 
SeJ" Imć panna Hebe ?j.mc panna neoe r „r

^Załkó Właśnie że Hebe _  odrzekła Mar- 
?.tefW *■ '  Muszę ci wszakże wyznać, 

koćm Jakkolwiek nie przeczę, *pt C)C' 
bie -całki16 *adnf* obdarzyły twf

że cię 
twarzą, ją

mną wyobrażam.

Piękna to musiała być dziewica, 
bądz co bądź — prawił dalej S te fan , ura- 

owany, ie żarty ich chorego rozweselały— 
z wieńcem cudownych róż na głowie i w bia
łych szatach I

Jużto, co się tyczy szat — prze
rwa. prezes, od razu w żartobliwy zwrot 
konwersacji wpadając -  zdaje mi s i ę , że 
ich te parne używały j a k  n a j m n i e j . . . .

e spusemy się teraz z wyżyn wesołego 
Olimpu na nasz padół płaczu.... Nic nie wiem 
co się na nim święci. Siadajcież tu wszystko 
tioje koło mego szesląga i rozpowiadajcie 
długo i szeroko, co się na świecie dzieje. 
Ou tych trzech tygodni, coin z horyzontu 
zniknął , prawdopodobnie narodziło się spo
ro niewinniątek; mnóstwo małżeństw rozłą
czyć się musiało pour incompatibilitć d' hu- 
meur; przybyło zapewne nie mało rannych 
i umarłych. Zacznijmy więc od tych ostat
nich htoż umarł?

— Na odludnej wyspie św. Heleny, 
umai' Napoleon I. — odrzekł poważuvm 
głosem Stefan.

i kyło jaszcze nieco przed te mi 
trzema tygodniami. Któż więcej ?

— Na wyspach Sandwieh, w stołeez- 
nem miescio Honolulu , zasnęła w Bogu — 
czy w bogach — liczba mnoga, tego już 
nie wiem królowa Emma tychże wysp 
władczyni.

— lt) już nieco świeższa wiadomość, 
choć i o toj śmierci mnie przed chorobą 
głuche wieści były doszły. Przejdźmy zatem 
do rannych. Musiało ich dużo przybyć ?

Spora przybyła garstka. Primo: Pa
ni Natalia, tonąca w łez oceanio po wyjeź- 
dzie Ulisessa i żadnej nie chcąca przyjąć 
pociechy.

— Jakto 1 jeszcze ? to wytrwałość rzad
ka w naszych anti - romantycznych czasach.
Któż więcoj ?

Sccundo: Rajmund X, ktorego, od dnia 
ślubu nieczułej kuzynki, bogowie w fon
tannę łez zamieniły. Tertio : młodociany Pio
truś Z., rodzinie, przyjaciołom i znajomym

ogłaszający urb i et orbi, ie  sobie lada chwi
lę w łeb strzeli, po odebraniu kosza od sen
tymentalnej Ewelinki; nie tracimy wszakże 
nadziei, że do wykonania sa m o b ó jc z e j  groź
by nie przyjdzie.

— Cóż dalej ? — pytał prezes, serde
cznie ubawiony tą wesołą gadaniną.

Tym razem odpowiedziała mu Panl e“ 
l e n a , znaczącem na niego spoglądając wej
rzeniem.

— Quarto: Książę E azm, trawiący się 
miłością dla istoty niewdzięcznej, 0 twar- 
dem jak brylant sercu.

Zarumieniła się na te słowa Terenlla , 
potem zbladła jak ściana. Prezes, przy któ
rym siedziała, wziął w dłoń swą obie jej 
rączk i;

— No i cóż, moja pupilko droga, czy 
żadnej nie ma dla biednego E razm a n a 
dziei? Pomyśl tylko, ile to ju ż  Jat, pomimo 
mnogich sideł, założonych na niego przez 
najpiękniejsze w7 kraju imbiety, trwa "' mi
łości dla ciebie, choć n a jm n ie jsz e g o  słow a 
zachęty otrzymać nie może. Cóż m asz mu 
do zarzucenia, Terentio ?

— To sarno jej od rana do nocy po
wtarzam — wtrącił żywo Stefan — lecz n i
gdy innej, prócz grobowego milczenia, do
czekać się. nie mogę odpowiedzi.

— Toby nic jeszcze nie dowodziło 
rzekła pani Helena — QM ne dit rien, con- 
sent. Czy tak, Terentio?

Nie p au i , n ie  t a k  — odrzekła 
Marszałkówua, widocznie obrotem rozmowy 
wielce rozdrażniona

— A zatem?
— A zatem tylko to — smutnym ale 

stanowczym głosem odpowiedziała Teren- 
tia — że ja za mąż iść nie myślę. Nic 
więcej.

- -  Nic więcej 1 nic więcej 1 alboż to 
mało? — z największą żywością zawołał 
Stefan. — W najgorszym razie przypuszczam, 
żeby panna na wydaniu oświadczyła, że nie 
pójdzie za p. Piotra , p. Pawła lub p. Se
bastiana, bo jej się ani p. Piotr, ani p. Pa

n>.

weł, ani nawet p. Sebastian nie podobają 
ale powtarzać z dnia na dzień, z roku ni 
rok, że się za mąż nie pójdzie, gdy się no 
ta bene najmniejszego nie ma powołanii 
do zakonnego życia — na mniszkę zaś, je- 
steś tyle stworzona, co ja  — toby znaczyr 
mogło....

— Toby znaczyć mogło — wzruszo
nym głosem przerwała mu siostra — że jak 
nie przestaniesz mnie prześladować, Stefku 
to ja  zacznę wyliczać r a n n y c h  i wiem, oć 
kogo zacznę.

To mówiąc, spojrzała na brata , który 
się widocznie zinięszał.

— JaktoI — zawołał prezes, śmiejąt 
się serdecznie — czyżby strzały złośiiwegc 
Kupidyuka, już i naszą Rajpolską ptaszyny 
dosięgły ?

— A h a ! teraz dopiero jasno mi się 
w głowie robi 1 — również ś m i e j ą c  się,  do
dała pani Helena. — Wymowne to wstawie
nie się Stefana do matki, by nie pozbawia
ła siostry owego pierwszego przedstawienia 
A idy  i promenady dc Lougchump, te dyty
ramby do paryskiego słońca i niezrównanej 
paryskiej wiosny, wszystko to więc było do
brze odegraną komedyą ad as u ni U  cip kin  i ; 
tyle przewrotności w tak młodym wieku! 
cela prom et!

—  Spiesz się Helenko — mówił da
lej prezes — niech się czem prędzej do
wiem kto młodocianem tem sercem zawła
dnął! Jako chrzestny ojciec i opiekun Stef 
ka powinienem być jednym z pierwszlcl 
wtajemniczonych do tego sekretu V  
mości S te fan ie-  rzeki do a C  
od kilku minut nerwowym kr,a;
kojo chodził— siadaj i ^ p o ć e d ź  tw li P° P< 

No!... Puterpeccavł. J* Zac:
Lecz Stefan, tłumiąc o g a rn iam ^  , 

wzruszenie, milczał jak głaz. garm aj*Ce *

r z e k ł a ? 11' u y ! kubek w k "kekjak siostra - 
rzekła pani Helena. — Otóż, kiedy sie koch

wmd7? J' ™  ° d tjCh Pi(t kll}'cłl Posągów d ledziec nie m oże, to ja  powiem co s
święci nie wiele, co prawda powiem, 1
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zaurzędowyeh, częścią przez osobne ku te
mu umówione sity.

Po przeprowadzeniu likwidacyi okaza
ło się, że funduszowi szkolnemu krajowemu 
należy się tytułem zwrotu od funduszów 
szkolnych okręgowych około 450.000 złr. 
Rada szkolna zawiadomiła o tym wyniku 
Wydział krajowy, oświadczając równocześ 
nie, że koszta likwidacyi wynoszące 16.040 
złr. 61 ct. pokryto z zapasów zasiłków, a- 
sygnowanych funduszom szkolnym okrę
gowym.

Przeciw temu ostatniemu zarządzeniu 
wystosował Wydział krajowy przedstawie
nie do prezydyum Rady szkolnej, oprócz 
tego zaś przedłożył Ministerstwu wyznań i 
oświaty memoryał, wychodząc z tego sta
nowiska, że koszta rachunkowości w ogóle, 
a w szczególności koszta likwidacyi za lata 
1874— 1888 ma ponieść skarb a nie fun
dusz jakikolwuekbądź krajowy, albowiem u- 
stawa krajowa z 25 czerwca 1873 r. o nad
zorach szkolnych postanawia w §. 35, że 
„polityczna władza powiatowa dostarcza 
radzie szkolnej okręgowej potrzebnych lo 
kalności i sił pomocniczych, opędza także 
jej potrzeby kancelaryjne.“

Ministeryum oświaty wydało jednak 
w załatwieniu obu pism orzeczenie, utrzy
mujące powyższe rozporządzenia Rady szkol
nej w całej mocy, a to powołując się na to, 
że przytoczony §. ustawy o nadzorach szkol 
nych nie może mieć zastosowania, skoro 
tutaj nie idzie o czynności, jakie Rada 
szkolna okręgowa spełnia w charakterze 
władzy szkolnej nadzorczej, ale o czynno
ści, odnoszące się do zarządu funduszu sa
moistnego, który to zarząd poruczony zo
stał radom szkolnym okręgowym nie na mo
cy powołanej ustawy, ale na mocy u- 
stawy z 2 maja 1873 r. o utrzymaniu szkół. 
W ostatniej tej ustawie zaś nie ma posta
nowienia w rodzaju postanowienia §. 35 u- 
stawy z 25 czerwca 1873 r., a więc musi 
w tym przypadku zastosowaną być ogólna 
norma, że koszta administracyi samoistnego 
funduszu muszą być z tegoż funduszu po
kryte. Nie ulega zaś wątpliwości, że koszta 
likwidacyi do nadzwyczajnych kosztów ad
ministracyi należą. Równocześnie odparło 
ministeryum zarzut, jakoby nieporządek w 
administracyi funduszów szkolnych, a więc 
konieczność likwidacyi, spowodowane zosta
ły niedbalstwem organów rządowych.

Wydział krajowy postanowił odwołać 
się od tych równobrzmiących orzeczeń władz 
rządowych do trybunału administracyjnego. 
Jak to na wstępie wzmiankowałem, odbyła 
się dnia 22 stycznia b. r. przed tymże try
bunałem rozprawa ostateczna pod przewo
dnictwem hr. Belcredi’«łgo, przy której s ta
nął ze strony Wydziału krajowego adwokat 
baron Haimberger, ze strony ministerstwa 
oświaty radca ministeryaluy dr. Rittner.

Zastępca Wydziału podniósł przede- 
wszystkiem znaczenie sprawy, jako zasadni
czego konfliktu między władzami autono- 
micznemi a paristwowemi, i zgodnie z do
tychczasowymi argumentami Wydziału k ra 
jowego domagałsię uchylenia orzeczeń Rady 
szkolnej i ministerstwa oświaty, opierając

to żądanie na trojakiej podstawie: 1) Nie 
można robić różnicy między kierun
kami czynności rad szkolnych okręgo
wych. Przytoczony ustęp ustawy o dostar 
czaniu sił pomocniczych odnosi się więc 
także i do rachunkowości. 2) Rada szkolna 
krajowa nie miała prawa pokrywać samowład
nie kosztów, na które sejm w rocznym bu
dżecie nie zezwolił. 3) Koszta spowodowa
ne były winą organów rządowych, bo Rady 
szkolne okręgowe nie spełniły obowiązku 
co do należytego prowadzenia rachunków, 
zkądj jedynie wyniuł nieporządek, a więc 
potrzeba likwidacyi.

Zastępca ministerstwa w dłuższej prze
mowie odparł te zarzuty, odpowiadając na 
argumentu zastępcy Wydziału punkt za pun 
ktem. I  tak zastrzegł on się przedewszyst- 
kiem, jakoby sprawa obecna miała jakiekol
wiek inne znaczenie, jak znaczenie sporu 
prawnego. Inaczej nie należałaby ta sprawa 
przed forum trybunału administracyjnego. 
Co do argumentu 1) to różnica między od- 
rębnemi kierunkami czynności rad szkolnych 
okręgowych jest istotną. Różnica ta odzna
cza się między innemi i w tem, że gdzie 
Rada szkolna okręgowa działa w charakte
rze w ł a d z y  nadzorczej, tam jej ani prak
tyka ministerstwa, ani trybunału admini
stracyjnego nie przyznaje prawa rekursu, 
bo władza niższa przeciw wyższej rekuro- 
wać nie może. Gdzie natomiast idzie o za
stępstwo funduszu , tam Rada szkolna 
okręgowa uważaną jest jako uprawniona do 
zażaleń i rekursów, więc nie jako władza, 
ale jako s t r o n a .  Więc i co do zarządu temi 
funduszami nie można brać w rachubę 
charakteru jej jako władzy: ten zarząd, to
czynność jurydycznie przypadkowa, która 
Radom szkolnym może być odjętą, przez co 
jednak nie zostają pozbawione zakresu wła
dzy nadzorczej. A że jest zasadą ogólną, że 
każdy samoistny fundusz sam ponosi koszta 
swej administracyi, więc mają je ponosić i 
fundusze okręgowe, ewentualnie fundusz kra
jowy. Wyjątek musiałby polegać na osobnej 
ustawie. Wydział powołuje się na ustawę 
państwową z 1871 r., mylnie ją jednak
że pojmuje. Ta ustawa nic innego nie s ta 
nowi, jak tylko, że porucza właściwą kaso- 
wość urzędom podatkowym. Właśnie, że u- 
stawa krajowa z maja 1873 w art. 29 ową 
ustawę państwową cytuje, z tego wypływa, 
że po za granice tejż żadnych ciężarów na 
skarb państwa nałożyć niezamierzała. Ta 
zasada jest tak ściśle przeprowadzoną, że 
koszta z tą czynnością urzędów podatko
wych połączone, nawet koszta druków po
noszą fundusze okręgowe.

Co do argumentu 2), to kwestya, jak 
ma postąpić Rząd, gdy ustawa nakłada na 
fundusz krajowy jakiś obowiązek, a Repre- 
zentacya krajowa środków do przeprowadze
nia tegoż obowiązku odmawia, ta kwesty 
Dyłab/ sama przez się bardzo ważną i była 
ona oczywiście w innem zastosowaniu w 
naszej literaturze żywo omawiana. Zastępca 
Iządu stawił jedynie pytanie, czy Rząd był
by rzeczywiście w takich razach skazany 
na zupełną bezwładność, gdyby np. musiał 
odesłać uprawnionych do drogi sądowej w

razie gdyby Sejm skreślił w budżecie całą 
pozycyę na płace nauczycielskie, czyby mu
siał w tym razie szkoły zamknąć itp. W o- 
be nej sprawie jednakże uie potrzeba roz
bierać tej kwostyi merytorycznie, bo Rada 
szkolna kr.ijowa nie postąpiła samowładnie. 
Zastępca Rządu wyłuszeza szczegółowo 
sposób odnośnego budżetowania w Sejmie 
Fozycya uchwalona co roku jako zasiłek 
dla funduszów szkolnych okręgowych, była 
zawsze ogólną, przeznaczoną na wszystkie 
cele, ciążące w moc ustaw na funduszach 
okręgowych. Nie może tu być nawet mowy 
o żadnem virement, tylko jest jednolita po- 
zycya budżetowa do dyspozycji Rady szkol
nej w obrębie ustaw. Pozycyj tych Rada 
szkolna nie przekroczyła, skoro jeszcze fun 
dusz krajowy otrzymał zwrot prawie pół 
miliona zł. Jeżeli zatem jak to pod 1) wy 
kazano, fundusz szkolny okręgowy ponosi 
koszta rachunkowości, to Rada szkolna kra
jowa miała zupełne prawo pokryć je z tej 
pozycyi preliminarza.

Co się wreszcie tyczy zarzutu podnie
sionego pod 3), to możnaby ten zarzut po
zostawić bez odpowiedzi. Albowiem, jeżeli 
Wydział krajowy twierdzi, że z winy władz 
rządowych ponosi fundusz krajowy szkodę 
to miałby na tej zasadzie poszukiwać od
szkodowania przed właściwym sędzią. J e 
dnakże, skoro raz takie zarzuty podniesiono, 
uważa zastępca Rządu za swój obowiązek 
przedstawić je  w należytem świetle. Wyka
zuje tedy, że nieład w zarządach funduszów 
nie był bynajmniej wypływem niedbalstwa 
organów rządowych, ale zostaje w ścisłym 
związku z całą organizacją funduszów szkol 
nych. Punkt ciężkości' administracyi polega 
właśnie na funduszach miejscowych. Tym 
brak wszelkich sił do należytego prowadze
nia gospodarki. Zwracano już na to kilka
krotnie uwagę; zastępca Rządu powołuje się 
na onucyacye Sejmu, mianowicie na jedno 
sprawozdanie komisji budżetowej piór* po
sła Smarzewskiego, które wykazuje braki 
administracyi funduszów szkolnych, mające 
swe źródło w wadliwości odnośnych ustaw. 
Nie jest to zresztą właściwością Galicyi. I 
w innych krajach były te same objawy, 
chociaż są tam do dyspozyeyi lepsze siły w 
gminach i radach miejscowych.

Trybunał po przeprowadzonej rozpra
wie odrzucił zażalenie Wydziału krajowego 
jako nieuzasadnione, przyjmując w zupeł
ności motywa, przytoczone przez zastępcę 
Rządu.

do wtajemniczonych i ja się nie liczę — ale 
powiem co mi rozkwitająca szepnęła róża, 
różnobarwny motyl... „słowik w miłosnej 
pieśni*...

— Zlituj się, Helenko, bo cały P ar
nas tu wywołasz 1

— Otóż, stryju kochany, i róża i mo 
tyl, i słowik jedno i to samo szepcze n a 
zwisko... obcego pochodzenia 1 Czy tak Te- 
rentio!

— Może i tak.
— A ja  ci ręczę, że t a k ,  Helenko 

Spojrzyjno na delikwenta, zobaczysz na j e 
go twarzy żarzącym węglem wypisaną ta
jem n icę .— Delikwent tymczasem, kapelusz 
chwyciwszy jak strzała z pokoju wyleciał.

* — Obcego, czy rodzimego pochodze
nia, zawsze coś głęboko serce naszego Stefka 
zadrasnęło! — rzekł prezes. — Cóż na to mó
wisz, Terentio?

— Stefek taki młody — wzruszonjm 
głosem odpowiedziała Marszałkówna — że mi 
trudno przychodzi brać bardzo na seryo to 
pierwsze jego uczucie. Przyznać wszakże 
muszę, że Miss Howard...

— Jakto 1 — z przerażeniem przerwał 
prezes, A n g i e l k a ?

— Tak jest, stryju — z niemniejszem 
oburzeniem dorzuciła pani Helena — A n 
g i e l k a ,  i do tego jeszcze urodzona nad 
brzegami Colorado, z matki Meksykanki 1

— Horror 1 horror 1 trzykroć horror — 
zawołał prezes.

— A na stwierdzenie tego swego na 
wpół dzikiego pochodzenia — mówiła dalej 
pani Helena — by o nim czasem kto nie 
zwątpił, Miss Howard ma przy sobie nieod
stępną towarzyszkę, rodzaj eksguwernantki, 
czystej krwi córę Yankessów, coś tak niewy
powiedzianie brzydkiego, że gdym ją  poraź 
pierwszy ujrzała, stanął mi od razu przed 
oczami Darwin, z całą swoją brzydką teoryą. 
Dlatego też, unikam starannie spotkania się 
a temi za atlantyckiemi okazami.

Prezes namyślił się chw ilę , potem 
r z e k ł :

— Kiedy tak, to trzeba żebyście czem 
prędzej do Raj pola uciekali, Stefka pod trzy 
klucze zamknęły, a do Paryża, broń Boże, 
go nie puszczały, póki Miss Howard, wraz 
z czarującą swą Yankessówną, nie powrócą 
nad malownicze brzegi Colorado, których to 
brzegów oby nigdy już nie opuszczały.

— A ja  tak wymownie broniłam spra 
wy Stefka! - wtrąciła pani Helena.— Jak na 
moje lata, nie okazałam się zbyt domyślną. 
Aż mi wstyd, doprawdy.

— Dodać wszakże winnam, na obronę 
mego brata — odezwała się Terentia — że 
Miss Howard jest bardzo ładna, że mi się wy
d a ła — jedyny raz, com z nią rozmawiała — 
intelligentną i jak na Angielkę z Meksy
kanki na domiar urodzoną, wcale nie 
emancypowaną, co wielce za nią przemawia.

Tem gorzej — odparł na to prezes — 
bo tem bardziej o nią Stefek dbać będzie. 
Nie przypuszczam wszakże ani na jedną 
chwilę, aby się Stefek chciał żenić. Wszakci 
to zaledwo parę lat temu jeszcze do szkół 
chodził! to dzieciach 1 cała rzecz tylko śmie
chu warta. Ileż to on lat ma, Terentio ?

— Stefek skończy dwadzieścia jeden 
5 czerwca, odrzekła Marszałkówna, której 
piękne oczy zaszły łzami.

— Słyszał też kto, żeby się chłopiec 
w tym wieku żenił? to sensu niema. Nic 
martw się, Terentio, jeszcze ci rozłączenie z 
bratem nie grozi. Niech się kocha 1 i owszem 
pozwalam mu to, polecam nawet, ale o ko
biercu małżeńskim myśleć... w a r a .  Czy 
wobrażacie sobie naszego Stefka mężem i 
ojcem rodziny ? pusty śmiech mnie na to 
bierze.

I śmiał się prezes serdecznie; wtóro
wała mu siostrzenica; jedna tylko Terentia 
na wesołość zebrać się jakoś nie mogła. 

(Ciąg dalszy nastąpi).

Sp raw y parł cm en tarn e.
(Ol) Wniosek p. P l e n e r  a o u t w o 

r z e n i u  I z b  r o b o t n i c z y c h ,  nad któ
rym obrady w pierwszem czytaniu we wto
rek rozpoczęte, skończyć się mają dopiero 
na piątkowem posiedzeniu Izby poselskiej, 
składa się z trzech gotowych projektów 
ustaw.

Jeden tyczy się utworzenia Izb rze
czonych w liczbie takiej samej, ile jest Izb 
handlowych, a wiec 26 na całe państwo, z 
których trzy mają "przypaść na Galicją. W 
ogófe ustawa o Izbach handlowych jest 
pierwowzorem tego projektu.

Mimo to drugi projekt, tyczący się pra
wa wyborczego Izb robotniczych do Rady 
państwa znacznie od pierwowzoru odstępu
je. Podczas, gdy każda z Izb handlowych 
ma w Radzie państwu swojego posła, choć 
w niektórych krajach wspólnego z kuryą 
m iejską, a kilka Izb handlowych ma 
nawet po dwu posłów, przeznacza projekt 
p. Plencra samej tylko wiedeńskiej Izbie 
robotniczej osobnego posła, resztę łączy po 
dwie, trzy i cztery w jedno ciało wybor
cze, tak, że na wszystkie 26 Izb robotni
czych ma przypaść tylko 8 posłów. Wszyst
kie trzy Izby galicyjskie mają razem z bu
kowińską wybierać jednego posła, natomiast 
pięć Izb w Czechach ma mieć dwTu posłów.

Trzeci projekt zawiera ordynację wy
borczą dla Izb robotniczych.

sześciu miesięcy dwa razy zapadł przeciw 
nim wyrok sądowy. Odpowiedzialność z® 
treść druków, stanowiącą istotę czynu kary 
godnego, stosuje się do powszechnych u" 
staw karnych. Redaktor odpowiedzialny 
wydawca, nakładca, drukarz i osoba rozpo
wszechniająca druk, jeżeli nie jest sprawcą 
lub uczestnikiem czynu karygodnego, może 
być karany za zaniedbanie obowiązku. Prze
dawnienie co do ścigania zbrodni i występ
ków7 drukowych następuje w sześciu miesi® 
cach, jeżeli kodeks karny nie przepisuje ter 
minu krótszego.

Drugi projekt zmienia procedurę karną 
co do druków z r. 1873. Wydawca, redak- 
torowie i drukarze mają prawo odmówić 
świadectwa o osobie autora artykułu kary' 
godnego. Skonfiskować dziennik bez roz
porządzenia sędziowskiego można tylko * 
wypadkach obrazy majestatu, obrażenia mo
ralności, przedwczesnego ogłoszenia aktó* 
sądu karnego, wpływania na opinię publicz
ną w procesach kryminalnych i niedozwe 
lonego publikowania operacyj wojskowych 
tudzież, jeżeli zagraża bezpośrednio niebo* 
pieczeństwo zbrodni lub występku wskutek 
poduszczenia przez ezosopismo, nakoniec * 
razie afiszowania druku, stanowiącego istotę 
czynu karygodnego. O zatwierdzeniu hi11 
zniesieniu konfiskaty orzeka sąd w dw" 
dniach. Niezawiadomienie o zatwierdzeni11 
w pięciu dniach równa się zniesieniu. Prze-, 
ciw zniesieniu konfiskaty nie ma rekursu, 
W razie zniesienia lub opóźnienia wiadomo-, 
ści o zatwierdzeniu konfiskaty, skarb pań ' 
stwa odpowiada za wynikłą z konfiskat) 
szkodę. Tak zwane postępowanie objekty*9 
ne jest dozwolone tylko w tym razie, jeżeli 
nie można dochodzić sprawy na pewnej ® 
sobie. Sędziowie, którzy uczestniczyli w za
twierdzeniu kofiskaty, są wykluczeni od ro*' 
prawy głównej.

Trzeci projekt żąda zniesienia wszel® 
kich osobistych podatków od druków, a wi{( 
stempla dziennikarskiego i kalendarskiego-

Projekt czwarty zawiera przepisy o ka
raniu nadużyć drukowych : bezwstydu, anoU' 
sowania pism i obrazów bezwstydnych dl* 
własnego zysku, poszukiwania związków ni®' 
rządnych przez inseraty. Dalej rozszerza §• 
488 kodeksu karnego na twierdzenia i roz
powszechnianie faktów które mogą podko
pać kredyt drugiej osoby lub nieodzow®' 
do wykonywania powołania zaufanie. ^  
do oszczerstwa, obrazy czci i t. p., saU1*. 
forma , w jakiej się coś wypowiada w dr®' 
ku, może stanowić czyn karygodny. Karflń 
ma być także zwabianie fałszywemi I®/ 
przekręconemi faktami publiczności..d° .*• 
działu w przedsiębiorstwach , eaczególni®! 
akcyjnych , w spekulacyach giełdowych , *, 
ioteryi i t. p., jakoteż anonsy kupieckie, oh, 
liczone na wyzyskanie publiczności, Jub *®' 
lecające lekarstwa, zakazane przez wła<W 
sanitarną. Kary, które projekt naznacza, s? 
wszystkie bardzo surowe, a osobny par®', 
graf powiada jeszcze, że gdzie kodeks k®r' 
ny przepisuje karę jeszcze surowszą, tam su< 
rowsza będzie zastosowana.

(Ol.) Położony na porządku dziennym 
piątkowego posiedzenia Izby poselskiej w 
pierwszem czytaniu, wniosek F o r r o g e r a  

s p r a w a c h  d r  u k o w y c h składa się z 
czterech projektów ustaw.

Pierwszy z nich, najobszerniejszy, znosi 
obowiązujące dotychczas ustawy o drukach 

r. I8 ł)2 i l 8u8, a zastępuje je uową, która 
zasadza wolność druków na przepisach u- 
staw przemysłowych; rozpowszechnienie 
gdziebądź i w jakiej bądź formie, czy z rze
miosła, czy nic, czyni zawisłem od przy
zwolenia poiieyi miejscowej, którego niko
mu odmówienie można; ogranicza potrzebę 
koncesyi na pewne tylko rodzaje przemysłu 
drukowego. Odpowiedzialnym redaktorem 
czasopisma może być każdy, kto w państwie 
przemieszkuje lub ma zwykły pobyt (a więc 
obywatelstwo austryackie ma przestać być 
warunkiem), byleby nie było mu odjęte pra
wo wyborcze do reprezentacyi gminnej za 
czyny karygodne. Czasopisma zagraniczne 
mogą być zakazane na dwa lata przez Mi
nistra spraw wewnętrznych, jeżeli w ciągu

Pospolite ruszenie.
(Ciąg dalszy.)

Posady oficerów iv pospolitem ruszeniu■ 
Na posady oficerów w pospolitem r®', 

szeniu mogą być powołane osoby cyw ili ,  
przeto także cywilni i prywatni urzędnik 

mianowicie:
a) byli oficerowie, którzy po wyp» 

nieniu obowiązku służby wojskowej wyk
pili z c. k. armii, obrouy krajowej lub i ®5 
darmeryi, dalej ci, którzy złożyii dobro*®!' 
nie szarżę ------------------- ''oficerska D1zostali pensyonow®1 

stosunku pozasłuż^lub znajdują się w 
w ym ;

b) byli podoficerowie c. k. aro1'1, 
obrony krajowej lub żandarineryi, któf®- 
pod względem wykształcenia i pozycyi sp# 
łocznej zajmują stanowisko uprawniające ^ 
przypuszczenia, iż potrafią sprostać e 
tualnemu swemu przeznaczeniu;

c) osoby cywilne, które skutkiem stf? 
jogo stanowisk* i charakteru używają 0\  
powiedniego zaufania i powagi, i po h'v 
ryeh można się spodziewać, iż posiać; 
konieczne kwalifikacjo na oficerów. Ws^, 
stkie powyżej wymienione osoby muszą f i  
siadać w całej pełni cześć i prawa oby^ 
telskie.

Do oficerów należy zaliczać:
1. Oficerów zawodowych (B cru fit

audytor^ ' 
rachmistr^

I
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e) wszelkiej broni;
3. lekarzy wojskowych; 
wojskowych.
Dowody dla otrzymania stopnia oficcrskOj 

iv pospolitem ruszeniu.
Jest w interesie siły zbrojnej, K 

z jednej strony zajmowały stopnie 
skie w pospolitem ruszeniu odpowie^ 
osobistości, z drugiej zaś, aby inne o b 
wiednie stanowiska zostały obsadzone 
Jifikujacemi się ku temu osobami. BI*?,} 
tedy oficerom może być przywrócony' 
szarża przez Monarchę. /

Ci aspiranci , którzy nie mieli 
bności nabyć potrzebnych wojskowych
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3
doiności, mogą być zanotowani na liście 
kindydiitów do posad oficerskich w pospo 
hteni ruszeniu, ;eż-li złożą oświadczenie, iż 
Celem otrzymania stopnia oficerskiego będt 
Uczęszczać do szkoły aspirantów oficerskich 
Jub zdadza w iednej z tych szkół egzamin 
oficerski. ‘

W ezasie pokoju mianuje Monarcha 
^ w czasie wojny prowizorycznie komen 
dant, a to na czas trwania zwołania.
Zapisywanie osób cywilnych, a zatem  
"rodników, na listę kandydatów oficerskich 

Chociaż już. w numerze 21 naszego 
Pisma, z dnia 27 stycznia, podaliśmy obo 
wiązujące w tej mierze przepisy, powtarza 
roy je raz jeszcze, a to dla utrzymania 
związku z całością.

Osoby ciwilne, które posiadają kwali 
nkaCye wyszczególnione w §. 16 i pragną 
otrzymać posady oficerskie w zakresie,po 
sPolitego ruszenia, mają wnieść swe poda 
Ula*) do powiatowej władzy politycznej swe 
S° stałego miejsca zamieszkania.
, W podaniu przytoczyć powinien kan- 
i \--a  ̂ ^ ó j . w i e k ,  nriejsce przynależności 
;  , '.e zajmuje stanowisko, jakie posiada ję- 

yki lub inne wiadomości i kwalifikaeye, a 
ewentualnie podać przebieg poprzedniej swej 
S'u y w armii, marynarce, obronie krajo
wej ub żandarmeryi, z oznaczeniem korpu- 

1 ®topnia, piastowanego w ostatniej chwi
li, załączyć nadto odnośne dokumenta i zło- 
zł (; następne oświadczenie: „że w razie, 
gdyby został desygnowany na posadę ofi
cera w pospolitem ruszeniu , zobowiązuj 
się: obznąjomić się z powinnościami, które 
mu przypadną w udziale, a w razie stałej 
zmiany miejsca swego pobytu, donieść o 
tern tak dawnej komendzie powiatowej po
spolitego ruszenia, jakoteż i nowej, w no- 
wem miejscu zamieszkania."

Kandydaci na posady oficerskie, któ
rzy przedtem nie należeli do armii, mary
narki, obrony krajowej lub żandarmeryi, 
powinni w prośbach swoich złożyć oświad 
ozenie:

„że gotowi są uczęszczać do szkoły 
aspirantów oficerskich, mającej na celu wy
kształcenie oficerów dla nieczynnego stanu 
n. k. obrony krajowej, a mianowicie, albo 
do szkoły w pewnej miejscowości już istnie
jącej — albo do takiejże instytucyi, gdyby 
takowa w pewnej miejscowości spccyalnej 
nałożoną została, (w każdym razie tam, 
gdzie jest stacya batalionu obrony krajowej) 
— ewentualnie zaś poddać się egzaminowi 
oficerskiemu w jednej z takich szkół, s to 
sownie do przepisanych warunków i p ra
wideł."

Kandydaci na posady audytorów, nie- 
Posiadający kwalifikacyi do wykonywania u- 
^ed u  sędziowskiego wojskowego, mają o- 
swiadezyć, iż poddają się przedtem prakty- 
Ce służbowej przy jednym z sądów wojsko
wych (obrony krajowej) na własne koszta 
1 że chcą złożyć egzamin sędziowski woj
skowy."

Kandydaci na posady oficerów tacy, 
którzy nie są powołani do pospolitego ru
d n i a ,  mają" się zobowiązać wyraźnie do 
shiźby w pospolitem ruszeniu, jako dobro- 
w°lni ochotnicy.

Jeżeli kandydat na oficera życzy so
bie być użytym do służby w pewnym j a 
kimś okręgu pospolitego ruszenia, względ
nie w korpusie, wystawionym przez ten o- 
kręcr to może to życzenie — ale nie w 
fermie warunku — wypowiedzieć w swej
Prośbie.

Do prośby należy dołąezyć:
świadectwa lub inne dokumenta, na 

potwierdzenie szczpgółów zawartych w po
dań u ;

wojskowe dokumenta, potwierdzająco 
^ s tą p ie n ie  lub uwolnienie ze służby woj- 
sk°wej j june odnośne dokumenta pisemne;

wreszcie rewers, napisany własnoręcz- 
,e przez kandydata tej treści :

Rewers
. Poręczam mojem słowem honoru, iz 
10 należę obecnie do żadnego tajemnego5}(;q 'A -------n -

Żad arz.VSZfinia ł ani też w przyszłości do 
nego takiego stowarzyszenia nie wstąpię. 

^  > . . . dnia . . . .  18 . . 
p- N - N-
łieczęc.
Urzędowe potwierdzenie podpisu.

Szkoły aspirantóio oficerskich. •
krain ^ • s.*edzibie każdej komendy obrony 
lu 2()w,eJ f komendy obrony kraju w Tyro- 
sP * ran r* e urządzoną jedna szkoła dla a- 
Dia ' •  ° w oficerskich. Każda taka szkoła 
Czoj. 3  okładać z kursu dziennego lub wie- 

5f>.°i albo toż z obu razem. 
l)o ? ogranicza się liczby frekwentantów.

°fy mają przystęp : 
d° 0i młodzieńcy, wcieleni bezpośrednio 

krajowej;
%  ?soby cywilne, które, nie podlega- 

zynj0v'I1?zk°wi służby wojskowej, pi'""’": 
(jerskj <l_e w obronie krajowej stopień

JlłC ojj' r -
prążkowi służby wojskowej, pragną 

CeKski <le w obronie krajowej stopień ofi- 
fio^ojg a nie mogą złożyć w tym celu z za- 
- - - ^ ^ m i n  wymaganego egzaminu.

J  Podaniami załączniki wolne sa od o- 
stempjowej_

■Gazet* Lwowska"

Egzaminu wstępne.
Aspiranci, o których, już z samego ty

tułu zajmowanego przez nich stanowiska, 
należy przypuszczać, iż posiadają dostatecz
ny stopień wykształcenia, lub którzy mogą 
wykazać się świadectwami, nie potrzebują 
składać egzaminu wstępnego.

N atom iast osoby, których stopień wy 
k sz ta łcen ia  jest wątpliwy, muszą poddać się 
egzam inow i wstępnemu z następujących
przodmiotów:

a) niemieckiego języka, ortograficzne
go pisania i składni pojedynczych zadań;

b) czterech pojedynczych reguł r a 
chunkowych z całeini liczbami i ułamkami, 
reguły trzech, reguły spółki, dalej elemen 
tarnyck zasad geometryi, o ile ta jest po-

,io zrozumienia wykładów służby 
iiuki fortecznej i nauki o

głównych zasad geografii, z wia-

pionierskiej, mi
broni;

c)dmnośei o częściach świata, a co się tyczy 
'ownych pasmach gor, wazniej-0 głównyeuropy, u

szych drogach komunikacyjnych, nazwach i 
położeniu rożnych krajów i ich stolic• w re ^ n J  

d)(tnndydat powinienb, 6 o C S " ó -  
ny z glownenu wypadkami historyf anSf,-„ 
węgierskiej Monarchii.

' Egzaminu odbywają się w paździer.
niku.

(C. d. n.)

SPRAWY IOIARCHII
SKnrawa zamierzonego zwołania Deleyu- 
cyi — Kredyt na urządzenie pospolitego

n a  n a d  z wy cz a j  n ą
sa dość sprzeczne. Gdy z jednej 

"lewniają. iż 
zostanie zwołany do Pesztu już w pierw-
strony" zapewniają, iż wspólny parlament

nlITAl‘,1 1)V

r u s z e n ia  i przygotowanie dlań broni). 
Doniesienia o terminie z e b r a n i a  

s i ę  D e l o g a ? y iz A nur- ls e s y  ę
r/.n.ne w

  . do
szrcłTdniach drugiej połowy bieżącego mie- 

nisza z iuiiej strony, że nastąpi to do
piero’ w marcu. Co do wysokości k r e d y 
t u  d o d a t k o w e g o ,  to, jak  się dowiaduje 
Pcster Lloyd z wiarogodnego rzekomo źró
dła kredyt ten będzie wynosić 20 a co naj
wyżej 25 milionów złr. Dziennik przytoczo
ny uważa za rzecz zupełnie zbyteczną je 
szcze raz podnosić, iż ów kredyt ma wy- 
acznie i jedynie na celu zarządzenie środ

ków ostrożności, czego dowodem zresztą 
jest małe stosunkowo zapotrzebowanie. Zgo
dnie z tom piszą z Wiednia do Prager A -  
bcndblatt: „Drobna stosunkowo suma, jakiej 
zam|erza zażądać Ministerstwo wojny, wska
zuje aż nadto, iż chodzi tu wyłącznie o za
rządzenie charakteru obronnego i że śmie
szną jes t  rzeczą przypisywać temu żądaniu 
alarmujące znaczenie. Gdyby miano na oku 
cele wojenne, musianoby zażądać dziesięćkroć, 
lub nawet dwadzieściakroć większej sumy." 
Dzienniki zaznaczają, iż przy zamierzonem 
zwołaniu Delegacyi "będzie przestrzeganem 
zupełnie takie samo postępowanie, jak w r. 
1882, gdy chodziło o uzyskanie kredytu na 
tłumienie, ruchu, jaki wszczął się na połu

dniu Monarchii i w krajach" okupowanych. 
Wówczas zostały zwołane dwie nadzwyczaj
ne sesye delegacyjne, mianowicie pierwsza 
28 stycznia, na której żądano ośm milionów, 
druga zaś 15 kwietnia, na której zażądano 
"5,732.000 złr. Każda z tych sesyj trwała 

alodwie dni kilka, ponieważ uważano je 
jako dalszy ciąg głównej sesyi, i ztąd też 
nie zachodziła potrzeba ani nowego ukon
stytuowania Delegacyi, ani wyboru nowej 
komisyi budżetowej. Tak też będzie prawdo
podobnie także z zamierzoną sosyą.

— Piszą z Wiednia do Czasu: „W 
tych dniach przedłożyć mają Ministrowie 
obrony krajowej, tutaj Radzie państwa, a 
w Peszcie sejmowi węgierskiemu , żądania 
' r e d y t ó w  d o d a t k o w y c h  n a  r o k  bi e -  

ą c y  „na  u r z ą d z e n i e  p o s p o l i t e g o  
u s z e n i a i p r z y g o t o w a n i e  d l a  n i e- 

_o b r o n i * .  Piszę wyraźnie: na urządzenie 
pospolitego ruszenia i przygotowanie dla 
niego broni", przez co nie należy rozumieć 
powołania pospolitego ruszenia pod broń, 
czego jeszcze bynajmniej nikt nie zamierza. 
Przygotowanie broni dla pospolitego rusze
nia nie będzie tak wiele kosztować, gdyż 

miarę uzbrojenia armii karabinami repo- 
tierowemi, karabiny odtylcowe Werndla, któ- 
eini dotychczas wojska liniowe są uzbro

jone, przeznaczone będą dla pospolitego 
uszenia. Kredyt dodatkowy na cci wyżej 

wspomniony, oraz na uzupełnienie obrony 
krajowej w krajach reprezentowanych w Ra
dzie państwa, ma wynosić podobno 15 mi
lionów zł. w. a. Według obowiązujących u- 
staw zasadniczych, wydatki na utrzymanie 
obrony krajowej i urządzenie pospolitego 
ruszenia należą w Austryi do budżetu nu- 
stryackiego, w Węgrzech do budżetu węgier
skiego i uchwala je, tu Rada państwa, tam 
Sejm węgierski; gdy zaś obrona krajowa i 
„ospolite ruszenie powołane są pod bron w 
razie wojny dla wzmocnienia wojsk Monar
chii, wówczas dopiero wydatki na ich utrzy
manie przechodzą na wspólny budżet Mo
narchii. Dla objaśnienia dodani, iż w pro
jekcie budżetu na i .b . ,  przedłożonym przez

z dnia 4 lutego 87.

Rząd w październiku r. z. Radzie państwa, 
Minister obrony krajowej zażądał na utrzy
manie kadrów obrony krajowej w Austryi 
tylko 4,954.480 zł., tedy znacznie mniej, 
niż wyznacza corocznie sejm węgierski na 
utrzymanie kadr honwedów."

Wypadki bułgarskie
Konferencya dyplomatyczna w Stam

bule, w sprawie uregulowania kwestyi buł
garskiej, nie przyjdzie prawdopodobnie do 
skutku, gdyż jak donoszą do Polit. Corr. 
z Petersburga, uważają ją w sferach decy
dujących rossyjskich jako nie prowadzącą 
do celu. Zresztą car Aleksander III. posta
nowił po ostatniej konferencyi Stambulskiej, 
nie zgadzać się nigdy na żadne podobne 
konferencyo, dopóty, póki między rządami 
mocarstw interesowanych osiągnięte nie zo
stanie całkowite, w danej sprawie, porozu
mienie, tak, iż konferencyi przypadałoby 
w udziale tylko sankeyonowanie tego poro
zumienia. Rząd rossyjski ma być przekona
nym, iż przesilenie bułgarskie da się usu
nąć tylko wtedy, jeżeli Bułgarya pójdzie 
za" wskazówkami, udzielonemi jej deputatom 
przez gabinety pokojowo usposobionych mo
carstw, i jeżeli interweneya W. Porty znaj
dzie w samem księstwie takie poparcie, j a 
kiego jej zapewne nie odmówią wszystkie 
mocarstwa. Całe niebezpieczeństwo upatrują 
w Petersburgu w knowaniach dominującej 
obecnie wojskowej partyi bułgarskiej, która, 
jak donoszą, nosi się z myślą nowej rewo- 
lueyi.

Ze względu na pogłoski, wywołane po
dróżą zagraniczną ks. Jerzego Leuchtenberga, 
donosi ten sam korespondent Pol. Corr., 
iż rząd rossyjski nie porzucił dotąd wcale 
kandydatury ks. Mikołaja Mingrelskiego i 
nie odstąpi od niej dopóty, dopóki legalną 
drogą utworzony rząd i zgromadzenie naro
dowe w Bułgaryi nie wypowiedzą swego 
zdania o tym kandydacie.

Inspirowana przez rząd rossyjski „Ajen- 
eya północna" otrzymała z Giurgcwa wia
domość, iż Bułgarzy zaczynają robić po
wstanie w Macedonii, dokąd z Sofii udaje 
się Ryżew, w celu sformowania zbrojnej 
bandy. Zachar Stojanow znajduje się w Bel
gradzie. Z wiarogodnych źródeł donoszą, że 
rząd serbski przyjmuje czynny udział w po
wstaniu maeedońskiem i wysyła tam znaczne 
zapasy bojowe.

Ze względu na stanowisko Anglii w 
rokowaniach bułgarsko-tureckich, donoszą 
do Pol. Corr., że White odebrał instrnkcyę, 
abv w danym razie nie odmawiał życzeniu 
iunvch reprezentantów do naradzania się 
z nimi, a w wątpliwych razach zażądał 
instrukcyi.

Sprawy rossyjskłe.
(Zaprzeczenie pogłoskom o zmianach w m inister 
stwio spraw  zagranicznych. — Zmiany w personalu 
dyplom atycznym . — kusyfikaeya. — Duchowieństwo 
praw osław ne. — Z prowineyj nadbałtyckich. — b a n 

kructw a w Kossyi.)

Do Pol. Corr. donoszą z Petersburga, 
iz bezpodstawną jest wiadomość, jakoby na 
kierownika rossyjskiego urzędu zagraniczne
go, w miejsce p. Giersa, miał być powoła
nym obecny ambasador w Berlinie, hr. Pa
weł Szuwałow. Również nieprawdziwą jest 
pogłoska o zamianowaniu, w miejsce barona 
Uexkulla, ambasadorem w Rzymie obecnego 
dyrektora departamentu azyatyckiego w ini- 
nisterstwie spraw zagranicznych, p- 2 iuo_ 
wieża. W ogóle nie zanosi się obecnie na 
żadne zmiany w personalu wyższych fun- 
keyonaryuszów pomienionego ministerstwa.

Natomiast w personalu dyplomatycz
nym spodziewano są niektóre zmiany. Rad
ca poselstwa w Konstantynopolu, Onou, i po-1 
seł rossyjski w Belgradzie, Persiani, mają I 
otrzymać inne posady. Pełnomocnik rossyj- I 
ski w Teheranie, Giers, syn ministra spraw 
zagrani,znych, ma zostać posłem w Bcdgra- 
dzie.

W dobrzo zwykle poinformowanych ko
łach zaprzeczają również pogłosce, jakoby 
miał być przywróconym urząd kanclerza.

Do wyżprzytoczonego dziennika do
noszą d a le j , że nowy minister skarby, p. 
Wysznegradzki, zamierza znieść kilka rouza- 
jów podatku pośredniego, któro zbyt obcią
żają handel, nie przynosząc przytetn skar
bowi znaczniejszych dochodów, a na to miej
sce chce zaprowadzić ogólny podatek od do
chodów prywatnych.

Czytamy w Pctersb. W iedom .: „W sfo
rach rządowych zwrócono w ostatnich cza
sach szczególną uwagę, aby posady etatowo 
wc wszystkich centralnych i prowincyonal- 
nych instytucyach rządowych zajmowały o- 
soby wyłącznie pochodzenia rossyjskiego i 
religii prawosławnej. Ponieważ w departa
mencie celnym i w wielu podwładnych mu 
instytucyach prowineyonalnych, znajdują się 
w liczbie urzędników Polacy i żydzi, przeto 
powstał projekt ograniczenia ich liczby pe
wnym procentem , przyczem poleconem zo
stanie naczelnikom oddzielnych zarządów 
ścisłe przestrzeganie tego rozporządzenia."

Na przedstawienie generał-gubernato- 
rów, rada państwa asygnowała 85.000 rubli 
na potrzeby duchowieństwa prawosławnego, 
a szczególniej urządzeń parafialnych w dzie
więciu guberniach zachodnich. Co do żąda
nego przez generała Drentelena kredytu 
35.000 rubli dla parafij, zamieszkałych przez 
dawnych włościan skarbowych, postanowio
no obinyśleć inno źródło dochodu.

Liczba szkół cerkiewno - parafialnych 
w eparchiach litewskiej i chełmskiej, jak 
donoszą Pctersb. Wied., powiększa się co 
miesiąc. Dnia 1 listopada r. z. w eparchii 
litewskiej było 180 szkół cerkiewno-parafial- 
nyck, do których uczęszczało przeszło 4000 
uczących się, i 220 szkół elementarnych, w 
których uczyło się przeszło 5000 dzieci oboj
ga płci. W eparchii chełmskiej liczba szkół 
również znacznie wzrosła; dokładna cyfra 
jednak nie jest wiadomą, ponieważ z nie
których miejscowości nie dostarczono da
nych.

Dzienniki donoszą, iż na ostatniem po
siedzeniu senatu zapadło postanowienie, aby 
odtąd w catem carstwie ewangielickie księ
gi kościelne były prowadzone wyłącznie w 
języku rossyjskim.

Z prowineyj nadbałyckich donoszą, że 
tam zostanie zaprowadzony język rossyjski i 
do zarządu kolei. Ci urzędnicy kolejowi, którzy 
nie umieją po rossyjsku, zostaną wydaleni.

1’onieważ w prowincyack nadbałtyckich 
na mocy rozporządzenia ministra oświecenia 
język rossyjski, został wprowadzony do szkół 
jako wykładowy, baronowie i pastoro
wie zamykają szkoły nie pytając o to, czy 
się na to zgodzi władza dorpackiego nau
kowego okręgu. Dowiedziawszy s i ę , że 
władza na samowolne zamknięcie przez 
Niemców szkół ludowych nie zgodzi się, 
obywatele i zarządy kościołów protestanc
kich chcą od ministerstwa oświecenia za
żądać wynagrodzenia za budynki szkolne i 
ziemie, które nie były bynajmniej ofiarowa
ne na szkoły rosyjskie.

W Senacie wkrótce rozpocznie się 
sprawa kilku pastorów, oskarżonych o znie
ważanie w kazaniach religii prawosławnej 
i o nawracanie prawosławnych na lutera- 
nizm. Konsystorz protestancki w sprawie 
tej uwolnił pastorów od wszelkiej odpowie
dzialności i uznał, że czynności ich były 
zupełnie legalne.

Z zebrań ch w ostatnich trzech la
tach danych cyfrowych, okazuje się, że licz
ba b a n k r u c t w  w Rossyi wzrasta progre
sywnie. Największa część ich przypada na 
centra handlowe. Szczególniej poważną po- 
zycyę zajmują w tym wykazie bankructwa 
właścicieli fabryk; przewyższają one nawet 
liczebnie ilość bankructw w świecie handlo
wym. Najmniejsza ilość bankructw wypada 
na gospodarzy wiejskich.

Obawy powszechne.
Bcrlincr Polit. Nachrichtcn ogłaszają 

w dwóch po sobio następujących numerach 
artykuły o stanie spraw międzynarodowych, 
które brzmią:

Dążność do reagowania przeciw zbyt 
ponuremu ocenianiu położenia ogólnego jest 
sama przez się bardzo chwalebna. Jak dłu
go pacyent jeszcze żyje, nie powinien lekarz 
tracić nadziei utrzymania go przy życiu. To 
porównanie możo byc zastosowane także do 
pokoju świata, choć zresztą bez kwestyi 
mnożą się symptomy ciężkiej choroby, któ
re w szerokich warstwach utwierdzają in
stynktowe przekonanie, że Europa zbliża 
się niesłychanie przyspieszonemi krokami 
do przepaści wojny międzynarodowej. Po 
wielokroć przeczucia takie znajdowały po
twierdzenie w przytaczaniu faktów dziejo
wych; byłoby jednak osobliwszą rzeczą, aże
by z dzisiejszego usposobienia społeczeństw 
wnioskować, że dla tego jedynie wojna jest 
nieuniknioną, ponieważ cały świat mówi o 
niej. Z drugiej strony jednak trudno za
przeczyć, że przedsięwzięte w ostatnich 
czasach środki i przygotowania, wydoby
wające się na jaw w postaci wiadomości 
z tego lub innego państwa, usprawie
dliwiają poniekąd obawy opinii publi
cznej. Przyczyną ich wszelako nie tyle 
sa środki zarządzane, ile raczej wyrażano 
przekonania pesymistyczne, że w stosun
kach międzynarodowych powstają niepodo
bne do załagodzenia sprzeczności i że wszel
kie usiłowania dyplomaeyi od lat szesnastu, 
ażeby je zażegnać, okazały się płonnemil 
Nie było z pewnością nikogo, ktoby z głeb- 
szern przekonaniem, z szczerszemi zamiarami 
i z Większą bezinteresownością, s tarał sie 
był o wzmocnienie pokoju euroneistóeeo iak

1 w
" ' / ‘ ■ I 1* * *  groźne Łostalo zaże- 

dziSkl Jc,dymc usiłowaniom kancle- 
tza. Ale i sam książę Bismarck widział się 
w obliczu rozwiązanego już parlamentu, znie- 
wo ony do oświadczenia, że wszelkie jego 
usiłowania, dążące do przejednania Francyi 
Okazały się pracą daremną, i że musimy byt 
przygotowani do wybuchu nowej walk 
z nieprzyjacielem śmiertelnym od zachodu 
który stoi ciągle na czatach, a walka ti
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wybuchnąć może zarówno w ciągu dziesię
ciu dni, jak i w ciągu lat dziesięciu. 
Echo tego ostrzeżenia wzmaga się ciągle 
i łatwo to wytłómaczyć, że coraz sze r 
sze koła zaczynają pojmować groźną sy- 
tuacyę, którą dzień w dzień niebezpieczniej
szą czynią nowe fakta.

W drugim artykule czytamy: Horyzont 
polityki międzynarodowej okryty jes t  chmu
rami. Zmniejsza się widocznie garstka tych, 
którzy wierzą w pokojowy rozwój spraw 
europejskich. Londyńskie, wiedeńskie, pesz- 
teńskie, petersburskie głosy dzienników, 
które uważać musimy za refleksy zapatrywań w 
sferach wpływowych i decydujących, odzywają 
się tonem takiej rezygnacyi, która nie mo
głaby być większą, gdyby już wojna była 
tuż przed progiem. Spostrzeżenia zaś, czynione 
u nas na barometrze politycznym, nie po
zwalają nam wątpić o rzeczywistości obaw, 
którym daje wyraz publicystyka zagraniczna. 
Jeżeli paryscy podżegacze dziennikarscy u- 
dają, jakoby obawy obecne nie obchodziły 
ich wcale, to nie przyczynia się to zgoła 
do uchylenia podejrzeń, które opanowały 
szczególniej umysły naszej publiczności, co 
do ostatecznych celów ministerstwa Goble- 
ta i reprezentowanego przez ministra wojny 
Boulangera systemu politycznego. Wycho
dzący w francuskim języku nad Newą Journ. 
de St. Petcrslourg musiał uznać, że wszę
dzie dziś czynią się przygotowania zbrojne, 
a zatem i na naszej granicy zachodniej, 
jakoteż, że ztąd powstaje niezadowolenie, z 
którego wyniknąć może zatarg. Wprawdzie 
stara się dziennik ten osłabić wrażenie 
zwróceniem uwagi, że każdy gabinet z oso
bna pragnie pokoju, ale cóż światu przyjdzie 
z intencyj pokojowych Mocarstw, jeżeli życze
nie to nie posiada nawet tyle siły, ażeby 
zatamować źródło zaniepokojenia, z którego 
wynika naprężenie obecnej sytuacyi, i które 
jes t  oraz przyczyną gorliwych uzbrojeń całej 
Europy. Poucza nas wprawdzie rozumne 
przysłowie, że jeźli chcesz pokoju, to się 
uzbrój, ale nie mniej rozumna nauka jest 
w zdaniu, ażeby nie igrać z ogniem. 
Jeżeli wszakże ta igraszka się odbywa, a to 
za przyczynieniem się strony, której skłon
ności do wzniecenia pożaru są notoryczne, 
to i niebezpieczeństwo ogólnego niezado
wolenia, a stąd wynikającego zatargu, może 
się okazać nadspodziewanie bliższem. Do 
takiego krytycznego momentu zdaje się zdą
żać teraz Europa z rowiniętemi żaglami.

K R O M K A

=  N a jja śn ie jsz y  P a n  raczył najmi- 
łościwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły 
gminie Sonina, w powiecie łańcuckim, na bu
dowę szkoły, zapomogi w kwocie 100 zł.

— J E .  b r .  H. Z ic in ię c k l ,  c. k. ge
nerał, przybył na dłuższy pobyt do Krakowa.

—- D r.  M ikołaj Z yb lik łew icz  po
wrócił do Krakowa.

t  F elik s  hr. Mi c ie l s k ! , znany i po
ważany w szerokich kołach naszego społeczeń
stwa obywatel, zmarł dnia 2 b. m., w Krako
wie, po chorobie prawie całorocznej. Zmarły, 
syn ś. p. Józefa i Karoliny z hr. Wodziekich, 
należał do ścisłych przyjaciół ś. p. Henryka 
Wodzickiego i Maurycego Manna, która to oko
liczność najlepszym jest dowodem niepospoli
tych przymiotów jego umysłu i serca. Czas, 
poświęcając ś. p. Feliksowi Mycielskiemu dłuż
sze wspomnienie, pisze: „Ożenił się z panną 
Komanią .Rutkowską, która o lat ośm, (co do 
dnia) wyprzedziła go do grobu. Po ożenieniu, 
kiedy miał wybór, gdzie się osiedlić, wybrał 
Kraków, gdzie przedtem już przemieszkiwała 
matka jego żony, gdzie zwłaszcza ciągnęły go 
dawne stosunki, resztki tego samego wielkopol
skiego kółka, dom Wodziekich i Mann. Od tych 
też nieodłącznym widziało się go przez cały 
ciąg życia; zrazu młodym, wesołym, świato
wym, lubiącym ludzi u siebie przyjmować i ba
wić, po śmierci żony (i po stracie tych przy
jaciół) zamkniętym w domu między dziećmi, 
zastępującym tym dzieciom, ile mężczyzna może, 
macierzyńską czułość, troskliwym o iołi wycho
wanie i nauki (świetny egzamin jednego z sy
nów był może ostatnią jego w życiu radością), 
dla wszystkich zawsze dobrym i miłym. To
warzyskie jego zalety znane są powszechnie, 
ale co muiąj wiadome, to, że pod formą zaży
łości i uprzejmości umiał nieraz szczęśliwie na 
ludzi wpływać, słowem lub radą odwrócić nie
jedno złe, poróżnionych godzić, odwracać na
stępstwa kłótni, młodych ludzi ochronić od nie
rozważnych kroków, a ich rodziny od zmar
twień. Ze stanu swego zdawał sobie sprawę 
zupełnie, a na bliski koniec patrzał odważnie, 
spokojnie; sam przygotowany na śmierć, przy
gotowywał dzieci na nieszczęście i oswajał je 
z tem, co na nic spaść miało. W wilię śmierci 
zażądał od młodziutkiej córki, którą chciał 
zawsze mieć nieodstępnie przy sobie, żeby na 
następne rano wezwała księdza z Sakramentami. 
Przyjął j® około 7 godziny rano, rozmawiał 
potem z dziećmi i z bratem, do ostatniej chwili 
przytomny, a okoły godziny 11 wydał ostatnie 
tohnieme lekko, bez cierpień i walki konania".

— Kurs ferjalny. Odbyty w r. 1886 
w tutejszej szkole fachowej dla przemysłu arty
stycznego, kurs ferjalny dla nauczycieli rysun
ków w przemysłowych szkołach uzupełniających 
wydał rezultat wcale zadowalający. Na podsta
wie poczynionych spostrzeżeń, kierownik pomie- 
nionej szkoły fachowej, p. Wincenty Tschirschnitz, 
przedstawił Ministerstwu oświecenia wniosek, 
aby frekwmntanci zeszłorocznego kursu feryal- 
nego, z uwagi na okoliczność, że' z powodu 
niedostatecznej miary wykształcenia wstępnego 
tylko częściowo ukończyć mogli naukę, przepi
saną zeszłorocznym planem naukowym, także i 
w r. b. uczęszczali na kurs ferjalny. Pan Mi
nister oświecenia, przychylając się do tego wnio
sku, jako zupełnie uzasadnionego ze stanowiska 
pedagogiczno-dydaktycznego, zezwolił, by także 
w r. b. mianowicie w czasie od 18 lipca do 
28 sierpnia odbył się kurs ferjalny w lwowskiej 
szkole fachowej dla przemysłu artystycznego. 
Do uczęszczania na ten kurs przypuszczeni zo
staną tylko tacy frekwentanci, którzy uczęszczali 
na kurs z r. 1886. Nauka na tegorocznym 
kursie ferjalnym obejmować będzie według planu, 
przez Ministerstwo zatwierdzonego, wszelkie przed
mioty, które w r. 1886 nie mogły być wykła
dane. Honorarya za naukę i za kierownictwo, 
jak w r 1886 tak i obecnie, pokryje Minister
stwo. Subwencyonowanie frekwentantów kursu 
pozostawione zostaje tym samym czynnikom, 
które w r. 1886 uczestnikom kursu stypendya 
przyznały (Wydział krajowy, gminy i Izby han
dlowe).

— N ow y obraz Matejki „Zygmunt
August umierający", wystawiony jest od kilku 
dni w Sukiennicach krakowskich. Odznacza się 
ten obraz kolorystyką i dramatycznym nastro
jem.

— H. S ienk iew icza  „Potop“ illustro- 
wany. Zapowiedziany pierwszy zeszyt illustracyi 
do „Potopu", wydawany nakładem znanego ar- 
tysty-fotografa p. E. Trzemeskiego, już się uka
zał. Stwierdzamy z przyjemnością, iż prospekt 
nie minął się z prawdą, zapowiadając dzieło 
artystycznej wartości; stwierdzamy dalej z chlubą, 
iż takie dzieło właśnie wyszło z pracowni kra
jowej. Ten drugi fakt szczególuiej wydaje się 
nam bardzo doniosłym, a to nietylko dlatego, 
iż stajemy w tej dziedzinie artystycznego prze
mysłu na równi z zagranicą, ale więcej jeszcze 
dlatego, iż nastręcza *ię nowa sposobność do 
przyozdobienia stolików salonów naszych swo- 
jem, polskiej treści, polskiego pomysłu i pol
skiego przemysłu dziełem. Nie jest naszym za
miarem zaprzeczać wartości lub piękności dzieł 
podobnych zagranicznych, ale stanowczo możemy 
już dziś zaprzeczyć stosowności ozdabiania zn- 
granicznemi utworami naszych stołów, skoro 
dzięki takim dziełom, jak illustracye do „Ogniem 
i iilieusem" a obecnie "„Potop", s ta ć  nas na 
nasze własne, równie piękne jak zagraniczne, 
a przecie piękniejsza, bo głębiej do naszego u- 
czucia przemawiające. Nie pomylimy się też za
pewne, skoro temu nowemu wydawnictwu u- 
czynimy zapowiedź powodzenia, ze w każdym 
domu na wdzięk piękna nie obojętnym, znajdzie 
się niebawem „Potop" illustrowany. Polecamy 
go wszystkim, komu rodzima sztuka nie jest 
obcą, a dla wiadomości tych, którzy bliższych 
szczegółów wydawniczych dowiedzieć się pra
gną, podajemy z prospektu, iż cało dzieło skła
dać się będzie z dwudziestu illustracyj pomysłu 
pierwszorzędnych artystów polskich, a miano
wicie : Serya I. już wyszła i zawiera: 1. Pro 
log czyli wstępna karta, Czesław Jankowski.
2. Oleńka lhlewiczówna w Wodoktaok, Piotr 
Stachiewicz. 3. „Chciałbym tak do końca świa
ta jechać", Czesław Jankowski. 4. Kmicic znaj
duje pomordowanych kompanionów, Piotr Sta
chiewicz. Serya 11. zawierać będzie: 5. Pojedy
nek Wołodyjowskiego z Kmicicem, Czesław Jan
kowski. 6- O^óz między Piłą a Uściem (Krzy
cku! daj dukata), Czesław Jankowski. 7. Zagło
ba w Burzcu u Skrzetuskich, Piotr Stachiewicz.
8. Zagłoba na dziedzińcu Radziwiłłowskim, 
Piotr Stachiewicz.' Serya III zawierać będzie :
9. Przysięga Kmicica przed Radziwiłłem, Zy
gmunt Ajdukiewicz. 10. Uczta w Kiejdanacb 
czyli wypowiedzenie pułkowników, Czesław Jan
kowski. l h  Porwanie Bogusława Radziwiłła, 
Zygmunt Ajdukiewicz. 12. Bogusław Radziwiłł 
poznaje Oleńkę, Czesław Jankowski. Seiya IV. 
zawierać będzie: 13. Wojewoda Witebski Sa
pieha przybywa do obozu pod Białymstokiem, 
W. Szerner. 14. Proeesya w Częstochowie, Cze
sław Jankowski. 15. Wysadzenie Kolubryny, 
Piotr Stachiewicz. 16. Napad na króla w gó
rach, Czesław Jankowski. Serya V. zawierać 
będzie: 17. Spowiedź Babinicza przed królem, 
Piotr Stachiewicz. 18. Kmicic w szańczyku pod 
Warszawą, Czesław Jankowski. 19 Wyjście 
Wittenberga z Warszawy, Tadeusz Ajdukiewicz. 
20. W kościele w Upicie, Piotr Stachiewicz. 
Zeszyt pierwszy wyszedł już z druku. Serya ii. 
wyjdzie z początkiem marca. Serya IV. wyjdzie 
z początkiem lipca Serya Ili. z początkiem ma
ja, zaś serya V. z początkiem września.

Celem ułatwienia miłośnikom sztuki na
bycia rzeczonego wydawnictwa, oraz w chęci 
jak najszerszego rozpowszechnienia dzieła tak 
pięknego, wydane będą illustracye w dwojakim 
formacie, a mianowicie: Format większy 47— 
33 centym., format mniejszy 31—24 entym.

Warunki prenumeracyjne są takie : Każ
dorazową przedpłatę należy przesyłać przeka
zem pocztowym do zakładu artystycz. fotogra
ficznego p. E. Trzemeskiego we Lwowie, lub

za pośrednictwem firmy, gdzie piewsza przed
płata uiszczoną została. Każde wyjście następ
nej seryi będzie nietylko w gazetach krajowych 
ogłoszonem, ale nadto każdy prenumerator osobną 
korespondencyą o tem uwiadomiony zostanie, o- 
próoz tego otrzymają zamiejscowi prenumeratoro- 
wie przy każdej seryi gotowy wypełniony przekaz 
do łaskawego użytku. Koszta przesyłki pono
szą zamiejscowi abonenci 40 centów od każdej 
seryi.

Prenumeratę należy nadsyłać tylko po 
każdorazowsm ogłoszeniu wyjścia pojedynczych 
seryi. Serya 1. dużego formatu wraz z okładką 
zł. 4, serya I. małego formatu wraz z okładką 
zł. 2 ct. 50. Serya II. dużego formatu bez o- 
kładki zł. 3 ct. 50, serya U. małego formatu 
bez okładki zł. 2. Serya 111. dużego formatu 
bez okładki zł. 3 ct. 50, serya III. małego for
matu bez okładki zł. 2. Serya IV. dużego for
matu bez okładki zł. 3 ct. 50, serya IV. ma
łego formatu bez okładki zł. 2. Serya V. du
żego formatu bez okładki zł. 3, serya V 
małego formatu bez okładki zł- 1 ct. 50.

Prenumeratorowie otrzymają nadto bezpła
tnie osobną odbitkę wykładu hr. Wojciecha 
Bzieduszyckiego, mianego o „Potopie" we Lwo
wie w styczniu r. b.

(«/) Opera. Wczorajsze pierwsze przed
stawienie Cyrulika Sewilskiego było zarazem 
pierwszem w tegorocznym sezonie udatnem 
przedstawieniem operowem. Pana Bianca Dona- 
dio wraz z tenorem panem Frappoli nietylko 
sami śpiewali piękni# ale umieli także śpiewem 
swoim rozaniwować resztę występujących arty
stów. Panna Bianca Donadio należy do wybit
niejszych tegoczesnych śpiewaczek koloraturo
wych. Nie wielki, ale wdzięczny głos, technika 
pod wieloma względami wyborna, wiele bardzo 
gustu i nader wdzięczna powierzchność czynią 
z niej [śpiewaczkę pewną sukcesu i pożądaną dla 
każdej sceny. Tenor, ;an Frappoli, posiada głos 
ładny i sądząc z wczorajszego przedstawienia, 
śpiewa bardzo dobrze. Nie spodziewaliśmy się 
wcale, że pan Nolli, którego poznaliśmy wprawdzie 
jako sumiennego, obdarzonego pięknym głosem 
i talentem, ale niezbyt gwałtownym tempera
mentem artystę, okaże się tak rucliliwym i peł
nym źyc:a Figarem Pan Curti (Basilio) śpiewał 
i grał wcale nie źle tylko zwlekał wszystkie 
tempa w nieskończoność. Sławną aryę basową 
z drugiego aktu „la ealomnia e un venticello“ 
powinien był odśpiewać przynajmniej dwa razy 
prędzej. Pan Koncewicz zalicza partyę Ilartola 
do najlepszych, szkoda tylko, że komizm jego 
staje s ę często zbyt drastycznym. Mała pur- 
tya Berty, istna stracona pikieta, przypadła w 
udziale pani Kasprowiczowej, która nie wiedzieć 
dlaczego ubrała się w suknię niemiecką z sze
snastego w iek u  a uczesała a la M»rja Stuart.

— R e p c r fo a r  t e a t r a ln y .  Dziś ń* be- 
nefis utalentowanego artysty sceny naszej p. L. 
Kwiecińskiego fra-zka sceniczna w 3 aktach p. 
t. „Na drugi dzień po ślubie". Jutro drugi 
występ Bianki Donadiu i (1 Frappoli w „Di- 
norze" operze Mayerbera

— - D ru g i  w ieczorek  m askow y  w sto
warzyszeniu .Gwiazda", odbędzie się jutro, 
w sobotę. Bilety za okazaniem zaproszenia 
otrzymać można w biurze stowarzyszenia.

— W un l  wersy  ecie Jagiellońskim, 
dnia 1 b. m., p. Ludwik Froncz, rodem z Chrza
nowa, otrzymał stopień magistra fannacyi.

Stan powietrza. Barometr idzie 
górę. — Prognoza na dobę następującą od 

godziny .12 w południe 4 b. m., według spo
strzeżeń staeyi c. k. szkoły politechnicznej: — 
Wiatr z zachodniej strony, zachmurzenie się 
powiększa, temperatura się obniża, powietrze 
miernie wilgotne i mgliste, pogodnie, opad co 
najwięcej mglisty i wcale nieznaczny.

Stan barometru zredukowany na poziom 
morza był dziś o 9 lano 778 m. m. Najniż
sza temperatura dziś rano była — 1,6°C.

— Ogień pokojowy. Onegdaj w nocy 
przed godziną 2, spostrzegł starszy strażnik 
miejski, Litwin, przechodząc ulicą Akademicką, 
w mieszkaniu restauratora kasyna miejskiego 
płomienie wśród gęstych kłębów dymu; zaalar
mował więc bezzwłocznie lokatorów, poczem 
ogień został stłumiony, a kilka osób zostało 
uratowanych od niechybnej śmierci, Ogień po
wstał skutkiem nieostrożności sługi, która, wło
żywszy zapaloną świecę do szklanki, sama usnęła.
Z iskry od tej świecy zapaliła się obok Jeżąca 
książka, a płomienie, szerząc się, ogarnęły dalej 
bieliznę, złożoną na stole. Niedbałą sługę po
ciągnięto do odpowiedzialności.

— Ojcobójstw o. Okropnej tej zbrodni 
widownią była dnia 26 stycznia wieś Trzę- 
sówka, w powiecie kolbuszowskim. Włościanin, 
Ignacy Wilk, znany opój, kłusownik i złodziej, 
dnia poprzedniego wieczorem powrócił z targu 
w Kolbuszowej, dokąd zaniósł na sprzedaż upo
lowaną nieprawnie sarnę, do domu i będąc 
nietrzeźwym zaraz spać się położył. W chacie 
Wilka znajdowali się tylko dwaj jego synowie,

6-letni Michał i 5-letni Jan, gdyż żona jego 
Maryanna odsiaduje właśnie w Rzeszowie karę 
4-micsięcznego więzienia. Michał Wilk, któ
remu ojciec przyrzekł, wychodząc na targ, ku
pić huty z uzyskanych za zwierzynę pieniędzy, 
widząc się w tej nadziei zawiedzionym, ponie
waż pieniądze owe przepił ojciec a nadto źle 
się z nim obchodził, postanowił go zabić. W tym 
celu nabił grubym śrutem strzelbę, której Ignacy 
Wilk używał do wypraw kłusowniczych i nad 
ranem, kiedy tenż# spał twardo, strzelił do

niego z odległości kilku kroków, mierząc w gło
wę, która wystrzałem rozsadzona została na ka
wałki. Po tym strasznym czynie młody ojco- 
bójca zawlókł trupa do stajni i tam go zako
pał, a w chacie zatarł ślady krwi na podło
dze i na ścianach, poczem się udał do zamężnej 
swej siostry we wsi sąsiedniej i wkrótce san) 
się przyznał do zbrodni. Żandarmi, po stwier
dzeniu powyższych szczegółów tejże, odstawili 
ojcobójcę do sądu powiatowego w Kolbuszowej

— Zapiski p olicyjne. S k r a d z i o n o  
w grudniu z. r. lub w styczniu b. r. panu | 
W. M. z komody, 6 łyżek, 6 łyżeczek, * cho
chelkę i sitko, wszystko ze srebra a sitko zło
cone, znaczone literą M.; 17 męskich i tyleż 
damskich koszul, 16 prześcieradeł, 6 męskich 
barchanowych kaftaników i 4 fartuchy, wartości 
77 zł., futerko z siwych kotów z popielateffl 
pokryciem, wartości 7 zł. — Zgubiono złotR 
bransoletę, wysadzaną granatkami w trzy rzędy, 
wartości 10 zł., w kasynie miejskiem, dnia 29 
z. m. na balu; weksel na 200 zł., zastawniczy 
kartkę banku ormiańskiego na korale za 10 zl 
zastawione; pierścionek złoty z raucikiem, war
tości 13 zł.; srebrny zegarek o 15 kamieniach, 
kryty, wraz ze srebrnym łańcuszkiem, wartościL 
23 zł.; pięć szuurków korali ze złotym krzyży-f 
kiem, wartości 73 zł. — Znaleziono zastawni
czą kartkę banku ruskiego z dnia 18 listopada 
1886 1. 19.630 na srebrny kryty zegarek, za
4 zł. zastawiony; biały koc na ulicy Wagowej. 
Zakwestyonowano młotek, przed kilku dniami 
komuś skradziony.

— Do J e ro z o l im y .  Jak donosi Linzcr 
Yolhsblatt, ukaże się wkrótce odezwa, wzywa' 

jąca do udziału w austryackiej pielgrzymce do1 
Ziemi świetej.

— Zm ow a drukarzy wybuchła w Ber-1
linie, w dwóch oficynach, mianowicie Krausego '
1 Biixensteina, oraz w Poznaniu, w oficynie 
Pos. Ztg. Rzecz idzie o pewne przepisy ta
ryfy drukarskiej, do których zrealizowania niej 
czuli się właściciele drukarń zobowiązanymi.

O wypadku ko le jow ym  donosi 
z Lubiany. W nocy na 2 b. m., t uż. 

pod stacyą Adelsberg, w Krainie, pociąg mię- ^ 
szany wpadł na ciężarowy. Maszyna pierwszego f 
pociągu i 14 wagonów drugiego zostało uszko
dzonych. Z ludźi nikt nie zginął.

— P ostępy te le fonu . Z Paryża dnia i-
2 b. m. donosi depesza: Dziś po południu pre
zydent republiki, p. Grrćvy, za pomocą telefonu 
rozmawiał się z królem belgijskim. Połączenie 
telefoniczne pomiędzy pałacem Elizejskim a pa
łacem królewskim w Brukseli było bezpośre
dnie.

I

I

telegram

— N ieustająca w ystaw a zjednoczonego) 
towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych przy placu 
św. Ducha 1. 10, otwartą jest codziennie (wy
jąwszy poniedziałków) od godziny 11 rano do 7 
po połndniu. Wstęp od osoby kosztuje w nie
dzielę 15 ct., w dni powszednie 30 ct. Ula 
członków wstęp wolny.

GOSPODARSTWO I H ANDE L
Ubezpieczenie na życie podczas wojny.

Wiadomo powszechnie, że ze wszyst
kich Towarzystw ubezpieczeń, zajmujących 
się ubezpieczeniami na życie ludzkie, za
warte ubezpieczenia na czas wojny zawie
szone zostają — a to tak dalece, że spad
kobiercy tych, którzy na polu bitwy śmierć 
ponieśli, otrzymają tylko zwrot pewnej czę
ści opłaconych przez ubezpieczonego premij, 
ci zaś, którzy życia nie postradali, muszą 
się poddać po skończonej kampanii pono
wnemu lekarskiemu badaniu.

llzecz jasna, że wobec takich posta
nowień, ubezpieczenie na życie dla osób 
należących do stanu czynnego armii, lub 
do rezerwy, ma znaczenie bardzo proble
matyczne. Sprawa ta stała się jednak 
kwestyą pierwszorzędnej wagi od czasu 
wprowadzenia ustawy o pospolitem rusze
niu, na podstawie której wszyscy zdolni 
do noszenia broni, do roku 42 życia, a 
względnie do roku 60 życia, na plac boju 
powołani być mają.

Niedostateczność urządzenia Towa
rzyscy asekuracyjnj eh w tym kierunku zo
stała powszechnie uznaną, i starano się za
radzić złemu przez wprowadzenie w życie 
ubezpieczeń wyłącznie tylko na wypadek 
wojny, i to na okres jednej wojny. Warun- 
ki tego rodzaju ubezpieczeń były jednakże 
tak utrudnione, że nikt prawie korzystać 
z nich nie mógł. Towarzystwa asekuracyjne 
żądały bowiem na podstawie niezbadanych 
dokładnie , bo w tajemnicy utrzymywanych 
dat statystycznych wojennych, niezwykle 
wysokiej premii, gdyż wynoszącej 5 do 10 
procent od kapitału zabezpieczonego n# 
wypadek wojny, prócz premii zwykłej t y  
eiowej. Opłata tu., wynosząca przeto od ka
pitału, przypuśćmy 5000 zł., co najmniej 
350 do 700 zł. i wyżej, musiała być prze® 
rozpoczęciem wojny w gotówce i od ra'Zu 
do kasy Towarzystwa asekuracyjnego wpłfl'  
coną. Tak trudnemu obowiązkowi mógf
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oczywiście mało kto podołać, i ubezpiecze- 
u!a wojenne istniały dotąd tylko na pa
pierze.

Dopiero w ostatnich czasach zaintere
sowały 8ję tą sprawą najwyższe sfery woj
skowe — a za inicyatywą pana Rudolfa 
łklanga, dyrektora Towarzystwa wzajem
nych ubezpieczeń „Janus“ w Wiedniu, do
starczył JE. były minister obrony krajowej, 
baron H o rs t , z archiwów wojennych panu 
Klangowi dokładnych dat statystycznych o 
wojnach w szeregu ostatnich 100 lat, przez 
Monarchię austro-węgierską prowadzonych 
na podstawie których to dat statystycznych 
wypracował pan Klang nowy system ubez
pieczeń wojennych, polegający na tern, że 
kto w czasie pokoju (przed wypowiedzeniem 
wojny) zgłosi się do ubezpieczenia wojen
nego, przysługiwać mu będzie prawo opła
cać premię wojenną nie jednorazowo lecz 
w ratach rocznych, przez lat 6 z rzędu no 
którem sześcioleciu dla należących jeszcze 
wówczas do siły zbrojnej, ubezpieczenie ta 
kie na dalsze sześciolecie odnowionem bvć 
może. J

Opłaty są bardzo skromne, gdyż wy
noszą rocznie w najwyższym stopniu nie
bezpieczeństwa złr. 0 od tysiaca ubez
pieczonego kapitału (prócz normalnej pre
mii życiowej) a dodatek ten zmniejsza się 
corocznie o 1 prc. w miarę trwania ubez
pieczenia wojennego.

Do tej pory wprowadziły tylko 3 To
warzystwa, n a  w z a j e m n o ś c i  o p a r t e  a 
w A u s t r y i  o p e r u j ą c a ,  ten rodzaj u- 
bezpieczeń, a mianowicie: Towarzystwo 
,,Janus" i „Austria" w Wiedniu oraz* To
warzystwo wzaj. ubezpieczeń w Krakowie 
które, jak świadczy inserat dziś w dzienni
ku naszym umieszczony, rozpoczęło ten ro
dzaj operacyi z dniem 1 lutego b. r.

Zwraca się jednak uwagę wszystkich 
interesowanych na ten kardynalny warunek 
że ci już ubezpieczeni na życie w Towa
rzystwie wzajemn. ubezpieczeń w Krakowie 
którzy pragną rozszerzyć swe ubezpieczenia 
także na wypadek wojny, muszą się z tern 
żądaniem zgłosić do Dyrekcyi Towarz. wzaj 
ubezpieczeń najpóźniej do dnia 30 kwietnia 
b. r. (o ile do tej pory mobilizacya zarzą
dzoną nie zostanie), gdyż po upływie te r 
minu rozszerzenie na wypadek wojny już 
istniejących ubezpieczeń na życie przyjętern 
nie zostanie. Ci zaś, którzy jeszcze na ży
cie ubezpieczeni nie są w Towarzystwie 
wzajemn. ubezpiecz, w Krakowie — a do 
służby wojskowej należą, mogą w c z a s i e  
s p o k o j u  każdej chwili zażądać ubezpie
czenia na wypadek wojny, jeżeli równocze
śnie przedłożą wniosek na ubezpieczenie 
życia w sposób zwyczajny.

Obecne czasy niepewnego spokoju po 
winny być dla wszystkich tych, którzy do 
służby woiskowej powołani być mogą —- a 
w szczególności dla ojców rodzin bodźcem, 
aby co rychlej korzystali z tej nowej iusty- 
tucyi, za pomocą której rodziny poległych 
w boju od nędzy uchronione, być mogą.

Objaśnień w tej mierze udzielą wszyst
kie Agencye Towarzystwa wzajemn. ubez
pieczeń w Krakowie na prowincji — a w 
Krakowie można takowych zasięgnąć bądź 
w biurze centralnej Dyrekcyi w Krakowie, 
bądź w Agencyi miejscowej w gmachu To 
warz. wzaj. ubezpieczeń, bądź też w Agen
cyi Towarz, przy placu Szczepańskim.

Nadmieniamy wreszcie i tę okoliczność, 
że kurator Towarz. wzaj. ubezpieczeń „Ja
nus" w Wiedniu przedstawił d- 27 bm. na 

necYaluei audyencyi Najj. Panu memoryał 
w snrawie tej nowo otworzonej instytucji 
Ubezpieczeń L  wjpęSek t o r .
siłowaniania Najj. Pan najłaskawie, po 
pierać przyrzekł.
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Komitet chowa koni.

(Ciąg dalszy.)
IV. P. hr. Logothetri zdaje sPr^ g  

stanie ogierów rządowych. Obecnie je 
ogierów, a gdy przepisany stan ^ 0J'ier'w'i 
przeto okazuje się nadwyżka 1-4 _ & , 
Nadto ma być 10 ogierów z a k u p io n a  
hodowców prywatnych, przeto cała 
ka wynosić będzie 22

Z tej nadwyżki można oddać w 
niczoną własność 15. Ponieważ p.^Zap' . 
który ma w ograniczonej własności S 
*Pest" nie chce go dłużej trzymać z po w 
du jego bardzo złośliwej natury, a 
miast prosi o innego, co pan sp ra w o zd a j  
Popiera, a p. Younga chce zwrocie ogier 
"Wisłok" będącego w jego ograniczonej 
własności i prosi również o innego, za  ̂ '
jednak p. sprawozdawca przemawiać u 
może, przeto po ściągnięciu tych dwu og 
fów, należałoby dać dwa inne w ogranicM 
hą własność. Wobec tego wynosić bęazi 
bęzba ogierów oddać się mających w og < 
hiezoną własność 17.

Co do prośby p. Zapolskiego o pi^J 
zmmie mu w miejsce „Pecto" innego og'e'  
ra w ograniczona własność, Komitet przy 
<%la się do n ie j , co się zaś tyczy prośby 
P Youngi o przyznanie mu innego ogiera 
^  miejsce „Wisłoka", uchwalono, ażeby P*

tej 
’ uchwala

prośby
komitet

przez
przy-

Younga podał prośbę w terminie wyzna
czyć się majacym. Pan Bielski przedstawia 
prośbę pana Sroczyńskiego, dzierżawcy 
z Dresiny, o oddanie mu w ograniczoną 
własność ogiera „Wisłok", będącego u pa
na Youngi. Po poparciu
pana Borowskiego, 
chylić się do niej. .

Następnie popiera pan Borowski wnie
siona na jego ręce prośbę pana Jozefa Jor
danu z Olszanicy, o oddanie mu ogiera

w nNastępnie uchwa a Komitet oddać 
w ograniczoną własnosc.parni Gorajskiemu 
ogiera „Reginal", a P- S.emiginowsk.emu

Ogl0r F ? S f ł powyższych trzech ogierów, 
a t o ■ Wisłok Reginal i Hajdamacka, co 
do których oddania w ograniczoną własnosc 
uo kiorj ehwała, przedstawia pan hr.
zapadła juz_ UC;

n ń fk tó re b f^ a T e ż a ł0 oddać w ograniczoną

własnosc. a t o .  Cavalier, 3) Dizraeli,
T, 1 5) Chateau neuf, 6) Foi,

4 Drahoman Castellar, 10) Ba
li i n f  T l”) p ro rok  , 12^ G id ran , 13) Mazur i

U )  Â Łwykazanych powyżej ogierów wno- 
t  h r  Z am ojsk i usunąć zupełnie 5, a 

mianowicie: *> Chateau ne„f.

następujących 14

F o i  4 Szaglay (powyżej ad 7), 5) Bo-
h n ’ powodu, że są  zupełnie meprzyda-
S S ’ i zamiast poprawie rasę musiałyby 
me, i o w rn,7,ift oddania ich

x powodu 
i zamiast popraw 
- nmdukcyę w razie oddania

w ^ograniczoną własność Pan hr. Logothet- 
W O g ra li . d  t  w u , o s ]jie m  0IJ

^ 2 “ ? : * * * *  « * •

Wni0SW końcu uchwalono ogłosić w Gaze
cie urzędowej obwieszczenie, z pewnym 
terminem do zgłaszania się o ogiery w ogra

niczoną p ^ n^ C Zamojski stawia wniosek, 
ażeby Komitet wybrał komisyę z trzech 
członków, która ma się udać do Drohowyza 
celem oglądnięcia ogierow rządowych, przy
dzielonych w tym roku dla Galicyi z Ra- 
dowiec i Czech Po poparciu tego wniosku 
przez p Borowskiego uchwala komitet wy- 
sł-ić komisyę do Drohowyża i wybiera na 
pyjpnków PP- Stefana hr. Zamojskiego, Ju 
liusza Bielskiego i Józefa Skarbek Borow
skiego. Termin czynności komisyjnej mają 
panowie Delegaci sami ułożyć.

VI. Pan hr. Logotketti podaje do wia
domości komitetu, że w tym roku może być 
oddanych w najem 66 ogierów, a w hodowlę 
prywatną 14, razem więc 80. Następnie od 
czytuje p. hr. Logotketti konsygnacyę, we 
dług której wnosi na oddanie w najem 49 
ogierów hodowcom koni, w tej konsygnacyi 
poszezególnionym. Komitet zgadza się na 
te wnioski, a nadto decyduje co do odda 
nia dalszych 6 ogierów w najem, tak że 
razem rozdano 55 Co do reszty decyzya 
zostaje w zawieszeniu. (D n.).

T a rg  zbożowy.*) Dnia 4 lutego

90
do

5-30

SN * *
1887 r.

Lwów, pszenica 8'50 do 9‘— , żyto 5’ 
- ° r n ^ d o  7*—, owies 5'— 
o o0, groch 5’75 do 9'— , wyka 4*75 do 
rzepak 9 - -  do 9-30, lnianka — do 

omczyna czerwona 40- — do 52'— , koniczyna 
dJf 70 —» koniczyna szwedzka 35'—

•-.en ? a ™ 'lpo ł’ Pszenica 8- -  do 8'65, żyto 
o t U, do 6'zO, jęczmień browarny 4-50 do 6’50 
owies 4-50 do 5- groch 5 o 0  do 8'50, wyka
0 > rzepak n. 9‘— do 9'25, lnianka — •__
do — '— , koniczyna czerwona 40"— do 50- .ko
niczyna biała 40‘— do 50'— , koniczyna szwedz

Pod w otoczy  ska, pszenica 8'—  do S'50 
lżyto 5 50 do 6’—, jęczmień 4*— do 6‘50 
owies 4-50 do 5'— , "groch 5'50 do 8-25 
wyka 4-80 do 5‘— , rzepak n. 9’—- do 9-25, 
manka-—- ~ do — -— koniczyna czerwona 3 6 — ’ 
do 48-— , koniczyna biała 37 — do 5 0 — ko
niczyna szwedzka — •— d0  •—

JarosJńw , pszenica 8'50 do 9'25, żyto 
G-— do 6-o5, jęczmień 4'75 do 7*25, owies 
5-— do o-to, groch 6' - d o  9‘50, wyka 5 —  
do 6*—, rzepak n 9‘25 do 9.35, lnianka — 
do : > koniczyna czerwona 38'— do 52'—,
koniczyna biała 4 0 ' -  do 5 5 - - ,  koniczyna 
gzwedzka •— do —•_.

C zern low cc,  pszenica 7'50 do S IO, żyto 
5'50 do 5’GO, jęczmień 4'— do 7‘25, owies 
^•25 do 4’50, groch 5-75 do 9’ -- ,  wyka —•— 
do — ‘ —» rzepak n. 9'50 do —•—, lnianka - *—, 
do i koniczyna czerwona 30‘— do 42’—, 
koniczyna biała — ■— do —' —, koniczyna
szw edzka  - • — do — .

Wszystko za 100 kilo neto bez worka.
Ch mi e l  od 5-— do 40‘—■ zł za 56 ki- 

loco Lwów nominalnie.
Okowita gotowa za 10.000 liter prc. loco 
24 70 do 25-25 zł.

OSTATNIA POCZTA
Na przedwczorajszy o b i a d  u N a j j .  

P a n a  otrzymał zaproszenie, pomiędzy in
nymi wieloma wyższymi wojskowymi, także 
generał major R o s z k o w s k i .

Fremdenblatt donosi, iż na przedwczo
rajszym balu przemysłowców, N a j j a ś n .  
P a n  powiedział do p. Schlumbergera 
te mniej więcej słowa: Nie koniecznie
ma przyjść do wojny. W ostatnich latach 
oszczędzaliśmy bardzo, a teraz musimy czy
nić zapasy, abyśmy stanęli na jednakowym 
poziomie z innemi mocarstwami. W roz
mowie z radcą dworu, Exnerem, odezwał 
się Monarcha: Prawdopodobnie wkrótce bę
dziesz pan musiał udać się do Pesztu na 
sesyę delegacyjną

Dzienniki wiedeńskie dowiadują się, iż 
w ciągu bieżącego miesiąca wyjedzie" N aj j. 
P a n " n a  czas jakiś do Pesztu.

Do Wiednia przybyli ostatniemi dnia
mi, oprócz namiestnika Czech, gen. Krausa, 
n a m i e s t n i c y :  M o r a w y ,  T y r o l u ,
S a l z b u r g a  i T r y e s t u .

W dziennikach wiedeńskich i peszteń- 
skich spotykamy się z doniesieniem,, że 
oba Rządy zajmują się obecnie kwestya 
wydania zakazu w y w o z u  k o n i  z Austro- 
Węgier.Taki zakaz — tak czytamy dalej — 
byłby w pierwszym rzędzie tylko następ
stwem podobnego zakazu , wydanego przed 
tygodniem przez rząd niemiecki, a w osta
tniej chwili przez rząd rossyjski; zarządze
nia te bowiem każą przygotować się na to, 
że owe państwa, które myślą o zakupowa- 
niu koni, zwrócą się przeważnie doAustro- 
Węgier. Dzienniki zwracają przy tej sposo
bności uwagę na tę okoliczność , iż w ze
szłym roku wywieziono z Monarchii o 6000 
koni więcej, niż zazwyczaj.

Znany w n i o s e k  S z r o m a ,  domagają
cy się reformy wyborczej dla Morawy, nie 
zostanie już wniesionym na bieżącej sesji 
Rady państwa. Deputowani czescy z Mora
wy nie uważają bowiem za rzecz stosowną, 
aby w obecnej chwili, w której ogólna 
uwaga zwróconą jest na przedłożenia ugo
dowe, budżet i kredyty wojskowe, występo
wać z swemi żądaniami, i postanowili po 
dobno odroczyć je do przyszłej sesyi.

Dzisiaj odbędzie posiedzenie podkomi 
sya dla przedłożenia bankowego.

K o m i s y a  w o j s k o w a  Izby deputo 
wanych załatwiła bez zmiany pierwszych 8 
paragrafów projektu ustawy o zaopatrzeniu 
wdów i sierót po wojskowych. Przy para 
grafie 9 (wedle którego wdowa, pobierająca 
pensję, powinna po powtórnem zainąipój- 
ściu wnieść w przeciągu lat trzech podanie 
o jednorazową odprawę, lub też o zastrze 
żenie pensji na wypadek, gdyby miała po
wtórnie owdowieć) opuszczono przepis do
tyczący odprawy.

Prezydyum pruskiej Izby panów zo
stało zawiadomione, iż członkowie iz»y 
otrzymają jeszcze przed 14 b- m. k o ś c i e  l- 
n o - p o i i t y c z n y p r o j e k t  us  t n w y • 1 
projekt ten będzie postawionym prawdopo
dobnie na porządku dziennym posiedzenia 
z d. 14 b. ni. -

Z Berlina te leg ra fu ją :  A m b a s a d o r  
f r a n c u s k i ,  H e r b e t t e ,  starał się w roz
mowie z hrabią Herbertem Bismarckiem  
przedstawić inteneye generała B oulangera  
w świetle uspakajającem.

rych korpusów pozawierały z handlarzami
mogunckimi kontrakty o dostawy i wyko
nanie budowli i szop rozmaitych na przy
padek wojny Kontrakty pozawierano po wy
sokich cenach ale z bardzo rychłemi ter
minami odstawy. Kolej Heska Ludwika zo
bowiązała się do urządzenia wielkiej woj
skowej stacyi na dworcu Bischofsheim, 
gdzie krzyżują się linie z północy, z Frank
furtu nad Menem i z południa z Aschaffen- 
burga. __________

Jak donieśliśmy w części wczorajsze
go nakładu, ukazem carskim z a b r o n i o 
no  w y w o z u  k o n i  z R o s s y i  przez euro
pejskie i zakaukazkie granice.

Do Politische Gorrespondent donoszą 
z B e l g r a d u ,  iż zupełnie bezpodstawną 
jest wiadomość, jakoby r z ą d  s e r b s k i  
p o s t a n o w i ł  z w o ł a ć  s k u p c z y n ę  n a  
s e s y ę  n a d z w y c z a j n ą .  Do podobnego 
kroku nie ma zgoła żadnego powodu.

Do Politische Correspondent donoszą 
z Bukaresztu, iż u f o r t y f i k o w a n i e  Bu
k a r e s z t u  niebawem się rozpocznie. Rząd 
rumuński wezwał grono przedsiębiorców pa
ryskich „Syndicat des entrepreneurs" do 
przestudyuwania planu i zrobienia kosztory
su robót około wszystkich fortów i nasy
pów. Temi dniami ma przyjść do skutku 
kontrakt pomiędzy rządem a przedsiębior
cami. Koszta pbliczono na 60 milionów 
franków, prócz wież pancernych, które ma
ją kosztować 40 milionów franków.

1°

Lwów
Okowita na  term ina  
Usposobienie ożywione.

*) Przedruk wzbroniony.

•— do — •—  zł

K reu t Ztg. donosi, iż w ostatnie 
dnisch odbywały się w ministerstwie woj
ny narady nad wprowadzeniem w ,u
pieszym n o w e g o  r y n s z t u n k u ,  or j ci
rezultatem będzie bezzwłoczne zaopatizenie 
nowym runsztuukiem wszystkimi pul ow 
piechoty. , . , , , ,

Liczba rezerwistów niemieckich; Któ
rzy mają być powołani w lutym b. r., wy
nosi 75.000 ludzi. Według Koln. Ztg. mają 
być powołani tylko rezerwiści tych korpu
sów, które już teraz są uzbrojone karabina
mi repetierowemi, a więc korpusy stojące 
załoga w prowincjach zachodnich ^Niemiec, 
Tym trybem będą powołani rezerwiści dal
szych korpusów armii, co będzie miało za 
sobą to następstwo, iż pewne korpusy przez 
przeciąg dni 12 będą stały na stopie wo
jennej, a nawet będą liczebnie większe.

Liberti stara się zażegnać obawy, 
które powstały skutkiem gwałtownego p r z e 
s i l e n i a  na g i e ł d z i e  p a r y s k i e j .  Jest 
to, mniema dziennik francuski, tylko prze
silenie spekulacyi nie tylko we Francyi, 
ale na wszystkich giełdach europejskich. 
Francya nie traci zimnej krwi tak jak 
giełda, ponieważ nie obawia się żadnej 
wojny. „Francya — zapewnia Liberte, nie 
rozpocznie z własnej inieyatywy straszliwej 
wojny, ale zmuszona do obrony, byłaby go
tową do wszelkich ofiar. Francya mniema, 
że bez bardzo ważnych pobudek rozpoczęta 
wojna byłaby hańbą cywilizacyi. Trzy
mamy się oświadczeń Bismarka, że Niemcy 
nie zaatakują Francyi. Wszystkie zarządze
nia ostrożności z naszej strony noszą cha
rakter tylko obrony."

W kołach parlamentarnych powtarzają 
się pogłoski o przesileniu ministeryalnem. 
Według jednych, Goblet przyszedł do prze
konania, że w stosunkach obecnych odpo
wiedzialność jest za trudna, według innych 
zaś ustąpić chce generał Boulanger.

Z relacyi posła francuskiego w Berli
nie, przesłanej ministerstwu francuskiemu, 
podnosi Koln. Ztg., że hr. Herbert Bismarck 
miał ponownie zapewniać o pokojowych in
tencjach Niemiec, że zaręczał przytem, iż 
Anglia nie dąży do przyspieszenia zatargów 
w Europie i że nakoniec Francya dałaby 
najlepszą gwarancyę swoich usposobień po
kojowych, gdyby zechciała udowodnić, że 
pragnie utrzymać nietykalnym traktat frank- 
fucki. __ _______

W Izbie w ł o s k i e j ,  na ostatniem po
siedzeniu, interpelował poseł Baccarini, cze
mu rząd nie ogłosił spisu poległych żołnie
rzy i dla czego opóźniono wyprawienie 
statku „Umberto" z posiłkami. Minister 
wojny, Ricotti, odpowiedział, że statek ten 
musiał zabrać, oprócz żołnierzy, także jedną 
bateryę artyleryi i rekwizyta sanitarne ; to 
więc opóźniło jego odpłynięcie. Co do pole
głych, to minister wojny natychmiast we
zwał generała Gene, ażeby nazwiska ich 
przysłał. Należy jednak zachować pewną re 
zerwę, ażeby bez potrzeby nie wywoływać 
większego przerażenia.

W dalszym ciągu donoszą z Massawy, 
że o losie załóg włoskich, które wykonały 
odwrót z Wan i Arafali, dotychczas nic nie 
wiadomo. Być może, iż zostały także zaata
kowane przez Abissyńczyków. Głowna przy
czyną katastrofy pod Saati była zdrada 
baszybozuków. Walka toczyła się w głębo
kich wąwozach, w których obroty były 
utrudnione. Król Abissynii, z siłami zbroj- 
nenii, ma się znajdować tylko o dziesięć 
mil od Massawy.

Z B r u k s e l i

Z Moguncyi piszą do Koln. Ztg.: Za
rząd wojskowy nie zapomina o niczem, chcąc 
przygotować się na p r z y p a d e k  w o j n y .  
W ostatnich dniach intendantury niektó-

. . donoszą, że pod prze
wodnictwem ministra wojny odbyła się wal
na narada wszystkich generałów Belgii GP 
nerał Brialmont i generał Nicaise przeml' 
wiali stanowczo za uzbrojeniem linii forty

Jl 0ZY-, łap ad ła  uchwała, 7 t L  
przystąpić do wykonania uzbrojeń a w u 
jupehuemu zażądać od Izb aprobaty. Od- 
J ° SUy Projekt jak to już wczoraj doniosła de- 

0Ły będzie Izbie przez mi-



flied eń , 4 lutego. {Tel. p r .) 
Najd. A rcyksiążę  A l b r e c h t  u d a  się 
w  dn iach  najb liższych  na d łuższy  po 
byt do Arco.

Wiedeń , 4 lutego. {Tel. p ry  w.) 
N a j d .  C e s a r z e w i c z  p rzy rzek ł 
p rzybyć  na  bal s to w arzy szen ia  dzien
n ikarzy  „ C onco rd ia“ .

K r a k ó w ,  4 lutego. {Tel. p ryw .)  
P ro feso r  ch iru rg i i  p rzy  tu te jszym  u n i
w e rsy tec ie  , dr. M i k u  1 i c z , został 
m ianow any  p r o f e s o r e m  w K r ó 
l e w c u .

W iedeń, 4 lutego. N a w czoraj-  
szem posiedzeniu  d e p u t a c y i  a u -  
s t r y a c k i e j  d la  oznaczen ia  kwot, 
p rzy p ad a jący ch  n a  obie połowy M o
n arch ii ,  odczytano  odpowiedź, ja k a  zo
s tan ie  p rz e s ła n ą  depu tacy i  w ęg ie r 
skiej n a  jej p ropozycyę, co do sposo
bu  t ra k to w a n ia  sp raw y . D epu tacya  
zgodziła  s ię  n a  uczynioną je j  propo 
zycyę. D łuższa  d y skusya  w yw iąza ła  
się  nad  s p ra w ą  w ykazów  ta b e la ry c z 
nych , jak ie  m a jeszcze  Rząd p rzed ło 
żyć a w  k tó rych  zostan ie  oznaczonym  
s to sunek  kwot, p rzy p ad a jący ch  n a  j e 
dną  i d ru g ą  po łow ę M onarchii.  P. 
M in is te r  ska rbu , dr. D u n a j e w s k i ,  
ośw iadczył,  iż uczyni zadość w y ra ż o 
nym  w  tej m ierze życzeniom.

Wiedeń, 4 lutego. {Tel. pryw.) 
Z apew n ia ją ,  iż na  dzisie jszem  p os ie 
dzeniu Izby deput. p. P rezes  gab ine tu , 
hr. T a a f f e ,  da  odpowiedź na  z n a 
n ą  in te rpelacyę  dep. Knotza. W  ko 
ła c h  p a r la m e n ta rn y c h  u trzym ują ,  że 
w niosek  dep. F o re g g e ra  w  sp raw ie  
p ra s y  w yw oła  ożywiona dyskusye.

Wiedeń, 4 lutego. {Tel. "pr.) 
S t a n  z d r o w i a  p r e z y d e n t a  I z b y  
d e p u t o w a n y c h ,  dr.  S m o l k i ,  z n a 
cznie się polepszył. W obec don iesie 
n ia  dzienników, iż dr. Smolka, ze 
w zględu  na  nadw ątlone  zdrowie, za
m ie rza  złożyć godność  p rezyden ta , za 
pew n ia ją  ze s trony  kom petentnej,  iż 
c a ła  ta  w iadom ość  je s t  zupełnie  bez
p ods taw ną . Dr. Smolka będzie m óg ł 
już  w  p rzysz łym  tygodniu  p rzew odn i
czyć obradom .

W iedeń, 4 lutego. K o m i s y  a 
w o j s k o w a  Izby  dep u to w an y ch  p rz y 
ję ła ,  p raw ie  bez żadnej zmiany, u s t a 
w ę  o z a o p a t r z e n i u  w d ó w  i s i e 
r ó t  po w ojskow ych. Kom isya, od rzu 
c a jąc  w szys tk ie  proponow ane  p o p ra w 
ki, po łożyła  n a  to nac isk , aby  u s ta 
w a  m og ła  ja k  najrych le j  n a b ra ć  m o
cy obowiązującej.

W iedeń, 4 lu tego {Tel. pryw .) 
Nezawis. B u lgA  k ry tyku je  ostro  kan-

d y d a tu rę  ks. Je rzego  L e u c h t  m berga  i 
oświadcza, iż ta  k a n d y d a tu ra  byłaby 
dla B u łgary i  jeszcze  niebezpieczniej 
szą, aniżeli ks. Mingrelii.

Wiedeń, 4 lutego. {Tel. pryw.) 
K o m i s y a  b u d ż e t o w a  Izby dep. 
rozpocznie  w  p rzysz ły  poniedziałek 
obrady  nad  prelim inarzem .

W iedeń , 4 lu tego  (T cl. pryw .) 
Donoszą t ut a j ,  iż ru m u ń sk i  m in is ter  
sp raw  zag ra n ic z n y c h  P h erekyde  m a 
złożyć niebaw em  swoją tekę 
ryalną .

Wiedeń, 4 lutego. {Tel p r )  D e -  
l e g a c y e  m ają  być zw ołane  na  20 
lutego.

Berlin, 4 lutego. {T e l.p .)  M in is te r  
sk a rb u  Scholz nazw ał p ro s ty m  w y m y 
słem  pogłoskę  o zam iarze  zaciągn ię
cia n a  c e l e  w o j e n n e  p o ż y c z k i ,  
w  w ysokości 800 milionów m arek.

B erlin , 4 lutego. {Tel. pryw .) 
Norddentsche A llg. Z ty. ośw iadcza, iż 
rossy jsk i z a k a z  w y w o z u  k o n i  je s t  
zarządzeniem , nie m ającem  żadnego 
znaczenia  ag resyw nego .

B ukareszt , 4 lutego. Izba  u-
chwaliła, w szystkiem i g ło sam i p rzec iw  
jednem u, k red y t  pięciomilionowy na  
uzupełnienie  uzbrojeń.

Sofia , 4 lutego. P e r t ra k ta c y e
w  k w o s t y i  b u ł g a r s k i e j  rozpo 
czną się dopiero po przyjeździe Kal- 
czew a do K onstan tynopo la ,  co n a s tą 
pi dzisiaj.

K w a ra n tan n  zos ta ła  zniesioną.
Belgrad, 4 lu tego N a pod

s taw ie  w iarygodnej in form acyi, Agen 
cya Havasa zaprzecza  doniesien iu , j a 
koby król Milan p ism em  w łasno rę -  
cznem  pow oła ł  do k ra ju  p r z e w ó d -  
c ę  e m i g r a c y i  s e r b s k i e j ,  P a -  
s z i c a .

Kolonia, 4 lutego. Z pow odu  
w yborów  do pa rlam en tu ,  zakazano 
pub licznych  pochodów m ask o w y ch  w 
poniedziałek  zapustny .

Bruksela, 4 lutego. Rząd belgij 
ski ogłosi w króice p rok lam acyę  w 
sp raw ie  n ietykalności  te ry  te ry  urn bel
gijskiego.

R z y m ,  4 lutego. Z powodu g r o 
m adzen ia  się  przed  gm ac h e m  p a r la 
m en tu  n i e z m i e r n y c h  t ł u m ó w  
p u b l i c z n o ś c i ,  u tworzono w czoraj 
kordon w ojskow y, celem um ożliw ienia  
p rzys tępu  do gm achu. Na posiedzenie 
Izby d epu tow anych  przybyli w szyscy  
m in is t ro w ie ,  z w yją tk iem  G rim aldie- 
go, k tó ry  nie m ógł być obecnym  
z pow odu śm ierc i  m atki. W śród  roz 
p ra w  nad  kredytem  pięciomilionowym  
z ab ra ł  n a jp ie rw  g łos członek party i 
radyka lne j  , M u s s i , i p rzem aw ia ł

w praw dz ie  za przyjęciem  kredytu , 
lecz uderzał  n a  rząd. Na w niosek  
Spavcn ty  i Rudin iego  przyjęto  zam 
knięcie  dyskusy i,  poczerń ' rozw inę ły  
się dalsze ob rady  nad  licznemi p o 
rzą d k a m i dziennemi.

Tylko Costa (socyalis ta) dom a
g a ł  się ew akuacy i  M assawy. Dzisiaj 
toczą się dalsze obrady  nad tym 
przedm iotem . P rzed  g m ach em  p a r la 
m entu  zasz ły  dem onstracye , t łum y 

m in is te - ! je d n a k  rozeszły  się osta teczn ie , nie 
spow odow aw szy  zaburzeń. A reszto 
w ano kilka osób. K ordon wojskowy 
cofnięto.o

Ateny, 4 lutego. P a r lam en t  zo
s ta ł  o tw arty . M owa tronow a  zaw iera  
ustęp , dz iękujący  za uczucia , w yrażo 
ne p rzy  sposobności uznan ia  nas tępcy  
tronu  pełnoletnim, i o św iadcza ,  iż ta 
m an ifes tacya  w k ład a  n a  k ró la  obo
wiązki k tóre on przyjm uje. Dalej za
znacza m ow a tronow a, iż zewnętrzne 
s tosunk i p a ń s tw a  rozw ijają  się r e g u 
larnie, s to sunk i w ew nętrzne  polepszają 
się, a zarząd  s k a rb u  p a ń s tw a  w y m a 
ga  ro z t r o p n o ś c i , aby  G recya  m ogła  
odpow iedzieć p rzeznaczen iu  swemu.

Ż ądany  k red y t  nie p rze k ra cz a  moż
ności p ro duk tyw nych  s ił  p ań s tw a ,  tem- 
bardziej ,  iż do tychczasow y  p raw id ło 
w y  zarząd  finansów, k tó ry  do trzym ał 
w szystk ich  zobowiązań, p rzyczyn ił  się 
do podniesienia  k redy tu  narodowego. 
Rozpoczęte p race  będą w ięc  m ogły  
być p row adzone dalej, szczególniej 
budow a dróg, o rgan izacya  arm ii, m a 
rynark i ,  o s ta teczne  zaś przyjęcie  z n a 
nych  p ro jek tów  us taw odaw czych  i in 
nych, k tóre  rząd m a przedłożyć, pod 
niesie  znaczenie  Grecyi, k tóre  dziś 
więcej niż k iedykolwiek je s t  dla hel- 
nizm u potrzebnem .

L ondyn, 4 lutego. Lord  C hur
chill od jecha ł  do Paryża . O puścił  on 
A nglię  ze w zględu n a  zdrow ie i za 
po radą  lekarzy  przepędzi kilka ty g o 
dni n a  połudn iu  Europy.

Kair, 4 iutego. {Telegram Agence, 
J P w a sa ).  P e w i e n  e m i s a r y u s z ,  p r z y b y ł y  
z C hartum u, donosi, iż plemiona, osia
dłe dokoła  Chartum u, okazują  g o to 
wość u z n a n i a  napow ró t  w ł a d z y  
E g i p t u .

Wiedeń, 4 lutego. Na dzisie j
szem posiedzeniu  I z b y  d e p u t o w a 
n y c h ,  poseł M a u th n e r  i tow arzysze  
in te rpelow ali  p. P rezesa  gab ine tu , 
czy s t o s u n k i  M o n a r c h i i  d o
m o c a r s t w  z a g r a n i c z n y c h  zm ie
niły się o s ta tn iem i czasy  i czy
Rzad i te raz  także m a uzasadn ionaO t iy
nadzieję, że pokoj zostan ie  u trzym a-  
ny. D epu tow an i Schw ab  i Bohaty  in

terpelow ali p. M in is tra  sprawiedliwo
ści w  sp raw ie  konfiskaty ofieyalnego 
sp raw o zd an ia  z posiedzenia  libereckiej 
izby handlow ej, na  k tórem  wypowie
dziano zadow olenie  z powodu złoże
n ia  m andatów  se jm ow ych  przez po
s łów  n iem ieck ich  w  sejm ie czeskim.

P len er  in terpelu je  p rezesa  komi
sy  i leg itym acyjnej,  w  jak iem  stadyuiD 
zna jdu ją  się o b rady  nad  wyborami 
z D alm aeyi. N ow oobrany  p rezes  Salm 
odpowiada, iż nie j e s t  odpowiedzialnym 
za daw ne w ydarzen ia  w  łon ie  korni- 
syi. Na na jb liższem  posiedzeniu obie
cuje p rzekazać  odnośne ak ta  w ybory  
cze now em u sp raw o zd aw cy  i wezwie 
go do j a k  najrych le jszego  zdania  sprawy.

Pos. P l e n e r  robi na to uwagę, 
iż w ina  sp a d a  na  w iększość  komisyi-*

Na w niosek  Pollaka oświadczono, 
iż posiedzen ia  kom isyi d la  po d a tk u  od 
cukru  są  jaw ne .

Odpow iedzialny Redaktor Adam Krechowiecki

W lcdeli,  4 lutego 18S7 r. godzin? 
10 min. 40 Akcye kredytowe 263 75, Angl? 
A u s tr , 9 9 1—  U n io n b a n k  1 9 1 7 5  K olej K arol? 
Ludwika 190--50 Południowa —•— , Kenta 
papierowa —.— —- Galie. hip. listy zastawu? 
10T80 Galie, oblig. iudemn •—, do — 
7»#l* bsty zastawne banku krajowego 9 7 —, 
47*7. potyczka krajowa z 1883 roku —•
Napoleondor 10' 18* — Rubel papierowy—•_
Usposobienie ostrożne.

Dyrekcya c. k. szpitala na Wiedeniu.
P ro t. 1. 113. D 18 3.

O D B Z f f l  
P o d p isana  dyrekcya potw ierdza po doświad 

.-z niaeb dokonanych z winami leczniczemi wyrobu 
dra  Karola Mikolascha iż wina to są  h ad zs , dobrze 
przyrządzone i że w ykasują te w łasności, które od 
takich przetwoiów słusznie żądać można.

Napoje dla rek nwalese m ów  przed staw iają się 
jako b rdzo dobre i przydatne środki tak dla słabych, 
jakoteż d la rekonwaieseeutów.

Lorinser m. p.
kraj ref. sanit.

Skład  pcwyż wym ienionych win leczniczych 
i napojów dl* r»k-nw  Useentów dla całej monarchii 
au-itro-węgierskiej a  Wilhelma Maagera w Wiedniu, 
Ileum ark i 3. Sp rzedał en detail w apt-oo pod gw iaz
dą P io tra  Mikolascha we Lwowie i we wszystkich, 
aptekach zuacz-iieiszyth m onarchii. 246 im

W ystrzegać się naśladow ać i fałszerstw .

n ie z a p rz e c z o n a  zaa łnga ,
Dla przyw rócenia włosom siwym i wy zerpsj 

n m barw y, siły i połysku naturalnego, żaden pre
parat nie może bve porówuany z tak zwany Róg i- 
uerateur U uiyersel pani S. A. A lleu. Fabryk i w Paryżu 
92 Boulevard Sebastopol, w L oudyuie i w Nowym 
Yorku.

We L w ow ie: w aptekach P. P. K. Mikola- 
9«ha i W iow iórskiego w Krakowie, w ap t-kaeh  P. P. 
Prauezyńskiego, Redykai W iszuiew kiego.

Z i n i u n a  p o k i i i « s z k a n i a .
M c d . e t  C li i r .  641

Dr. Edmund Schmidt,
m ieszka obecnie przy ulicy

a k a d e m i c k i e j  NR .  II.
Ord. od 8 9 r i od 3 —4 po poł.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 

Lwów dnia 3 lutego 1887.

I. Akoye za sztukę.
Kol. g. K ar. L ud. po 200 zł. m. k. * 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. § 
B anka hip . galic . po 200 zł. w. a. g ł 
B anku kred. gal. po 200 zł. w. a.

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hip . galic . 6 pr. w. a.

B „ ,  S p r . w .  a.
„ 5 pr. w. a. wy

losowane z 10 pr. prem ią . . “
B anku k ra j. 4 1/* pr. w. a .lo s . 511 
Tow. kredyt, galic . 5 pr. w. a.

4 pr. w. a.
" ” „ 5pr. los. w 371. g

Tow. kred. gal. 4 p r. wa. 1o8 41Vs 1. g. 
„ „ Ą  prc. „ „ 5 2 j H
n 4 pre. „ „ Dt,’*

L is ty  d łużne g. Z . kr. wł. (dawniej 2 
6 p r c ) 3 pr. w. a. w likw idacyi 

L is ty  d łużne g. Z. k r. w ł (dawniej 
5 pr.) 2 1/ ,  pr. w. a. w likw idacyi 

3. Listy dłużne za  100 zł.
Ogóln. roi. kred. Z ak ład u  dla Gal. 

i Bubów. 6 pr. los. w 15 lat.
4. Obllgl za 100 zł.

Indem niz. galic . 5 pr. m. k.
O blig. Kom unale gal. Z ak ł. kred. 

w łosciańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. 
Obligi kom unalne B anku k r a jo 

wego 5. p r, w. a. I  emisyi . . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/a pr. wa.
5. Losy m iasta  K rakow a . .

n „ S tanisław ow a .
6. Monety

B u k a t h o l e n d e r s k i .......................
B u k a t cesarski . . . . . .
N a p o l e o n d o r ..................................
Półimperyał . ..................
R ubel rossyjski srebrny . . .

papierowy . .
100 m arek  niem ieckich  . . .

p łacą żądają
w alu tą  austr.

złr. ct. z łr. ct.
192 — 
209 — 
285 — 
215 -

197 
214 -  
290 — 
220  -

___
98 75 99 75

101 75 102 75
97 50 98 50
99 50 100 50
96 - 97 -
99 50 100 50
93 - 94 -
99 - 100 —

49 53 -

42 45 —

103 50 104 75

100 - 101 -

104 — 106 —
96 50 98 -

16 - 18 -
23 — 29 -

5 90 6 —
5 95 6 05

10 06 10 16
10 35 10 48

1 54 1 64
1 16 1 18

62 25 63 —

Kurs giełdy wiedeńskiej.
z dn ia  1. iutego 1887.

I. Dług państw a. p łacą  żądają

Jed n o lity  d ług paÓBtwa w banknot, 
m aj-lis topad  . . .  . . . .  77.07 77.25
lu ty - s ie r p ie ń .............................................  7 7 .1 ' 77.35

Jed n o lity  d ług  państw a w srebrze.
s t y c z e ń - i i p i e c ........................................  78.45 78.65
k w ie c ień -p a ź d z ie rn ik ............................. 78.55 78.75

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. — .— 126.— 
r 1860 po 500 z łr. w. a. 5 pr. —.—  133.-0 
„ 1860 po 100 z łr. 5. prc. 132.50 133.50
„ 1864 po 100 z łr ........................  160 —  1 6 3 . -

o „ 1864 po 50 z łr ............................— .— — • —
R enty Com. po 42 litr. austr. . . . 157.50 157 : 0 
L is ty  zastw . domen, państw , po 120

złr. 5 p rc ..................................................... — — '—
R en ta  papierow a 5 prc. z r. 1881 . . 96.— 96 20 
A ustr. ren ta  zł. wolna od podat. 4prc. 107.20 107-- 0

2. Obligacye indem. 5 pre. (za złr. m. k.)

Czech .............................' . . .  109.—  — ■—
Bukowiny  ..................................  103.75 104.50
G a l i c y i ......................................................... 103.40 104 —
Niższej A u s t y i .............................................109.— 110.—
Siedm iogrodu .   103.20 104.—
W ęg ier . . . . . . . . . .  103.20 104.—

* 3 . A k c y e .
B ank A nglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 
Inst. kred. d la  handlu  po 160 zł. .
N iźszo-au8tr. tow. eskomt. po 500 zł.
Gal. banku hip. po 200 z ł.....................  —.—  — .—
Gal. bank. d. han. i prz. a  200 zł.w pł.40pr. — .— — .— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . — .— —.— 
Bank d la  krajów  koronnych a 200 zł.

wpł. 50 p r ..........................................  226.50 227.—
B anku austro-w ęgiersk . a 600 zł. . . 857.— 859.— 
Kol. A lbrech ta  a 209 zł. w srebrze —.— —.— 
A ust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł.m . 384.— 386.— 
Kol. Cesarzowej E lżb ie ty  po 200 zł. m. —.— —.— 
Kol. P reszow -T aru. (w. a.) a 200 zł. — .— —.— 
Północna kolej po 100 zł. m. k. . . 2395 2300
Kol. K ar. L udw . po 200 zł. m. k. . . 193.75 194.25 
Lwów-Czern. kol i po 200 zł. wa. war, 21o.50 211.50

Tow. koi. żel. państw , po 200 zł. m. k. 
Połud. kol. państw , po 200 zł. w. a.
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze

p łacą  żądają 
241.50 241.75 
85 75 86.75 

1 6 '.—  102—

99. 0 100.50 
269.2 269.75 
530.— 550.—

4. Listy zastaw ne losowane.

Ogólny rolniczo kredytow y Zakład ola 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —,— —. — 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4 1/* pr. w
złocie w 50 1...............................................  100.60 101.—

B „ „ premiowe po 3 prc. 100.80 101.40
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181. 6. pr. 99 — 100.— 

,  „ „ „ w 20 1. 7 pr. 101.50 102.50
„ „ „ w 36 1. 6 l/j pr. 99.50 99.75

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 prc. . . 95.50 96.30 
„ „ „ „ „ po 5 prc. . . 100.— 100 25
s „ » * » P° 5 Prc- w
37 lataoh z w r o t n e .......................  100.— 100.80

B anku krajów . 4 ‘ja pr. wa. los w 51 ]. 97.50 98 —
O bligi kom unalne B anku krajowego

5 pre. w. a. 1 e m i s y i .......................  100.25 U 0.75
Gal. banku hip . po 5 prc. . . . 101.80 102.50
Banku austro w ęgiersk. po 5 prc. . . 101.75 102.25 
W ęg. Tow. ziem. akc. po 5 prc. .  . 100.50 101.50 

„ Z akł. kr. ziems. po 5 l/s pre. . 102.— 102.80

5. Obligacye z praw em  pierw szeństw a (za 100 zł.)

Kolej A lbrechta a  300 zł. 5 p r. w. a  98-—  99.— 
Tow. kol. żel. P reszów -T arnow  (w. e j.)

a  300 zł. 5 prc. w srebrze . . . — .— —.—
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 99.60 99.90

„ ., po 100 zł. w. a. . . 117.40 118.—
Kolej gal. K ar. Lud. cm isya z r. 1881

po 4’/» p r c . .............................................99.—
dtto d tto . (Jarosław -Sokal) . . 9 8 .'0  

Kol. ga l. Lw ów .-C zer.-Jass. emis. a 300 
zł. 4 pro. w srebrze z r. 1884 . . —.— 

z r. 1884 . . —.—
z r. 1868 . . — '—
z r. 1872 . . - . —

W ęg. ga l. kol. a 200 zł. 5 pr. w a.

6. L o s y .
Inst. kr. d la  hau. i p r. po 100 zł. w. . 174.50 175.50
Olarego po 40 z ł. m. b..............................  44.— 45—
Tow. źeg l.p a r. n a B u u a ju  po lOOzł.m .k. 114.— 116.— 

‘K eglevicha po 10 zł. m. a ....................... 24.50 25.50

99.10
99.50

8 1 . -  
88 —

.— 99 —

płaoą żądają 
16.50 17.50
20.25
47.25 
42—  
13.80

9.10

16.50
54.75

20.50
47.75 
43.— 
14.10
9.40

17.50
55.75

Losy m iasta  K rakowa po 20 zł. w. a.
Pożyczka m iasta  L ubiany po 20 zł. .
Pożyczka m iasta  Budy do 40 zł. w. a.
Palfiogo po 40 zł. m. k .............................
Czerwon krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ „ węgiorsk. „ po 5 zł.
F u n d a c ja  szp ita la  Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a ............................................
Salina po 40 zł. m. k .................................
St. Genois po 40 zł. m. k ........................
Pożycz, m. Stanisław ow a (po 20 zł. wa.
Poź T ryestu  po 100 zł. m. k. . . .

po 50 zł. w. a. . . „
W aldsteina  po 20 zł. m. k.......................34.— 35.____
W indisehgriitza  po 20 zł. m. k. . .  .  45._

7. Weksle (na 3 miesiące)
A ugsburg  na 100 zł. w. p. n. . . . — . _____
B erlin  za 100 m ark w. p. a. . . .  —.    
F ra n k fu rt za 100 m ark w. p. n. . .  .   "—
H am burg za 100 m ark w. p. n. . . — .— --------

. . . . ! 128T5 12K80 

. . . 50.50.— 50.60.—

2 \ —  28.50 
137.50 138.— 
68—  69.—

,

Londyn za 10 ft. szt 
Paryż za 100 ft. .

K u
B ukat cesarski men.

„ pełnej wagi 
Korona . . . .  
20 franków ka 
R ossyjski im peryał 
T a la r  związkowy .

r  s  z ł o t a .
0.02—
5.97—

10.13 — 
10.44.—

6.04.— 
5.99 -

10.15.—
1 0 .4 7 .-

Srebro

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
T elegrafow any kurs w iedeński.

dn ia  3 lutego 1887.
Jednolity  d ług  państw a w banknotaoh 

„ w sreb ize  . _
R enta w z ł o e i e ........................................
5 prc. austr. ren ta  m arcowa 
Akcye banku w iedeńskiego - '

„ „ kredytow ego . . . .
L ondyn ..........................................................
N apoleondor

B u k a t cesarski m en.........................................
100 m arek n i e m i e c k ic h .............................

zł. e t^
74 85
77 15

1>'*3 25
94 90

838 —

264 —

12S 80
10 17

6 09
63 1 Pi*



L. 1664 (745 3 - 8 )  | L. 8599 . A (738 3~ 3)
Prezydyum c. k. krajowej dyrekcyi i C. k. sąd powiatowy w Rymanowie 

skarbu we Lwowie rozpisuje niniejszem l i - i  ogłasza, że celem wydobycia na rzecz gal.

nych do wykonania zezwolonej 
>ostanowieniem z dnia 4 grud ia 1886 r. 

budowy magazynu sprzedaży tytoniu na 
podwórzu budynku rządowego pod 1. 521 */4 
także 1. 1 plac cłowy we Lwowie, -  a 
mianowicie:

1) 204 metrów sześciennych kamienia 
twardego bryłowego na fundamenta;

2) 224200 sztuk cegieł do murowania 
farby wiszniowej, także wiszniówek zwa
nych ;

3) 500 hektolitrów niegaszonego wa
pna z Suszysz;

4) 205 metrów kwadratowych w kost
ki łamanego kamienia, obrobionego z twai 
tego warstwowego kamienia do bruko
wania ;

5) 27 metrów kubicznych kamienia 
ciosowego, obrobionego;

6) */* metra sześciennego ciosów na 
wegary

7) 22 metrów bieżących ciosów na 
stopnie schodowe;

8) 7 metrów sześciennych ciosów pły
towych ;

9) budulec z grubego do kanty obro
biony, bez oflisów, różnych rozmiarów i 
długości, nareszcie

10) 125 metrów sześciennych szutru 
rzecznego.

Szczegółowe warunki dostawy tych 
tu określonych materyałów mogą być prze
glądane począwszy od 4 lutego 1887 r. aż 
do dnia lieytacyi na tablicach urzędowycn 
w gmachu c. k. krajowej i powiatowej dy
rekcyi we Lwowie, tudzież w ck. ekonoma- 
cie c. k. krajowej dyrekcyi skarbu we Lwo
wie podczas godzin urzędowych.

Na żądanie mających chęć ofiarowa
nia będzie tymże wydany egzemplarz szcze
gółowych warunków.

Oferty, należycie opieczętowane i zao
patrzone w wadyum 10 prc., wedle warun
ków szczegółowych obliczyć się mające, n a 
leży wnieść najdalej do 1 godziny dnia 14 
lutego 1887 r. do prezydyum ck. krajowej 
dyrekcyi skarbu we Lwowie, gdyż później 
wniesione oferty nie będą uwzględnione.

Każda oferta winna zawierać:
a) cenę w cyfrach i literach, którą o- 

ferent za oznaczoną jednostkę dotyczącego 
dostawić się mającego materyału żąda;

b) oświadczenie, że oferent warunki 
licytacyjne dokładnie zna, że się takowym 
poddaje bezwarunkowo, i że dołączonem 
wadyum odpowiada za dotrzymanie tako
wych;

c) własnoręczny podpis oferenta przy 
oznaczeniu charakteru jaki posiada i miej
sca stałego zamieszkania z bliższem ozna
czeniem mieszkania.

Także wymaga się, ażeby każdy ofe
rent warunki licytacyjne, po trutynowaniu 
takowych w sposób określony bliżej w szcze
gółowych warunkach swoim podpisem zao
patrzył.

Otwarcie ofert, które przy oddaniu li
czbą porządkową, tudzież datą i godziną 
oddania oznaczone zostaną, nastąpi nieod
wołalnie dnia 15 lutego 1887 o godzinie 
12 w południe w kancelaryi prezydyalnej 
ck. krajowej dyrekcyi skarbu we Lwowie i 
wzywa się paaów oferentów uprzejmie, a- 
żeby osobiście lub przez zastępców chcieli 
wziąść udział w tej komisyonaln.e dokonać 
się mającej czynności.
Z prezydyum ck. kraiowej dyrekcyi skarbu.

We Lwowie dnia 2b stycznia 1887.

124 złr 32 ct. wa. z pn., przedsięweźmie 
w dniach 3 lutego, 3 marca i 18 kwietnia 
1887 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem, w zabudowaniu sądowem przy
musową sprzedaż realności pod 1. kon. 61 
now. 29 st. rep. 83 w Wisłoczku położo
nej, dłużnika Jędrzeja Dzendzela własnej, 
cia a tabularnego niestanowiącej że real
ność ta na pierwszych dwóch terminach 
tylko za lub powyżej ceny wywołania 550 
złr wa na trzecim zaś terminie me mzej 
ceny 500 złr. wa. sprzedaną zostanie, wre
szcie że kuratorem niewiadomych wierzy
cieli p. Franciszka Szeiewskiego z Ryma
nowa ustanowiono.

Wadyum wynosi 55 złr. wa.
Reszte warunków licytacyjnych, tu

dzież akt zastawniczego opisania rzeczonej

realności ■»<*“  ^  'Rymanów, 24 grudnia 1886

7
>na tym terminie za przystępujących do 

wniosku większości stawających interesentów 
uważani będą.

Cenę wywołania stanowi suma 12000 
zł. wa. jako wartość tej realności przyjęta 
przy udzieleniu pożyczki, zakład zaś wy
nosi lOprc. tej suiny czyli sumę 1200 zł. wa.

Reszta warunków licytacyjnych i wy
ciąg wykazu hipotecznego mogą być przej
rzane w regiitraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzyby 
na sprzedać się mającej realności jakie 
prawa hipoteki po dniu 15 listopada 1886 
jako dniu wystawienia wyciągu hipoteczne
go nabyli, lub którymby dla jakiegokolwiek 
innego powodu uchwały sądowe doręczone 
być nie mogły, ustanawia się kuratora w 
osobie Adama Studzińskiego w Brodach.

Brody, d. 2 grudnia 1886.

słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 5 maja 1887 o godzinie 4 po po
łudniu.

Rohatyn, 31 grudnia 1886.

L. 7886

L 5188 (415 3 3)
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości, iż celem zaspokoje
nia wierzytelności powiatowej Kasy 
dności w Wieliczce w kwotach 12 złr. 6U 
ct., 12 złr. 30 ct., 12 złr., 11 złr. 70 ct., 
11 złr. 40 ct. i 97 złr. 50 ct. wa. z pn., 
odbędzie się licytaeya realności pod 
36b. w Zręczycech położonej, lwh. 35 s- 
gr. gm. Zręczyce objętej, w trzech termi
nach, a mianowicie: 

dnia 3 lutego 
dnia 1 marca i 
dnia 12 kwietnia 1887, 

zawsze o godzinie 10 przed południem.
Cenę wywołania stanowi wartość sza

cunkowa 485 złr.
Wadyum wynosi 49 złr. wa.
Resztę warunków sprzedaży, ak 

bacowania i wykaz hipoteczny można przej- 
w tutejszo-sądowej registraturze w go- 

zinach urzędowych. . . .
Dla wierzycieli z nazwiska i miej 

f obytu niewiadomych, oraz dla tych, któ- 
fcyby uzyskali prawa zastawu na tej rea 

^.°ści po dniu 30 sierpnia 1886, ustanawia 
Ję  kuratora ck. notaryusza p. Brunona Ro- 
Salskiego.

0 . k. sąd powiatowy.
Dobczyce, 1 października 1886.

—  (723 3 - 3 )
W dniach 4 lutego, 4 marca i 1 kwie- 

i n 10 godzinie przedpołudniem,
5 , S .  *  “  sądsie licytaeya labu- 

. « Ł >  P»d I.. 9/5 w Nowym B .-  
nnłnźonei. Daniela Gerharda wła

s n e ?  celem zaspokojenia 12 rat pożyczko
wych po 36 złr. * pn., na rzecz c. k. uprz. 
Zakładu kredytowego włościańskiego we
Lwowie w , , , a »

Cenft wywołania 1110 zfr.
Wadyum 10 prc.
K u r a t o r e m  wierzyciela Hryma Sobola 

i innych niezn an ych  wierzycieli c. k. nota- 
ryusz Jan iszew sk i.

Reszta warunków w registraturze.
W razie nieudałej sprzedaży termin 

dn ułożenia warunków ułatwiających dnia 
1 kwietnia 1887 o godzinie 4 popołudniu. 

C. k. sąd powiatowy 
Bolechów, 20 listopada 1886.

L. 21429. „  (581 1 - 8 )
c  k s ą d  powiatowy w Brodach w spra

wie egzekucyjnej gal. Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie, przeciw Simei 
Ochcowej o 1500 zł. wa. zpn. zawiadamia, 
iż w dniach 1 marca 1887, 12 kwietnia 
1887 i 24 maja 1887, każdym razem o 10 
godzinie rano w biurze nr. III. odbędzie się 
egzekucyjna publiczna licytaeya realności 
pod I. k. 824 w Brodach położonej, wyk. 
hip. 924 księgi gruntowej gminy katastra l
nej Brody objętej, dłużniczki Simei Ochco
wej własnej z tem, iż na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za lub wyżej ceny 
wywołania, na trzecim zaś terminie poniżej 
takowej jednak tylko za cenę wyrównywa- 
jącą wysokości zahipotekowanych wierzy
telności sprzedaną zostanie, gdyby zaś taka 
cena uzyskana być nie mogła, wyznacza 
się do ułożenia ułatwiających warunków li
cytacyjnych termin na dzień 24 maja 1887 
o 4 godzinie po południu w B. N. III. na 
który się wszystkich interesentów pod tym 
rygorem wzywa, iż niestający za przystę
pujących do wniosku większości stawających 
interesentów uważani będą.

Cenę wywołania stanowi suma 4600 
zł. wa. jako wartość tej realności przy u- 
dzieleniu pożyczki przyjęta, zakład zaś wy
nosi tOprf tej ceny czyli kwotę 460 zł.wa.

Reszta warunków licytacyjnych i wy
ciąg hipoteczny, mogą być przejrzane w 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzy
by po dniu 15 listopada i8«6, jako dniu 
wystawienia wyciągu hipotecznego na sprze
dać się mającej realności jakie prawa hi
poteki nabyli, lub którymby dla jakiegokol
wiek powodu uchwały sądowe doręczone być 
nie mogły ustanowiony został kuratorem p. 
Adam Studziński z Brodów.

Brody, d. 4 grudnia 1886.

L. 21433. (354 2— 3) 
O. k. sąd powiatowy w Brodach w spra

wie egzekucyjnej galicyjskiego Zakładu k re
dytowego ziemskiego w Krakowie, przeciw 
Senderowi Wieliczkerowi, Chaji Blumedw. 
im. Wieliczkerowej i Salomonowi Wielicz- 
kerowi o 5000 zł. wa. zpn. zawiadamia, iż 
dnia 1 marca 1887, dn.j 12 kwietnia 1887 
i dnia 24 maja 1887, każdym razem o 10 
godzinie rano w biurze nr. III odbędzie się 
egzekucyjna publiczna licytaeya realności 
pod 1. k. 1461 w Brodach położonej wyk. 
hip. 1400 księgi gruntowej gminy katastra’ 
nej Brody objętej z tem, iż na pierwszych 
dwóch terminach realność ta tylko za lub 
wyżej ceny wywołania, na trzecim zaś ter
minie także poniżej takowej, jednak za ce
nę wyrównywającą wysokości wierzytelności 
na sprzedać się mającej realneści zahipo
tekowanych, gdyby zaś takiej ceny nie u- 
zyskano wyznacza się do ułożenia ułatwia- 
jaeych warunków termin na dzień 24 maja 
1887 o 4 godzinie po południu w b. nr.

, na który się w szystkich interesentów  
pod tym rygorem wzywa, iż niestawający

L. 138.5. (237 2 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się o go

dzinie 10 rano w dniach 1 marca, 3l m ar
ca i 5 maja 1887, powyżej ceny szacunko
wej licytacja realności 1. 66 w Czortkowie 
dom. tom. 1 pag. 87 n. 3 haer. Mojżesza 
Frankla własnej, na rzecz c. k. uprzyw. 
gal. akc. banku hipoteczuego we. Lwowie 
pto 170 zł. 10 ct. zpn.

Cena wywołania 8000 złr., wadyum 
800 zł.

Re-wtę warunków akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tut. re 
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustana
wia się kuratorem Adw. Diamanta w Czort
kowie.

W razie nieudałej sprzedaży na po
wyższych terminach wyznacza się do prze
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 7 czerwca l w87 o godzinie 9 przed 
południem.

C. k. sąd powiatowy,
Czortków, dnia 29 listopada 1886.

L. 14592. (110 2 -  3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o go

dzinie !0 z rana w dniach 1 marca i 31 
marca .1887, po wyżej ceny szacunkowej 
zaś na aniu 5go maja 1887 nawet poniżej 
takowej licytaeya realności 1. 66 według 
wyk. hip 172 Katarzyny Humeniuk wła
snej, na rzecz c k. uprz. Zakładu kredyt 
włościańskiego pto 130 zł 11 ct. z pu. 

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 30 zł. Ł
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu i dla wierzycieli hipotecznych usta
nawia się kuratorem adwokata dra D ia
manta w Czortkowie.

C. k. Sąd powiatowy 
Czortków, dnia 8 grudnia 188b.

L. 12578. 3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniach 2go marca i 5 
kwietnia 1887 powyżej ceny szacunkowej 
licytaeya realności 1. 98 rep. 40 w Knihy- 
niczach położonej, ciała tabularnego niesta
nowiącej Hnata Tcłebki własnej, na rzecz 
c. k. uprz. zakł. kred. włość, we Lwowie 
w likwidacyi pto 11 rat po 13 zł. i resztu- 
jący kapitał 121 zł. 92 ct. z pn.

Cena wywołania 400 zł.
WaOyum 40 zł. . •
Resztę warunków, akt os.zft0^wanlt„s1 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w 
registraturze.

Dla nieznanych z życ ia  i miejsc., po
bytu wierzycieli i tych którymby uch»«<a  
doręczoną być nie mogła ustanawia się ku
ratorem c. k. notaryu sza  M anasterskiego.

Wrazie nieudałej sprzedaży n a  powyż
szych terminach wyznacza się do przesłu
chania wierzycieli hipotecznych termin na 
dzień 5 maja 1887 o godzinie 4 po po u- 
dniu.

Rohatyn, 31 grudnia i8S6.

L 12577. (^73 ^ ^
W tutejszym sądzie odbędzie się o o 

godzinie 10 rano w dniach 2 marcaii g 
kwietnia 1887 powyżej ceny p u n k o w e 1 
zaś dnia 5 maja 1887 nawet p o n i ż e j  tako
wej licytaeya realnośei według wy • ,
215 w */,, 225 w całości 227 w połowie,
232 w V* części khg. Zołczowa Stefana ( 
Machmata własnej, na rzecz c. k. uprz. | 
galic. zakładu kredyt, włościańskiego w e . 
Lwowie w likwid«eyi pto 20 rat po 24 zł. 
i 87 zł. 40 ct. reszty kapitału. j

Cena wywołania 800 zł. j
Wadyum 80 zł. 1
Resztę warunków’, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli i dla wierzycieli hipote
cznych ustanawia sie kuratorem c. k. no
taryusza Manasterskiego.

W razie nieudałej sprzedaży na po
wyższych terminach wyznacza się do prze

L. 21431. (353 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Brodach, w 

sprawie egzekucyjnej galicyjskiego zasładu 
Kredytowego ziemskiego w Krakowie prze
ciw Deborze Perlmann o 1500 zł. a w. z 
pn. zawiadamia, iż dnia 1 marca, dnia 12 
kwietnia i dnia 24 maja 1887 każdym ra
zem o 10 godzinie rano w B. N. III  odbę
dzie się egzekucyjna publiczna licytaeya 
realności pod 1. k. 481 w Brodach położo
nej, wyk. hip 978 księgi gruntowej gminy 
katastralnej Brody objętej, dłużniczki De- 
bory Perlmann własnej, z tem iż na pierw
szych dwóch terminach realność ta tylko 
za lub wyżej ceny wywołania, na trzecin 
zaś terminie nawet niżej takowej jednak 
nie poniżej sumy 3500 zł. a. w. sprzedaną 
zostanie.

Gdyby tej ceny nieuzyskauo, naten
czas, dla ułożenia ułatwiających warunków 
licytacyjnych wyznacza się termin na dzień 
24 maja 1887 o 4 godzinie po południu w
B. N. III  na który się wszystkich intere
santów pod tym rygorem w zyw a, iż nie
stawający za przystępujących do wniosku 
większości stawających interesentów uwa
żani będą.

Cenę wywołania stanowi wartość przy 
udzieleniu pożyczki w sumie 4800 zł. a. w. 
przyjęta, i zakład wynosi 10 prc. tej ceny 
czyli kwotę 480 zł. a. w.

Reszta warunków licytacyjnych i wy
ciąg hipoteczny mogą być przejrzane w re
gistraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych , którzy 
po dniu 15 listopada 1886 jako dniu wy
stawienia wyciągu hipotecznego na sprze
dać się mającej realności jakie prawo h i
poteki nabyli lub którymby dla jakiegokol
wiek powodu uchwały sądowe doręczone 
byc nie mogły usłanowio,ay został kurato
rem Adam Studziński w Brodach.

Brody, dnia 3 grudnia 1886.

L. 21430. (352 2- 3)
O. k. sąd powiatowy w Brodach, w spra

wie egzekucyjnej galicyjskiego Zakładu kre
dytowego ziemskiego w Krakowie, przeciw 
Babie Blumenfeldowej o 6000 zł. wa. zpn. 
zawiadamia, iż w dniach 1 marca 1887 
12 kwietnia 1887 i 24 maja lh87, każdym 
razem o 10 godzinie rano w biurze nr III, 
odbędzie się egzekucyjna publiczna licytacja 
realności pod 1. kons. 402 w Brodach po
łożonej wyk. hip. 427 księgi gruntowej gmi
ny katastralnej Brody objętej, dłużniczki 
Baby Blumenfeldowej własnej, z t e m , iż 
realność ta na tych terminach tylko za lub 
wyżej ceny wywołania sprzedaną zostanie, 
gdyby zaś takiej ceny nie uzyskano, wyzna
cza tię do ułożenia ułatwiających warunków 
licytacyjnych termin na dzień 2 4 maja 18*6 
o 4 godzinie po południu w b. nr. III, na 
który się wszystkich interesentów pod tym 
rygorem wzywa, iż niestawający za przy
tupu jących  do wniosku więksiości stawa
jących interesentów uważani będą.

Cenę wywołania stanowi suma 15700 
zł. wa., jako wartość tej realności przy u- 
dzieleniu pożyczki przyjęta. — Zakład zaś 
wynosi lOprc. tej ceny czyli kwotę 1570 
zł. wa.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzy
by po dniu 16 listopada 18^6, jako dniu 
wystawienia wyciągu hipotecznego na sprze
dać się mającej realności jakiekolwiek 
prawa hipoteki nabyli lub którymby dla 
jakiegokolwiek puwodu uchwały sądowe do
ręczone być nie mogły ustanowiony został 
kurator Adam Studziński w Brodach.

Brody, dnia 4 grudnia 1886.

Om ™ .  L w o w s k a  N r .  2 7  s  4  lu te g o  1 8 8 7 .

L , . C351 2 - 3 )
D. k. sąd powiatowy w Brodaeh, w spra

wie egzekucyjnej galicyjskiego Zakładu kre
dytowego ziemskiego w Krakowie, przeciw 
Mojżeszowi Chaimowi dw im. Halbertha- 
lowi o 2000 zł. wa. zpn., zawiadamia, iż 
dnia 1 marca 1887, dnia 12 kwietnia 1887 
i dnia 24 maja 1887, każdym razem o 10 
godzinie rano w b. nr. III, odbędzie się 
egzekucyjna publiczna licytacja realności 
pod 1. kons. 644 i 645 w Brodach położo- 
nej\ wyk. hip. 1069 księgi gruntowej gmi
ny katastral. Brody objętej dłużnika hipo
tecznego Mojżesza Chaima 2 im. Halbertha- 
la własnej z tem, iż na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za lub wyżej cenv 
wywołania, na trzecim zaś terminie także 
niżej takowej, jednak nie poniżej ceny sum ę 
4500 zł. wa., wynoszącej sprzedana zosta 
me; gdyby zaś takiej ceny nie 
wyznacza się do ułożenia u ł a t ?  UzJ skano, 
runków termin n a t ^ t K j f c  
godzinie po południu w b. a ?  II I  n  ? k /  
J  8W> wszystkich interesentów pod tym™ 
gorem wzywa, iż niestawiajacy sie na tJm

^ X i ś c “ BtSrZy-BtsP,i!łC,Ch' d° wniosku ni będą stawających interesentów u w a l  •

zł w yw o^nia  stanowi suma 7000
aM jako wartość tej realności przyjęta
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przy udzieleniu pożyczki, zakład zaś wy
nosi lOprc. takowej, czyli sumę 700 zł. wa.

Reszta warunków licytacyjnych i wy
ciąg hipoteczny mogą być przejrzane w re 
gistraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzy 
na sprzedać się mającej realności po dniu 
15 listopada 1886, jako dniu wystawienia 
wyciągu hipotecznego, jakie prawo hipoteki 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe dla 
jakiegokolwiek powodu doręczone być nie 
mogły, został ustanowiony kurator w osobie 
Adama Studzińskiego w Brodach.

Brody, dnia 2 grudnia 1886.

L. 11122 . (509 2—3)
W sprawie egzekucyjnej c. k. Proku- 

ratoryi Skarbu imieniem funduszu propina- 
cyjnego przeciw Samuelowi Hartenstein pto 
25 złr. wa. z pn. sprzedaną zostanie real
ność pod lk. 1226 w Horodence w dniach 
21 lutego, 28 marca, 28 kwietnia 23 maja 
1887 o 9 rano.

Cena szacunkowa 410 złr.
Zakład 10 prc.
Resztę warunków przeglądnąć można 

w tusądowej registraturze.
Z c. k. sądu powiatowego 

Horodenka, 15 września 1886.

L. 5200 “  (799 2— 3)
W dniach 7 lutego, 7 marca i 28 

marca 1887 o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w budynku tutejszo sądowym 
przymusowa sprzedaż realności pod nr. 142 
w Starembystrem położonej Macieja Bieli 
własnej w pierwszych dwóch terminach za 
cenę szacunkową 814 złr. zaś na trzecim 
i niżej tejże.

Czarny Dunajec, dnia 3 grudnia 1886.

L. 21107 (431 3— 3)
C. k. miej. deleg. sąd powiatowy w 

Tarnopolu podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie 11 rat po 
18 złr. wa. z przyn., przymusowa sprzedaż 

1 realności pod lk. 103 w Bneniowie położo
nej, wedle wyk. hip. 231 objętej, dłużnika 
Piotra Kołodennego własnej, w tut. ck. są
dzie w drodze publicznej licytacji na rzocz 
ck. uprz. gal. Zakładu kredyt, włościańsk. 
dzia 18 lutego 1887, 18 marca 1887 i 29 
kwietnia 18S7, każdym razem o godzinie 
9 rano z tem przedsięwzięta zostanie, że 
na pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za cenę wywołania 600 złr. wa., lub 
wyżej tejże, zaś na trzecim terminie także 
i niżej ceny wowołania sprzedaną zostanie, 
jednak nie niżej takiej ceny, któraby nie 
pokryła wszystkich długów, na realności 
ciężących.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny szacun 
kowej.

Resztę warunków licytacyjnych, tu
dzież wyciąg hip. realności przejrzeć mo
żna w tut. registraturze.

Tarnopol, 22 października 1886.

L. 7190 (393 3—3)
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 

10 rano w dniach 18 lutego i 18 marca 1887 
powyżej ceny szacunkowej zaś dnia 22 
kwietnia 1887 nawet poniżej takowej licy- 
tacya real. lk. 209 według wyk. hip. 261 
gminy Janów Tauby Trief własnej na rzecz 
galic. funduszu propinacyjnego pto 25 
złr. zpn.

Cena wywołania 235 złr.
Wadyum 23 złr. 50 cnt.
Resztę warunków, akt oszacowania i j 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze. ’

Dla nieznanych wierzycieli hipotecz
nych ustanawia się kuratorem P. Konstan
tego Widawskiego ck. notaryusza w Budza- 
nowie.

Wrazie nieudałej sprzedaży na powyż
szych terminach wyznacza się do przesłu
chania wierzycieli hipotecznych termin na 
22 kwietnia 1887 godzinę 11 rano.

Budzanów, 26 listopada 1886.

L. 6926 (9291 2—3)
W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniach 19 stycznia 21 lutego i 
21 marca 1887 powyżej ceny szacun
kowej licytaeya realności liczba 101 we
dług w. hip. nr. 46 gminy Jasienowce ob
jętej Prokopa Capów własnej na rzecz gal. 
Zakładu kred. włość, w likwidacyi we Lwo
wie o 22 ra t  pożyczkowych po 12 złr.

Cena wywołania 700 złr.
Wadyum 70 złr.
Resztę warunków i wyciąg tabu'arny 

wolno przejrzeć w tus. registraturze.
Dla nieznanych wierzycieli hipotecz

nych, ustanawia się kuratorem Fedora Pro
kopów z Jasienowca.

W razie nieudałej sprzedaży na po
wyższych terminach, wyznacza się do prze
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 20 kwietnia 1887 godz. 10 zrana 

C. k. sąd powiatowy.
Rożniatów, 23 listopada 1886.

skiego w Krakowie, odbędzie się w tut. są
dzie w dniach 14 lutego 14 marca 14 kwiet
nia 18o7, każdym razem o godzinie 10 ra
no egzekucyjna licytaeya realności lk. 57/60 
w Zalipiu oszacowanej, dłużnika Macieja 
Janasa własnej.

Ceua wywołania 2209 złr.
Wadyum 220 złr.
Resztę warunków licytacyjnych przej

rzeć można w registraturze.
C. k. sąd powiatowy

Żabno, dnia 23 listopada 1886.

II

L. 14069 (428 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po

daje do wiadomości, iż celem ściągnięcia 
sumy 224 złr. z przyn., po odtrąceniu kwot 
61 złr. 72 et., 12 złr. 741/, ct. i 2 złr. 6 
ct., na rzecz Doroty Tokajer, odbędzie się 
dnia 16 lutego 1887, 16 marca 1887 i 20 
kwietnia 1887, każdym razem o godzinie 
10 rano, w biurze nr. 14 egzekucyjna sprze
daż realności dłużników Jana i Heleny Da- 
widowiczów w Tarnopolu, pod 1. 2036 po
łożonej, niestanowiącej ciała tabularnego.

Cena wywołania, poniżej której real
ność ta na pierwszych dwóch terminach 
sprzedaną nie będzie, jest 649 złr. 54 ct. 
wa., na trzecim zaś terminie realność la 
sprzedaną będzie wprawdzie niżej ceny sza
cunkowej, jednakże nie niżej jak wynosi o- 
gół długów, obciążających tę realność.

Wadyum 65 złr.
Bliższe warunki przejrzeć można w 

registraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby dopiero po 

rozpisaniu lieytacyi uzyskali prawo zasta
wu, lub którymby uchwała względem d o 
zwolenia lieytacyi z jakiegokolwiek powodu 
doręczoną być nie mogła, ustanowiono ku
ratora ad actum adwokata dra Friihlinga, 
a zastępcą tegoż adw. dra Blausteina.

Tarnopol, 18 grudnia 1886.

L. 8917 (736 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Rymanowie o- 

głasza, że celem wydobycia na rzecz Her- 
scha Weinsteina wierzytelności w kwocie 
110 złr. z pn., przedsięweźmie w tus. za
budowaniu wjdniach 7 lutego, 10 marca i 21 
kwietnia 1887, zawsze o godz. 10 przedpołu
dniem, przymusową licytacyjną sprzedaż re 
alności włościańskiej w Lipowcu pod 1. k. 
18|24 położonej, do spadku śp. Tymka Ja 
wornickiego należącej, ciała tabularnego 
niestanowiąc-j.

Cena szacunkowa i wywołania tej re
alności wynosi 600 złr. wa.

Wadyum 10 prc. takowej.
Resztę warunków licytacyjnych, tu

dzież akt opisania i ocenienia wspomnionej 
realności można przejrzeć w sądzie tutej
szym.

Rymanów, 27 grudnia 1886.

L. 9511 (290 2 - 8 )
Zbarażki sąd powiatowy uwiadamia że 

w celu zaspokojenia pretensyi w kwocie 
126 złr. 84 ct. aw. zpn. odbędzie się dnia 
22 lutego 1887, 22 marca 1887 i 26 
kwietnia 1887 każdą raza o godzinie 10 
zrana przymusowa sprzedaż realności pod 1. 
k 263 w Stryjówce położonej wykazem hi- 
pot. 368 tejże gminy objętej Anastazyi 
Hassaj własnej.

Na pierwszych dwóch terminach rze
czona realność sprzedaną będzie tylko wy
żej lub za cenę szacunkową 400 złr. zaś na 
trzecim także niżej ceny szacunkowej wszak
że nie niżej ogólnej sumy ciężarów hipo
tecznych.

Wadyum wynosi 40 złr.
Do ułożenia warunków ułatwiających 

wyznaczouo termin na dzień 28 kwietnia 
1887 godż. 10 rano.

Zbaraż, dnia 11 grudnia 1886.

L. 7954 (373 1—3)
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie po

daje do powszechnej wiadomości, że wsku
tek prośby gal. Zakładu kredytowego ziem
skiego w Krakowie celem ściągnięcia sum 
11 złr. 60 ct., 20 złr. 20 zł. i 359 złr. 14 
ct. z pn. odbędzie się publiena przymuso
wa sprzedaż realności pod lk. 167 w Zło
czowie położonej, wedle wykazu hip. 1.169 
księgi gruntowej miasta Złoczowa karta B. 
poz. 2 Isera Lifschiitz i Bary Lifschiitz 
własnej, a powyższej pretensyi za hipote
kę służącej w trzech terminach a t o : dnia 
21 lutego 1887, 21 marca 1887 i 25 kwie
tnia 1887, każdym razem o godzinie 10 
przed południem w tutejszym sądzie.

W pierwszym i drug;m terminie re
alność ta tylko za cenę wywołania lub po
wyżej tejże na trzecim zaś terminie także 
poniżej ceny wywołania jednak nie niżej 
sumy 1250 złr. sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 1670 złr.
Zakład 167 złr.
Gdyby sprzedaż na powyższych ter

minach do skutku nie przyszła, wyznacza 
się termin do ułożenia warunków sprzedaż 
ułatwiających na dzień 2 maja 1887 o go
dzinie 10 przed południem.

Dla wierzycieli, którzy po dniu 7 li
stopada 1886 do tabuli weszli ustanowiono 
kuratorem adw. dra Wesołowskiego w 
Złoczowie.

Resztę warunków przejrzeć możua w 
registraturze.

Złoczów, dnia 24 grudnia 1886.

L. 4555  ̂ (687 2—3)
Zabneński c. k. sąd powiatowy ogła

sza, iż celem zaspokojenia należytości gal 
Zakładu kredytowego włościańskiego w kwo
tach 15 złr. 54 ct. z przyn., odbędzie się 
w tut. sądzie w dniach 2 i lutego, 28 m ar
ca i 28 kwietnia 1887, każdym razem o
godzinie 10 rano egzekucyjna licytaeya re
alności lk 35 r. w Zalipiu położonej, Jana 
i Maryanny Obartuchów własnej.

Cena wywołania 1100 złr.
Wadyum 110 złr.
Resztę warunków licytacyjnych przej

rzeć można w registraturze.
Żabno, 17 listopada 1886.

L. 11379 (80 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu po

daje do publicznej wiadomości, że w gma
chu tutejszego sądu obwodowego w biurze 
nr. 21 w dniu 2 l lutego 1887, o godzinie 
10 przedpołudniem przeprowadzoną będzie 
egzekucyjna licytacja dóbr Koniuszki I. 
i II. w powiecie Mościskim położo
nych, Józefa Jakóba 2 im. Nanewskiego 
własnych, celem zaspokojenia wierzytelno
ści galic. Towarzystwa kredytowego ziem
skiego we Lwowie 21380 złr. 16 ct z pn.

Cenę wywołania stanowi wartość embr 
przy udzieleniu pożyczki przyjęta w sumie 
45133 złr. wa.

Dobra powyższe zostaną atoli przy 
tym terminie też i niżej tej ceny wywoła
nia sprzedane jednakże nie niżej ceny 
35000 złr. wa.

Wadyum wynosi 3500 złr.
Wyciąg tabularny i resztę waruuków 

licytacyjnych można przejrzeć w tutejszo 
sądowej registraturze.

Przemyśl, 27 października 1886.

L. 7004 [604 1 - 3 ]
C k sąd powiatowy w Lisku uwia

damia, że celem zaspokojenia należących 
się gal. Zakładowi kredyt, włościańskiemu 
4 ra t po 9 złr. 75 ct i reszty kapitału 99 
złr. 39 ct. wa. z pn. odbędzie się w zabu
dowaniu sądowem w dniach 21 lutego, 21 
marca i 20 kwietnia 1887 zawsze o godz. 
11 rano publiczna sprzedaż ciał hip. nra 
521, 518, 517 wykazów księgi gr. gminy 
L is k o  P i o t r a  i K a t a r z y n y  B e r e z ik ó w  w ł a s 
nych przy powyższych dwóeh terminach 
przynajmniej za cenę wywołania przy t rz e 
cim także niżej tejże.

Dnia 23 maja 1887 godz 10 rano 
termin do ułożenia lżejszych warunków.

Cena wywołania 500 złr.
Wadyum 50 złr.

Inne warunki w sądzie przejrzeć można.
Lisko, 19 listopada 1886.

L. 8075 (392 1— 3)
Dnia 21 lutego, dnia 21 marca 1887 

każdym razem o godzinie 10 przed połud
niem odbędzie się w tutejszym sądzie przy
musowa publiczna sprzedaż połowy realno
ści pod nk. 128 w Rzeszowie położonej wy
kazem hipotecznym liczba 154 księgi grun
towej tej gminy objętej. Agnieszki Szałaj- 
kowej własnej w sprawie kasy pożyczkowej 
miasta Brzozowa przeciw tejże o zapłacenie 
kwoty 63 złr. 80 ct. w. a. zpn.

Cena wywołania wynosi 742 50 ct. 
wadyum 47 złr. w. a.

Przy pierwszych dwóch terminach li
cytacyjnych realność powyższa tylko za lub 
wyżej ceny jednak nie niżej sumy długów 
zahipotekowanych sprzedaną zostanie.

Resztę warunków licytacyjnych i wy
ciąg hipoteczny sprzedać się mającej real- 
nrści można przejrzeć w godzinach urzędo
wych w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Brzozów, dnia 11 grudnia 1886.

L. 4940 (765 2—3)
Źabnieński c. k. sąd powiatowy ogłasza, 

iż celem zaspokojenia należytości w kwocie 
650 złr. z pn. gal. Zakładu kredyt, ziem-

11992. (786 1—S)
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzi. 10 rano, w dn. 17 lutego i 24 marca 
1887 powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 
"6 kwietnia 1887 nawet poniżej takowej, 
lecz nie niżej sumy, wystarczającej na po
krycie wierzytelności uprzywilejowanych i 
hipotecznych, licytacja jednej połowy re
alności pod 1. spis. 272/244 w' Rohatynie 
położonej, wedle księgi głów. Tom. I. str. 
349 nr. 4, wł. Sylweryi Krzyworączki wła
snej, tudzież pola Zagumienki pod 1. rep. 
61, w Rohatynie położonego 1. top. 958 
oznaczonego, 2 morgi 372 kwadr. sąż. obej
mującego, na rzecz Towarzystwa zaliczko
wego w Rohatynie, celem ściągnięcia wie
rzytelności resztującej w kwocie 333 zł. 
34 ct zpn.

Cena wywołania 400 i 550 zł., w a 
dyum 40 i 55 zł.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po* 
bytu wierzycieli, Nusima Hadera i Salamona 
Baydoffa, względnie ich dziedziców, tudzież 
późniejszych wierzycieli hipotecznych, usta
nawia się kuratorem c. k. not. Władysława 
Manasterskiego.

Wrazie nieudałej sprzedaży na powyż" 
szych terminach wyznacza się do przesłn- 
chania wierzycieli hipotecznych termin na 
dzień 26 kwietnia 1887 o godzinie 4 p° 
popołudniu.

Rohatyn 31 grudnia 1886.

1

11043. (779 ] _ 3 )
W c. k. sądzie Jasielskim odbywać 

się będzie publiczna licytacja, celem egzs- 
kucyjnej sprzedaży realności Herscha Weiss- 
mana, nk. 13 w Dembowcu, w h. 1. 13, 
posiadłości w Majscnwy w h. 1. 67, na za
spokojenie wierzytelności kasy oszczędności 
miasta Jasła, w kwocie 700 zł. zpn., na 
dniu 18 lutego, dniu 18 marca 1887, każ 
dym razem o godzinie 10 z rana.

Cena wywołania realności n k. 13 
w Dembowcu 850 zł., a posiadłości w Maj- 
scowy 882 zł. 80 et., wadyum 85 zł, a 
względnie 90 zł.

Kurator niewiadomych wierzycieli p 
dr. Roman Adamski, adw. kraj. w Jaśle.

Akt oszacowania, wyciągi hipoteczne 
i warunki licytacyjne przejrzeć można w 
sądzie.

Jasło 31 października 1886.

5019. (480 1—3) 
Dnia 22 lutego, 22 marca, 26 kwie

tnia 1887 o godz. 10 rano, odbędzie się 
publiczna sprzedaż połowy realności wyk 
hip. 82, Zawada uszewska, Wojciecha Hobl® 
własnej, na rzecz Abe Liebera, celem za
spokojenia sumy 40 zł.

Cena wywołania 430 zł.
Wadyum 43 zł.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przeglądnąć można W  
registraturze.

Termin do ułożenia lżejszych warun
ków wyznacza się na dzień 26 kwietni® 
1887 o godzinie 4 popołudniu.

C. k. sąd powiatowy.
Brzesko 13 sierpnia 1886.

L. 4816. (36 1—3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go

dzinie 10 rano w dniu 23 lutego 1887 na
wet poniżej ceny szacunkowej licytaeya re
alności 1. 224 Berła i Jenty Nagler wł*' 
snej na rzecz gal. akcyjnego banku hipo- 
tecznego pto 226 zł. w. a.

C e n a  w y w o ła n ia  4 0 0 0  złr. *
W a d y u m  2 0 0  złr. w. a.
Resztę warunków, akt oszacowania * 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą- 
dowej registraturze.

Kopyczyńce, 5 sierpnia 1886.

"  > 1

L. 318. (617)
W celu obsadzenia opróżnionej hur- 

townej sprzedaży tytoniu i stempli w Rud
kach rozpisuje się publiczną konkurency? 
za pomocą wniesienia ofert pisemnych.

Ubiegający się o tę hurtowną sprze
daż tytoniu i stempli, powinni dołączyć ja 
ko wadyum kwotę 100 złr. do opieczętowa
nej i należycie ostemplowanej oferty, która 
najpóźniej do 24 lutego 1887 do godziny 
12 w południe, z napisem „Oferta dla hur 
townej sprzedaży tytoniu w Rudkach" do 
c. k. powiatowej Dyrekcyi Skarbu w Sam' 
borze ma być podana.

Obrót materyałów po cenie taryfowej 
wynosił w czasie od 1 stycznia 1886 do 
końca grudnia 1886 w tytoniu 26221 zł. 16 ct. 
w znaczkach stemplowych i 
blankietach wekslowych . . 3447

L £!■ i U ,

' zł. 4 ct.
( zł. 20 ctRazem 29668 

Przytem nadmienia się, że w powyż 
szym czasie sprzedano konsumentom mate
ryałów tytoniowych za 5031 złr. 40 ct- 
przychód zatem z drobnej sprzedaży przy 
hurtowni wynosi 503 złr. 14 ct.

Zarząd skarbowy zastrzega sobie wy
bór między oferentami uwzględniając je
dnak najkorzystniejsze warunki dla Wyso
kiego Skarbu

C. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu. 
Sambor, 21 stycznia 1887.

L. 18419. (559 i__3)l
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po

daje do wiadomości, że w celu ściągnięć ® 
sumy 149 zł. 10 ct. i 149 zł 10 ct. w. »■ 
zpn. na rzecz e. k. uprz. galic. akc. banku 
hipotecznego odbędzie się dnia 23 luteg0 
1887 o godzinie 10 przed południem w bie
rze Nr. 6 egzekucyjna sprzedaż realność 
dłużnej masy spadkowej po Zygmunci® 
Swieykowskim w Tarnopolu pod 1. sp. 960- 

Cena wywołania, poniżej której real
ność ta na powyższym terminie sp rzedać 
będzie 14000 zł. w. a.

Wadyum 700 zł. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć możn® * 

registraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po J®1̂

1 iipca 1886 prawo zastawu uzyskali, 
którymby uchwała względem dozwolę®1



9
jicytacyi z jakiegokolwiek powodu doręczo-1 wywołania za jakąkolwiek bądź kwotę która

bye nie mogła, ustanowiono na ich koszt najwyżej zostanie ofiarowaną.1 — - J --*■—  I n nna wywołania wynosi 1000 zł. w.a.
1 niebezpieczeństwo kuratora ad actum p.  
adwokata dra Weissteina, a p. adwokata 
dra Blausteina zastępcą tegoż.

Tarnopol, 31 grudnia 1886.
__________  | można w ‘»s-----  . ..

L. 28279. (777 1— 8) | Tych wierzycieli

fZt/J —
Cena wy wołania wynosi 
Wadyum przed przystąpieniem do li- 

cytacyi złożyć się mające wynosi 50 zł. w.a. 
Bliższe warunki licytacji przejrzeć

można w registraturze sądowej.
P r z y c ię l i  realności na licyta-

bi? „ftiUen 2Birfen8 roegen belobt" ba8 93er= Srfenntniffe bom 19 December 1886,3.11450, 
bredjen ber 93eleibigug ber 2Jtitglieber beS bie 2Beiteroerbrettung ber Beitfdjrift „Ratibor"' 
faiferlić&en ^aufeS nad) §. 64 ©t. ®. begritnbe, s3łr. 5 bom 16 Dclober 1886 wegen beS 21r< 
mib bafe 2. ber 3nl)af)t bcS in berfelben DrutU tifelS „Koncerty na namesti" nad) ben §§. 
fcbrift auf 6 eite 5— 10 entljattenen SlrtifelS 302, 491, ©t. @ nub 21rt. V beś ®cf. bom 

. . st!nvni?rr,» ctrppmortłp 17ten December 1862 brboten.

„ — 3) Tych w . ^którzyby P° daiu d2*8*6!-!
Dnia 23 lutego i dnia 30 marca 1887 cyę wystaWlon„„2(-awu na tę realność nabyli 

o godzinie 10 rano odbędzie się w tutej- szym, prawo . zyejeii którymby uchwała 
szym sądzie przymusowa publiczna sprze- jakoteźii tycn i:„vtacyi dla jakiejkolwiek 
daż realności pod 1. k. 192/287 i 545 w Bo- z rozpisaniem w czasie należytym
rysławiu położonej ciała tabularnego nie przyczyny wca gtajai zawiadamia się o 
stanowiącej w sprawie Mattli Griinbaum doręczoną nie edyktem niniojszem, tu-
przeeiw Jonie Kleiner pto 800 zł. zpn. rozpisaniu Rcy t ^owjonego uchwałą z dnia 

Cena szacunkowa wywołania wynosi dzież do rąk_ u J8133, kuratora pana
7380 zł. 50 ct 31 grudnia , S a w Buczaczu.

Wadyum 738 zł. 5 et. adw. dr. Hubr powiatowy.
Przy tych dwóch terminach realność b ' Ki n;a 26 listopada 1886.

tylko za lub wyżej ceny wywołania sprze- Buczą®2) QUI
daną będzie.   (9265 1 —3)

Do ułożenia lżejszych warunków wy- L. 15185 hwodowy w Tarnopolu po
znaczą się termin na dzień 31 marca 1887 C. k. sąd ou j ^  ściągnięcia
o godz. 9 rano w B. N. V I, na który się daje bo wiadomos t ^ na rzeez Mol- 
wszystkieh wierzycieli wzywa. sumy 1000 zł. YOnaryusza Majera Ste-

Resztę warunków licytacyjnych, tu- chiora Beigla, dzJie gię dnia 16 marca 
dzież akt opisania i ocenienia w tus. regi- nischneider oauą ^  d pojudnjem> w 
straturze przejrzeć można. 18*7, o godzl“ ' ekucyjna sprzedaż real. pod

Dla wierzycieli, którymby uchwały są- biurze Nr. o eg  g . Jkuźai pod j. 1279/1281 
dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty- 1. 251/i 033 1 >0^onych, dłużnika Majera 
czące z jakieg bądź powodu doręczone być w Tarnopolu F
nie mogły mianowany został adw. dr. Po- Terkel własnt n7nławcza realności pierwszej 
pławski kuratorem. J  «  Z  ^  255 lŁ

uw, ---  ,
mit ber Sluffdjrift „jfMiifdje gragmente. 9fe 
ftauration ber meltlidjen $errfd)aft bel $ap  
fte3“ in ber ©telle bon „Ijdtte e? nod) fall)0« 
lifcie ©taaten" big „mogfoniitifdje ©atrappcit ©o2 f. 1. SanbcSgertdjt in Baibadj Ijot
fnfipfen" bas SRerbredjen nad) §. 651it. a ©t. auf Slntrag ber f. f. ©taatSautbaUfd)aft mit 

i. begrunbe, unb eS toirb nad) § 493 © t. bem ©rfenutniffe bom 18. December 1886, 31. 
™ * .i  v._ 1177ń htr 2Bciterbfrbreitung ber©. v ty v« ..v ., -----

jj}. 0 . baS Serbot ber SBeiterberbrettnng bie 
er ®rucffd)rift auźgefptodjen.

SSien, am 10 Sdnner 1887.

C. k. sąd powiatowy. 
Drohobycz, 17 grudnia 1886.

wynosi
 ̂ R ealności te zostaną, każda z osobna 

niżej ceny szacunkowej sprzedane.
 ; / i „ „  />env sz a C U n k o -

UtlU ---
11775, bie aBeiterberbreitnng ber 3 eitjd)ift 
„Slovenski Naród" 9lr. 284 bom 13 2)ecem= 
ber 1886 roegen be§ 2lrtifelź „Iz Tersta" naĄ 
§. 300 ©t. ©. berboten.

3 m 9łamen ©etner 2Jłajeftat be« Kaifer«! 
®a2 f. f. fianbeż^ alS_ $e |ge iĄ t SBien ^at [

f. f. SanbeSgeriĄt tn Slrteft ^at

   — • ,.pnv szacuusowoj — ■—
L. 17057. (9136 1—B) i t a k ż e  niżej * j 4pr. ceny szacunko-

C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po- Wady01 . pj,,rWszej realności 330zł.,
daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia wej, czyli co F w ^  
sum 444 zł. 50 ct. z pn., 444 zł. 50 ct. z co do drugI?ir7VCiel’i któn
 i  O D O A  r\n  _ x  _    —   m  r v ł -  t f f l f l r / i ¥ W v U «pn i 8820 zł. 97 ct. z pn. na rzecz Tamo

t J  o5"  |  licytacji z jakiegokolwiek^ powodu

drugiej iw  .............
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 26

stycznia 1886, prawo zastawu uzyskali, lub 
- -  ../.Wała niniejsza względem’ do-

jera Sieinsehneidera odbędzie się dnia 23 zwolenia lwyj J  mogła “ustanawia się na 
lutego 1887 o godzinie 10 przedpołudniem doręczoną ,b? • h ‘ iecf eń’stwo kuratora ad 
w tutejszym sądzie w biórze Nr. 3. egzcku- ich koszt i u*eu ^  i?rńhlina:a. a p. adw.

®a2 f. 1- BanbeS* ais ipeBgetdjt ilBten i)at 4Ł/UX» I. *•  v -- ,
auf Slutrag ber l. f. ©taatSanmaltfĄaft er= auf Slntrag ber I. !. ©taatSanwaltfdjaft mit 
faunt, ba |  ber Snfyalt beS in ber Dłummer ben ©rtenńtuiffen bom 15. unb 18. ®ecembcr 
3 ber auSldnbijĄeu periobifĄen S ru d fĄ r if t : 1886, 33 -  8554 un!) h555i bie SB«t^hPr* 
„®te Slutonomie, anarĄiftifĄ=communiftifĄeS breituug ber Scit^riften *. „L’Opere.jo“ 9łr. 
Drgań" ddo1 Boubon, 4 3)ecember 1886 ent= 5 bom 11. ©ecember 1886 tbegeit beS 21rti!clS 
^alteneu SlrtifelS mit ber Stuffdjrift: „dorref* „Cartelline" itaĄ § 302 ©t.@. unb „L’Alba" 
ponbenj, 2Bien, Słobember 1886“ in feinem sJłr. 9 bom 11. Seceutber 1886, toegcn ber 
ganjen llmfange, fomie ber Snljalt ber beibcn Slrtifel „Roma locuta est" unb „Ohimere 
©Ąlu^abfa^e beS ifilatteS bon „SGSie borauS* slave“ naĄ § 65 a 6 t. ®., bejie^ungSmeift 
jnfe^en murbe" bis „Spranncn jn  befreien" §■ 302 ©t. ©. berboten. 
baS SSerbredjen beS §oc|bcrtat^eS naĄ § 58

R ozm aite o b w ic sz o z c 1'3 -
„S)ie Drganifation in ber anarĄiftifĄen ®e^ L. 8689 (281 1—3)
fedfe^aft" baS Skrbredjen ber ©tbrung ber C. k. sąd powiatowy w Jaworowie u-
offentliĄen fRu^c naĄ §. 65 lit. a ®t. ®., 3. dzielił c. k. notaryuszowi dr. Abrahamowi 
ber Sntjalt beS SlrtifelS mit ber SluffĄrift: Weissenberg ogólną delegacyę do spisywania 
„©ociaBpolitifdje Siunbfd^au" a. in bem Slb* aktów pośmiertnych po zmarłych we wszelkich 
fafce iiberfĄrieben „SeutfĄlanb" baS SBergeljen miejscowościach przynależnych do okręgów 
nad)§ 305 ©t. ©., b. in bem Slbfa^c iiber* tegoż sądu powiatowego, 
fdjrieben „DefterreiĄ=Uugarn“ baS SSege^en 
naĄ § 300 ©t. ®. begrunbe, unb eS w irb , 
naĄ 436 unb 493 ©t. jp. D. baS SJerbot ber I L- 14983 
SBciterberbreitnug biefer 2>rudfd)ift auSgefpro n  1
djen.

SBien, am 10 3auner 1887.

li D1JUU v &v.
Janów, dnia 2 grudnia 1886.

. 0 , ^ , 0  rr u.v « m  CK71HKU- 1CU KU»«» - -  - „  . , -
cyjna sprzedaż p zez publiczną licytacye actum p. adw. dr. Fruhlinga, 
realności dłużniczki Sławy Lauger pod Roi rir Akselrada zastępcą tegoż, 
sp. 91/96 w Tarnopolu położonej. Tarnopol, dnia 20 listopada 1886

Cena wywołania poniżej której real
ność ta za jaką bądź cenę na powyższym 
terminie sprzedana będzie wynosi 22 650 zł 
40 ct.

Wadyum 1130 zł. w. a
Bliższe warunki przejrzeć można w 

tusądowej registraturze.
Tarnopol, 4 grudnia 1886.

L 6940 . j
Sąd  ̂Kęck.ia]r2 j UJp0d0Nk £)tgan""ddo Sonb"on~T8.' ©ecember' 1886 eut- P- adwokata dra Czajkowskiego, z zastęp-

f o f  iT o b ie rn ic a c h  wykazem hipotecznym l)altenen SlrtifelS mit ber SluffĄrift: „$ie stwem p. adwokata dra Rosenbacha . po-
)?*  S  Raczki własnej, na za- Ijeutige ©efeUfdjaft bafirt aufUuoetnunft" baS leca mu, ażeby co do obrony swej z kura-~ w ~ r o t?r> m l  U łoDAin oiń n n ro ł i im if t ł  lllh lTllieffO DftfnO-

(152 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Józefa Salamońskiego, z życia i 
miejsca pobytu nieznanego, że przeciw 
niemu i Abrahamowi Mantlowi o wyłącze
nie ruchomości z pod grabieży Benjamin 

3m 9łameu ©eiiter SRajeftal beS ftaiferSl Rost i Ignacy L. Schreiber pozew wytoczyli, 
®aS f. f. Banbes* atS jjSrefigcri^t SBien na co uchwałą z dnia dzisiejszego do 1. 

fjat auf Slutrag bet f. f. ©taaiSamualtfcfjaft 14983 pozwanym wniesienie pisemnej obro- 
crfannt, bafr ber Su^alt: 1. beS in ber 9łr. ny oo 90 dni polecono.

(9238 1—3) 4 ber auSlanbifdjen pertobifcfjcn DrmffĄrift: Oraz postanowił sąd dla pozwanego
t i r A i f ł i r / j f t J ó z e f a  Salamońskiego kuratora w osobie4 oer augiamnjajen p en o o i^en  w u a , , , . , , .  r   I

„Ańe żliitonomte, “nar^iftif^-communiftif^eg Józefa Salamońskiego kuratora "w  osobie 
| Drgań" ddo; Bonbtm, 18. ©ecemfier _1886 euh p. adwokata dra Czajkowskiego, z zastęp!

- i  „ ^ m „ b - Q ł o  Ą r a  p n o a n , / a f . l l s i  ;  n n _

24 objętej, Józefa Rączki własnej, na za- yruuijc wtituiujun ^ | . u  -----
"kojenie  pretensyi Wiktora Jałowcorza w iBetbtcdjen beS ^o^benatljeś uać^ § 58 lit. b torem się porozumiał, lub innego pełno-

uwocie 40 zł. zpn., trzeci termin licytacyjny unb c ©t. ® ;  2 . ber Snljalt bc§ in biefer mocnika sądowi w czas przedstawił, inaczej
T _ na dzień 16 marca 1887, godzinę 10 rano $)rudfd)nft ent^altenen Sltufel* mi: ber ftuL skutki zaniedbania sam sobie przypisać
L - i, V (9330 1—3) <y sądzie odbyć się majacy, na którym za fdjrift: „©ociai.politifĄe jRunbf^au" in bem będzie musiał.

. . u . k- s^d powiatowy w Bochni zawia- jakąbądź cenę sprzedaż0 takowej nastąpić Slbfafoe ilberf^rieoeu Defterreich«Uugarn ba« Przemyśl, 3 listopada 1886.
wiadamia, ,ż celem zaspokojenia sumy 22 U  Sergehen uac^ §. 300 ©t. unb 3 ber
iż_ u Ct‘ ^  a,’, z PQ- ohbędzie się na rzecz' ~ w r ',,f,1‘”, ««łhaftenen 21utfafec«

 « - - -  i .  * f  ■» ■  w ą w i ^ u u i o  t n i j .  u ( «  i  n u c - n

Abrahama Golbergera, w tutejszym sądzie 
powiatowym sprzt-daż posiadłości lwh. 60 
gm. kat. Ostrówaam. objętej, masy spadko
wej Franciszka Jagły własnej, w trzech (3) 
terminach mianowicie: dnia 24 lutego, 24 
marca i 21 kwietnia 1887, każdym razem 
o godz. 10 przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych, przejrzeć można w registra
turze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony 
adw. dr. Zakrzewski w Bochni,

Wadyum wynosi 40 zł. w. a.
Bochnia, dnia 30 listopada 1886.

może.
Wadyum 285 zł.
Cena 2842 zł. 50 ct.

Kuratorem dla niewiadomych .adw. dr. 
Ksawery Chrz&nowski w Kętach.

Kęty, 10 listopada 1886.

Śiergehen nad) §. .....
3nf)alt beS tu berfclbtit nitfjaltcnen Sluffafjcg I L. 1952
u&erfdjrieben „Ueber bie SSirfung ber t)iftori= • .T«r 

'  1--'* o f i if fo u p s  i ib e r fc h r ip s

(657 1—3)
uberfebrieben „Ueber Die lusirtuiig oci i;i|.uu=. Jan  Filio, woźny c. k. poczty doniósł
fcfjcn iSombeMowie be« Sluffageź uberfe^rie^ tu, że dnia 14 sierpnia 1884 znalazł we
hen -SIiifcieDafii" ba§93ergehen n a^§ .  305 ©t. I Lwowie, w biurze filii poczty 1. 3 przy

*Dn „ t r u v n l / i  nu liHt.v 10  Sł.tnlr

Wyroki prasowe.

L. 15046

fU7l'u | ^
| ben «8iiifgc))a^“ baś 93ergef)en ...

unb e« mtrb nad) §§' 486 u „b
j J 93 ®t. ?p. 0 . bas S fr to t  bet SBeiterber“

C ltllS n  b :e f e r  £>ntcffcf)rift au Sg e fp ro c^ eu .
SBieu, am 10. Sdimrr 1887.

3 ut ^łanten ©einer 5Dłaieftat be§ ̂ ?oifcr« t 9rn(i-n^ ^  ^ anbc2gertc^t in 5{?rag fiat auf

I .nn^-P^fir.C^orgenbraiGddo. ffiteng r ° '  b0m 20 ®ećember 1886, Wegen"  -  Z.,®- -UjienH 3onner beż Slri.fels „gJrag, 19 Decem ber" nad) § 300gjr 23 nom 2-3.
N a s im

x jn v n  ici, »»   •. »  ̂^  m. w
wypróżnianiu skrzynki na listy 10 sztuk 
not anstro-węg. banku po 1000 zł. a. w.

Wzywa się właściciela lub dzierźycie- 
la tych pieniędzy, by w przeciągu roku u 
właściwej władzy się zgłosił i swe prawo 
do takowych wykazał.

C. k. Dyrekcya Policyi 
Lwów, dnia 25 stycznia 1887.

lian 1 9-i I ioow’’"'" 'V t " 1"  u „u..... .  ---
n i oS nnwiatnwv 7a«i a ■ 1 1 eutf)altenen Beitartifet? mit ber 2luf* ©t. ®.( ban „Svoboda“
C. k. sąd powiał y zawiadamia, j ż  |  fd^uft „JBien, 7^  3 anuar“, ba§ SSergre^en Slecember 1886, incgm ber Slrttfcf‘ ' . I * / /  Ł TT ł U- —,.r»A!T T
C. k. sąd powiatowy zawiaaanna, iz idmft ffiiicn 7celem zaspokojenia sumy 45 zł z pn. od- nad) 8 300 m  ba§ SSergre^en Decem Der t s »o, megen oer   - , . ,

będzie się na rzecz Towarzystwa Zaliczko- n o *  6 498 @t Łun^ e5 n,ilb pra te lum l" unb „Uż ho vezou rychUre będą

• -  - 1    s i . k  2etjDecember 1862 Ueboten.

L. 14578 (198 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy jako handlowy 

w Samborze ogłasza, że w roku 1887 wpisy 
do regestrów haudlowycb, tudzież do rege
strów stowarzyszeń gospodarskich i zarob
kowych tego sąd t obwodowego ogłaszane 
będą w łamach urzędowych ogłoszeń „Ga- 

Lwowskiei".
G S ię  Ułb — .. w

wego  w Bochni w tutejszym sądzie 
minach mianowicie dnia 24 lutego, 24 mar
ca i 28 kwietnia 1887, każdym razem o go- —muenwa

Sambor, 31 grudnia 1886.

|L .  17376
Stanisławowski

(677 1 - 3 )  
c. k. sad obwodowy

Cena wywołania wynosi 4700 zł. 
Wadyum 470 zł. . . .
Kuratorem niewiadomych wierzyciel* 

ustanowionym jest adw. dr. Ant. L e o n a r d  
Serafiński'; wyciąg hipoteczny i r e s z t a t;w a -  

runków licytacyjnych mogą być w  tutejszej 
registraturze sądowej przejrzane.

Bochnia, dnia 26 listopada 1886.

-3)L 1981 (8813 1
C. k. sąd powiatowy w Buczaczu, p° 

daje do wiadomości, iż dla z a sp o k o ję ^
należącej się Judzie Mendlowi Zauderęrow ^  ^  ^  ^  ^    
od Owadiego Heiss, pretensyi w kwocie o I blfitung biefer DrudfĄtift au»®efpr°t^e,». 
zł- w. a. z pn., tudzież dla zaspokojeń j gBień, am 10 Oamtei 1887. 
należącej się masie rozbiorowej T o  warzy* j

1 DrudlĄnft „■kJe)terretd)i)Ąer j l»»b 5 5 . 1 0 4 8 6 , lUaOO UUD gatltng/, , Wiaaomosc mieu, O tem
»oi»treub."  Drgań ber ijftcrreiĄjcfjen ńroerbreUung ber „Scipar bc ^ fcm&er j -,86 uiarż(^ ,™  zerJ u sadowi albo ustanowionemu 
formpartn, ddo. SBien, 9. Sanner 1887, auf unb j ro ar: 9lr. 100 nom , ^ v  fa-itm N ni al,bo ®{nip d ia niego kuratorowi adwoka-
©eite4 unb 5 enĄalteneu Hrltleft mit ber « u f .  vuegen be» «tttfrl* , « j n  unfe ^  m m btr ^ wno7̂ 1r -asłeWicZoWi, najdalej do trzech
fdjrtft: „Dag 3ftcd)t ber ®eutfd)en im jjłieber* geuerme^t unb 9łr. 10 g onfi«cirt“ «"b towii Z , dnjft trzeciego umieszczenia
ijftcrtetdjifdjen Baubtagc* in ben betben ©telleu 1886 wegen ber ^ ct- ” „ 3 0  ) @t. ®-. mie.s .ę J pdvktu w urzędowym dzienniku
non „in Uifldjen ^dnbeu ba§ ® t u i f ^ t t m -  , g r a fle!aften » ; j - t  51 tiom mniejszego edjk u w i  pewniej
w  .W m U a tio n  in ba l « «  «  § S S l i  T  ie  b eaak n tL u ym  po u p ij!
„ a Ą t ! ! :  unb »o., . W ,  ScutM e in  Oeftet- 15 ffiecembtt 188t . ^  § 800 et. ® t« m  inu, dowód śm ierci te g o i

ustalony i dzień 19 listopada 1847
, t ł  . «ł»irfifnberg tjat dzień śmierci uważany zostanie.

Da4 f. f- SttfiSgęnifii ^ _ „ 1 ^ tjd)aft mit Stanisławów, 18 grudnia 1886.

“v"„ »*"“• ®entfdjc in Defter- -----------
retĄ bts „sJceu Sfrael" ba§ SScrgc^cn gegen obranu tiskove svo 
bie óffentlidje fRitlje unb Drbnung naĄ Ślr= nerboten. 
tifel I I I  ber ©trafgefefenooelle nom 17 De«
stembet 1862, 9lr. 8 ‘3ł  @931 refocctioc n a*  ®aż f. f. iTret^gerian u* mJł o
|  300 61 ®. 6t8r a „ b "  unb . / S i r b  4  « t  * • * • «  1 1
§. W3 ® l. *  o  bu» » , r l . i  ber M M -  b.» ®r-frnntn.fj* £ itf a e t i l d , L. 185 --------------- ' „ „  ,  „

i s.<rf„v ni,a,tpfnrodien. 1886, -jy i rui un̂ o 3**, n i  „ , „ (7(3 1 —g)
u n g  ^ 5 L S 5  r-u- wtung ber „DruRcęen -oun»flŁ».....a —  —
nom 16 Dccrmbrr 1886, tucgen be§ SlrtifelS jako Trvburmf J "  "auow icaen

gromme 2Bunfc^e . “ nad) § 302 ©t. ® s ie z c k p!  handlowy w porozumieniu
stwa kredytowego miejskiego . w0.
od tegoż Owadiego Heiss pretensy 
cie 100 zł w. a. z pn-

W  lk. 101 w Buommu  p o ł o ż y ,  ------  ‘, ę u

r ź f  r :  £ « * % % £ » » " ^ 1 '• s,aal3“” 'sądowych i na  tym terminie realno P gabe tń 
wyższa sprzedaną będzie tak ie  poniżej
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L . 14598 (328 2— 8)

C. k. sąd obwodowy w Samborze za
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia
domego Teodora Baranieckiego, a w razie 
jego śmierci jego z nazwisk, miejsca po
bytu i życia niewiadomych spadkobierców 
iż Filip i Antoni Baranieccy wnieśli prze
ciw nim pozew o prawo własności częśi 
dóbr Horodyszcze wykazem hip. 579 obję
tych i że ustanowiono im kuratora w oso
bie p. adwokata dra Pawlińskiego ze sub
stytucyą p. adwokata dra Steuermana któ
remu kuratorowi wniesiony pozew do wnie
sienia w przeciągu dni 90 pisemnej obrony 
doręczonym został.

Jest zatem rzeczą pozwanych, kurato 
rowi dostarczyć potrzebnych do obrony 
środków lab innego obrońcę ustanowić i o- 
tem sad uwiadomić, inaczej bowiem skutki 
zaniedbania sami sobie przypiszą.

Sambor, 31 grudnia 1886.

L . 8444 (696 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Bieczu zawia- 

1 damia z miejsca pobytu niewiadomą Jadwi- 
! gę Wańtuch z Rzepiennika strzyżewskiego, 
| że w dniu 27 października 1886 1. 7263 
; Nathan Weis wytoczył przeciw niej pozew 
o 152 złr. na który do rozprawy sumarycz
nej na dzień 21 lutego 1887 o 10 rano 
termin wyznaczono, i pozew kuratorowi 
niewiadomej Stefanowi Mencowi notaryu- 
szowi w Bieczu doręczono.

Wzywa się zatem Jadwigę Wańtuch, 
by pełnomocnika sobie obrała sądowi o 
tern doniosła lub ustanowionemu kuratoro
wi potrzebnych środków obrony dostarczy
ła inaczej skutki obrony niedostatecznej 
sama sobie przypisze.

C. k. sąd powiatowy 
Biecz, dnia ! l  stycznia 1887.

L. 10981 (474 2— 3)
Ck. sąd powiatowy w Dąbrowie wzywa 

niewiadomego z pobytu Edmunda Chodac- 
kiego, aby się do spadku brata swego Wil
helma Chodackiego wciągu jednego roku 
oświadczył, gdyż po upływie tego czasu 
spadek z kuratorem jego Władysławem 
Trzecieckim c. k. notaryuszem w Dąbrowie 
pertraktowany będzie.

Dąbrowa, 19 grudnia 1886.
C. k. sędzia powiatowy.

L. 11678 (534 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi za

wiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu pupilów Adama Komara jakoteż 
spadkobierców Adama Komara jakoto: Jó 
zefa Witolda Antoniego 3 im. i Józefę Ma- 
ryę Zofię 3 im Komarów, że Ewelina Za- 
rewiczowa i Amalia z Jasińskich Komaro
wa ta ostatnia imieniem własnem i jako 
matka i opiekunka nieletnich Heleny Ama
lii Edmunda Emila i Wandy Komarów 
wniosły pod dniem 27 listopada 1885 1. 
11678 skargę przeciw nim o uznanie praw 
i wpisów na karcie B. hip. wyk. 1. 17 obej
mującego dobra Uście pod poz. 12, 38, i 39 
za pozbawione mocy prawnej wskutek przeda
wnienia i orzeczono iż wpisy te po p ra 
womocności wyroku mają być wykreślone, 
że im ustanowiono celem zastępywania ich 
w tym sporze kuratora w osobie dr. Freu- 
denberga ze substytucyą adw. dra Milgro- 
ma z Kołomyi i że pierwszemu z tychże 
doręczono dotyczący egzemplarz i rubra 
skargi celem wniesienia wspólnej pisemnej 
obrony w przeciągu dni 90.

Wkońcu poleca się pozwanym, ażeby 
albo udzielili ustanowionemu kuratorowi ?c 
swej strony potrzebnych dowodów albo też 
innego wspólnego pełnomocnika sądowi 
przedstawili.

Kełomyja, 3 grudnia 1885.

353. (648 2 - 3 )
Erazm Janicki ttńrb, ba jem 2lufentf)altś= 

ort bem ©ericfpe nidjt bifanut ift, berftanbigt, 
baj? in ben SBagahlfadjpn ber Lea Pastel ge> 
gen iljn wegen 3 QbIung non 8 fi. 50 tr. unb 
47 f(. SabiSlauś Rubczyński jum Surator 
fiir iljn beftimmt toorben ift, unb bemfelben 
bie Urtfyeile nom 13 ©rcrmber 1886 &l. 10k7O, 
unb 10282 jugejteflt werben.

3)erfelbe rotrb uufgeforoert, feinen SKoljn 
ort befannt £U geben ober einen ©adjwalter 
jubeftellen, anfonften er bie nadjtdKiligtn 
ąen ftch felbft Wirb aufcfireiben mujjen

f Sejirfźgerirfjt.
Kamionka Str., 21 Sduner 1887.

L. 11679. (535 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi za

wiadamia spadkobierców Benedykta Józefa 
Komara, jako to: Antoniego, Erazma, Zyg
munta, Ottona, Sabbę i Teofila Gasparego 
dw. im. Komarów i Paulinę z Rudnickich 
Komarowę, niemniej też Wita Komara, że 
Ewelina Zarewiczowa i Amalia z Jasińskich 
Komarowa, ta ostatnia imieniem własnem 
i jako matka i opiekunka małoletnich He
leny, Amalii, Edmunda, Emila i Wandy 
Komarów, wniosły pod dniem 27 listopada 
1885 do 1. 11679 skargę przeciw nim o u- 
znanie praw z wpisów na karcie C wyk. 
hip. 1. 17 obejmującego dobra Uście pod 
pozycyami 4, 10 i 42 zamieszczonych za 
pozbawione mocy prawnej w skutek prze
dawnienia i orzeczenie, iż wpisy odnośne 
po prawomocności wyroku mają być wy
kreślone, że gdy oni ani sądowi ani po- 
wodkom wedle ich podania z życia i miej
sca pobytu nie są wiadomi, ustanowił dla 
nich sąd kuratora ad actum w osobie dra 
Freudenberga z substytuczą dra Milgroma 
w Kołomyi, że pierwszemu z nich doręczo
no dotyczący egzemplarz i rubrum skargi 
i wyzuaezono do wniesienia obrony pisem
nej termin 90 dniowy; zarazem wzywa 
sąd ninie.jszera powyższych niewiado
mych pozwanych, ażeby bądź udzielili usta- 
nowionemu kuratorowi z swej strony po
trzebnych dowodów, bądź też innego p e ł 
nomocnika wspólnego sądowi przedstawili.

Kołomyja, 3 grudnia 1885.

L. 6928 (703 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Busku zawia

damia nieobecnego z miejsca pobytu nie
wiadomego Jędrzeja Ryniewicza, że prze
ciw niemu Józef Iwanicki na dniu 24 lipca 
1886 do 1. 6928 wniósł pozew do tutejsze
go sądu i że termin do rozprawy na dzień 
9 lutego 1887 o godz. 9 przed połuduiem 
wyzuaczony i dla poz«anego kurator w o- 
sobie Bazylego Wanio z Buska ustanowio
ny został, któremu pozew doręczono.

Jest więc rzeczą pozwanego z tymże 
kuratorem w celu wniesienia obrony poro
zumieć się lub innego obrońcę obrać.

Busk, 25 listopada 1886.

L 6245 (675 2—3)
C. k. sąd sąd obwodowy w Brz f a 

nach ogłasza, że z powodu prośby Jana. O- 
zoria Bukowskiego, o wekstabelowanie ze 
stanu biernego dóbr Podszumlana prawa 
zastawu dla sum 1666 złr. 67 złr. i 667 
złr. 67 ct wa. z pn., na rzecz Aleksandra 
Weinreba i innych ciężących ustanawia dla 
niewiadomego z życia i miejsca pobytu A- 
leksaudra Weinreba celem doręczenia mu 
ts. uchwały z dnia 16 stycznia 1886 1. 140 
kuratorem adw. dra Schatzla, a substytu- 
em adw. dra Holzera i wzywa Aleksandra 

Weinreba, aby swemu kuratorowi potrzeb
nych informacyi udzielił lub innego swego 
pełnomocnika sądowi wymienił, gdyż in a 
czej złe skutki swojej winie przypisze.

Brzeżany, 20 listopada 1886,

L. 2386 (661 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Tuchowie wzy

wa niewiadomą z miejsca pobytu Annę 
F orteeką, by w przeciągu roku od d n ia  dzi
siejszego w nl sła deklaracyę do spalku po 
jej ojcu Tomaszu Boroniu zmarłym w dniu 
:4 czerwca 1882 z pozostawieniem ustnego 
rozporządzenia ostatniej woli, gdyż inaczej 
spadek będzie pertraktowany ze spadkobier
cami. którzy wnieśli deklaracyę i ustano 
wiouym dla niej kuratorem Benedyktem 
Kruziem.

Tuchów, dnia 11 grudnia 1886.

L 6783 (662 2 —3)
C. k. sąd powiatowy w Tuchowie wzy

wa niewiadomego z miejsca pobytu Woj
ciecha Wójcika, ażeby w przeciągu roku 
wniósł deklaracyę do spadku po jego ojcu 
Walentym Wójciku, gdyż inaczej spadek 
pertraktowany będzie z deklarowanymi spad
kobiercami i ustanowionym dla niego ku 
ratorem Franciszkiem Albinem

Tuchów, dnia 13 grudnia 1886.

L. 55110 (666 2 - 3 )
Lwowski ck. sąd krajowy jako han

dlowy ustanawia dla Sch. Chaji Ktanz j a 
ko z miejsca pobytu niewiadomej, celem 
doręczenia jej ts. nakazu zapłaty z dnia 
22 maja 1886 1. 23719 na rzecz Majera 
Franzos względem sumy wekslowej 100 zł. 
z pn. wydanego jak i celem dalszego za
stępstwa tejże nieobecnej, — kuratora ad 
actum w osobie adw. dra Bunda z substy
tucyą adw. dra Ambesa a doręczając rze
czony nakaz zapłaty ustanowionemu kura
torowi, o tera nieobecną zawiadamiamy 
przez niniejszy edykt do właściwego za
stosowania się.

Lwów, dnia 27 listopada 1886.

L. 7835 (764 2 - 3 )
C k. sąd powiatowy w Pilznie zawia

damia niewiadomego z miejsca pobytu S ta 
nisława Kuczyńskiego że przeeiw niemu j a 
ko wtóropozwanemu wnieśli do tutejszego 
sądu Piotr i Wiktorya Kaszyccy pod dniem 
7 grudnia 1886 pozew o udzielenie dekla- 
racyi przez pozwanych zezwalają oejna wy
kreślenie intabnlacyi prawa własności ciała 
hip. lwh. 11 księgi gruntowej gminy Pilzno 
na rzecz pozwanych zaintabulowauego.

Termin do rozprawy wyznaczono na 
16 lutego 18^7 o 9 rano.

Kuratorem ustanowiono Mikołaja Biest- 
ka. Wzywa się Stanisława Kuczyńskiego, 
aby przed terminem udzielił kuratorowi środ
ków obrony, lub innego pełnomocnika usta
nowił, i o tein sąd tutejszy zawiadomił.

C. k. sąd powiatowy 
Pilzno, dnia 7 grudnia 1886.

L. 28973 (749 2 - 3 )
S p r o s t o w a n i e  

C. k. sąd powiat, miej. deleg. w Tar
nowie, prostując edykt 22 października 
1886 1. 21522 zamieszczony w dzienniku 
urzędowym numerów 268, 269, 270 z r. 
1886 „Gazety Lwowskiej" oznajmia, że wy
mienieni w edykcie owym niewiadomi z 
miejsca pobytu są Józef, Jan  i Stanisław 
Kasprzyccy (nie Kusprzyccy) zaś kuratorem 
ich Stanisław Łada (nie Łuka).

Z <•. k. sądu pow. miej. deleg. 
Tarnów, dnia 7 grudnia 188tj.

L. 8 S39. (277 3—3)
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie j a 

ko Trybunał handlowy ogłasza, że w spra
wie wekslowej Samuela Schónbliima prze
ciw Józefowi Schwanenfeldowi pto 420 zł. 
a. w., z powodu niemożności doręczenia J ó 
zefowi Schwanenfeldowi z miejsca pobytu 
niewiadomemu nakazu zapłaty sumy 420 
zł. z pn. uchwałą z 21 października D--86 1. 
7751 dla tegoż Józefa Schwanenfelda, ku
rator w osobie adw. dra Alsa w Rzeszowie 
z substytucyą adwokata dra Zbyszewskiego 
ustanowiony został, któremu ów nakaz za
płaty doręczono. Uwiadamiając o tem ni- 
niejszem Józefa Schwanenfelda z miejsca 
pobytu niewiadomego, p.olecamy mu, by 
kuratorowi potrzebnej informacyi udzieli , 
lub innego pełnomocnika sobie ustanowił, 
gdyż z zaniechania tego wyniknąć mogące 
skutki sam sobie przypisać będzie musiał.

Rzeszów, 23 grudnia 1886.

L. 10908 (554 3—3)
Wsprawie egzekucyjnej Majera Kanar

ka przeciw Mikołajowi Furmanowi o 100 
złr, z pn. zawiadamia się z miejsca poby
tu nie iadomego egzekuta Mikołaja Fur
mana, że dla niego c. k. notaryusz Leo
pold Kukawski kuratorem ustanowiony i 
temuż uchwałę z 10 wrześsia 1886 i 6473 
doręczono.

C. k. sąd powiatowy 
Zbaraż, 29 grudnia 1886.

L. 7348 (626 3 - 8 )
Zawiadamia się Rafała Muckernbruna, 

z miejsca pobytu niewiadomego, że przeciw 
niemu wnieśli pozew Mojżesz i Leja Obstle- 
rowie o zapłacenie 59 złr. 35 cnt., że termin 
do rozprawy na 9 lutego 1887 wyznaczono 
i że dla niego Joachima Pancera z Niepo
łomic kuratorem ustanowiono. Wzywa się 
tedy Rafała Miickenbruua, aby swemu kura
torowi dowodów swoich dostarczył lub 
wcześnie sądowi tutejszem u innego swego 
pełnom ocnika oznajm ił.

C. k. sąd powiatowy 
Niepołomice, dnia 30 grudnia 1886.

L. 159 i 0 (8986)
C. k. sąd powiatowy miejsko del. w 

Tarnowie zawiadamia z miejsca pobytu nie 
znanego Abrahama Klassa, że dlań ustano
wiony w sporze jego przeciw Wolfowi Kor 
nowi kuratora w osobie Markusa Storha z 
Mielca i temuż doręczono ts. rezolucję z 
dnia 25 maja 1^86 1. 7240 którą przyjęto 
do sądu cessyą z daty Mielec dnia 12 lu
tego 1886 mocą której Abraham Klass, ce
dował swą pretensję do Wolfa Korna w 
kwocie 21 złr. 34 cnt. Frimecie Feigenbau- 
mowej. Ustanowienie kuratora nastąpiło na 
prośbę Frinety Feigenbaumowej.

Tarnów, dnia 21 lipca 1886.

L. 46994 (577 1—3)
C. k. sad miejski delegowany w K ra

kowie podaje do wiadomości, iz uchwała 
c. k. sądu krajowego w Krakowie dnia 25 
czerwca 1886 1. 6283 uznano Joannę Ma
kowską za zmarłą z oznaczeniem dnia śmier
ci na 31 sierpnia 1873. Rozporządzenie 
ostatniej woli nie istnieje.

Wzywa się zatem spadkobierców, by 
w ciągu roku zgłosili się z prawami swemi 
do sądu gdyż inaczej spadek przyznany bę
dzie tym, którzy się oświadczyli do spadku.

Dla nieznanych sukcesorów i do ad- 
ministracyi spadku mianowano kuratorem 
dr. Dominika Markiewicza.

Kraków, dnia 28 listopada 1886.

L. 12221 (681 !- 3)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że w dniu 1 lutego 1880 w L ac
kiej Woli zmarł Franciszek Winezura z po- 
zostawiewieniem majątku i kodycylu z da
ty 30 stycznia 1880 i wzywa powołaną do 
dziedziczenia tego spadku a nieznaną z 
miejsca pobytu córkę tegoż Katarzynę Win- 
czura, aby w przeciągu jednego roku od 
dnia ogłoszenia niniejszego edyktu oświad
czenie do tego spadku wniosła gdyż inaczej 
rozprawa spadkowa ze znanymi spadkobier
cami i ustanowionym dla niej kuratorem 
Józefem Szczurkiem z Lackiej Woli zosta
nie przeprowadzoną.

C. k. sąd powiatowy 
Mościska, dnia 14 grudnia 1886.

włość, prz iw spadkobiercom Stanisława 
Turek t. j. Maryannie Murduk, Katarzynie 
Turek, Reginie Turek. niel. Karolinie Tu
rek, o zapłacenie 10 rat po 18 złr. wa. i 
jednej 18 złr. 13 cnt. wa. ustanawia się 
kuratora w osobie Floryana Minkusiewicza 
uotaryusza z Dukli któremu doręcza się 
pozew z terminem na ‘0 lutego 1887 o 9 
godz. rano.

Otem zawiadamia się Reginę Turek i 
tem by kuratorowi udzieliła potrzebnej in
formacyi lub innego zastępcę sobie ustano
wiła inaczej złe skutki sobie przypisać bę
dzie musiała.

C. k. sąd powiatowy 
Dukla, dnia 28 listopada J 886.

L. 11479 (780 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy zawiadamia z 

życia i miejsca pobytu niewiadomego An
toniego Korczykowskiego że w sporze Este
ry Gótzler przeeiw niemu o 50 złr. z prz. 
ustanowił kuratora w osobie p. adwokata 
w Jaśle dr, Adamskiego i do rozprawy dro 
biazgowej wyznaczył termin na dzień 16 
lutego 1887 godz. 9 rano.

C. k. sąd powiatowy 
Jasło, 10 listopada 1886.

L. 5300 (688 l - 3 j
Ck. sąd powiatowy zawiadamia z miej

sca pobytu niewiadome Apolonię i Maryan- 
nę Seweryn, oraz Paulinę vel Apolonię 
Głąb, iż w sporze ustnym Antoniny Sewe
ryn i wspóln. przeciwko nim, Bronisławie 
Głąb i innym, o zniesienie wspólnej wła
sności realności lwh. 352 gminy Żabno 
objętej, ustanowiono dla nich kuratorem 
adw. dra Gałeckiego w Tarnowie i termin 
do rozprawy na dzień 23 lutego 1887, o 
godz. 9 rano, wyznaczono.

Żabno, dnia 16 grudnia 1886.

Upadłości.
L. 17834 (678 3 —S)

C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
znosi otworzony dnia 23 maja 1882 konkurs 
do majątku firmy S. Freund w Stanisławo
wie po wykazaniu wykonania rozdziału osta
teczni go po myśli §§ 187 do 189 ustawy 
konkursowej.

Stanisławów, 31 grudnia 1886. ^

U  13441 (697 3—3)
Konkurs na majątek Abrahama Dawi'

da Birmana w Sniatynie uchwałą z 5 wrz®' 
śnią 1882 1. 9600 otworzony uznaje  aię 
ukończony. ■"

C. k. sąd obwodowy 
Kołomyja, 30 grudnia 1886.

Konkursa.

L. 5493 (800 1—3;
Dla niewiadomej z miejsca pobytn Re

giny Turek w skutek pozwu zakładu kred

L. 524 (744 3— 3)
Niniejszem ogłasza się konkurs na 

następujące posady w c. k. gimnazyum W 
Sanoku.

1. Na jedną posadę nauczyciela histo 
ryi powszechnej.

2. Na jedną posadę nauczyciela do 
nauki języka niemieckiego jako przedmiotu 
głównego w połączeniu z filologią klasyczną 
na niższe gimnazyum.

3. Na jedną posadę nauczyciela religii 
dla uczniów obrz. rzym. kat.

Do posad tych przywiązana jest płaca 
etatowa z dodatkami w myśl ustaw z dnia 
9 kwietnia 1870 i i5 kwietnia 1873. Kan
dydaci ubiegający się o tę posadę winni 
wnisść1* podania zaopatrzone w potrzebne 
dokumenta za pośrednictwem właściwej 
Dyrekcyi do Prezydyum c. k Rady szkol
nej krajowej najpóźniej do dnia 28 lutego br- 

Z c. k. Rady szkolnej krajowej 
we Lwowie, dnia 22 stycznia 1887.

L. 925 ( 7 4 3  3 _ 8)
Niniejszem ogłasza się konkurs na 

posadę nanzzyciela historyi i geografii 
Wadowiekiem i na posadę nauczyciela gi' 
mnazyum filologii klasycznej w gim nazj ' 
nm Przemyskiem.

Do każdej z tych posad jest przywią' 
zaną płaca i dodatki do płacy w myśl u- 
staw z*9 kwietnia 1870 i z 15 kwietnia 1873> 

Kandydaci mają podania zaopatrzona 
w potrzebne dokumenta, na ręce przełożo
nej Dyrekcyi wnosió do Rady szkolnej kr®' 
jowej najpóźniej do 25 lutego br.

Z c. k. krajowej Rady szkolnej 
Lwów, dnia 19 stycznia 1887.

L. 290/p (672 3 - 3 )
Przy sądzie krajowym opróżnioną iĄ  

stała posada pomocnika woźnych z roczni 
płacą 300 złr. i dodatkiem aktywalnym 25°/« 
od tejże płacy.

Podania o tę posadę ułożone w 
rozporządzenia Ministerstwa obrony krajf’) 
z d. 12 lipca 1872 1. 98 Dup. naieży wniee<J 
do 4 marca 1887 do Prezydyum sądu kr8'  
jowego w Krakowie. *

w Krakowie dnia 26 stycznia



l i

J o i / R  S. o (795 1 - 3 )
Celem stałego obsadzenia niżej wy

mienionych posad nauczycielskich ogłasza 
się niniejszem konkurs:

1. przy 7 klasowej szkole dziewcząt 
w Samborze posada młodszej nauczycielki 
2 roczną płacą 360 złr. wa.

2) przy dwuklasowei szkole ludowej 
w Starej soli : a) posada kierującego nau
czyciela z p ła 'ą  350 złr. i pomieszkaniem 
i b) posada młodszego nauczyciela z płacą 
<150 złr. i pomieszkaniem.

3) przy 2 klasowej szkole ludowej w 
Sąsiadowieach posada kierującego nauczy
ciela z płacą 350 złr. i pomieszkaniem.

4) przy dwuklasowych szkołach ludo
wych w Czukwi i B iskow icah  posady 
młodszych nauczycieli z płacą 240 zł. wa.

5) przy 1 klasowych szkołach etato
wych: a) w Bilinie, b) Felsztynie c) Gro- 
dowicaeh, d) Horodyszczu, e) Leninie, f) 
Ł&nowicach, g) Mokrzanach, h) Pianowi- 
e*ch, i) Raj taro wicach, k) Rogoźnie, 1) U- 
hercach, m) Stupniey i n) Wołoszczy z 
płacą 300 złr. wa. i pomieszkaniem.

6) przy szkołach filialnych z płacą 
• 250 złr. wa. i pomieszkaniem:

a) w Bilince, b) Bykowie, c) Dąbrów
ce, d) Dublanach, e) Koniowie, f) Lasz
kach, g) Łużku górnym, h) Mrozowicach, 
i) Ortynicach, k) Pinianach, 1) Tatarach, 
m) Torhanowicaoh i n) Żarajsku.

Podania należycie udokumentowane 
należy wnieść za pośrednictwem swych 
przełożonych władz najpóźniej do 15 m a r 
ca br.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej
w Samborze, 28 stycznia 1887.

L. 1359 *' (806)
Celem obsadzenia posady c. k. kon- 

trolora urzędów sprzedaży soli w X. klasie 
rangi z systemizowanemi poborami z obo
wiązkiem złożenia ksucyi w kwocie 900 zł, 
rozpisuje się konkurs.

Ubiegający się o tę posadę mają po
dania swe należycie udokumentowne j zao
patrzone w dowody uzdolnienia do służby 
przy urzędach sprzedaży soli i znajomości 

i  języków- krajowych wnieść w ciągu 4 tygo- 
** dni do c. k. krajowej Dyrekcyi skarbu we 

Lwowie.
Z c. k. krajowej Dyrekcyi skarbu

Lwów, dnia 27 stycznia 1887.

Dyrekcya Towarzystwa wza
jemnych ubezpieczeń

w Krakowie,
podaje n in ie js z e m  do publicznej wiadomości, 
że począwszy od dnia niniejszego ogłosze
nia, przyjmuje

w dziale ubezpieczeń na życie
także ubezpieczenia 

n a  w y p a d e k  w o jn y ,
a to  na podstawie szczigółowych warun
ków, które w biurach Dyrekcyi i Repre- 
zentacyi we Lwowie i Czerniowcach. jako- 
też we w szystk ich  agencjach Towarzystwa 

otrzym ać można. 809
K raków , dnia 1 lutego 1887.

Z. Słoneeki, M. Łępkowski, H. Kieszkowski.

N iezap a ln ą  Naftę
podwójnie rafinowaną

poleca P. T. P U B L I C Z N O Ś C I

Karol K lim ow icz
w wpściu nowo urządzonych handlach 

P h e  B e r n a d y ń s k i  1. 11, U lica H alicka 1 46, Ulica 
W ckslarska (kapitulna) i. 5, Ulica Uommikauska 1. 5, 

Tllica Jagielouska 1. U ,  Ulica A kadem icka i. 18.
‘ fedeu litr salonowej z2 ct.

Nr. lszy  białej 20 ct.
" " Nr. 2gi żółtawej 18 ct.

Z "p.iwodu różnych nadużyć zmuszony jestem  
dziesieoiolitrowe blaszanki plombowano zaopatrzać, 
która z iednej strony m ą firmą z d .u g ie j zaś g a tu n 
kiem Naftv t. J. 0, 1, lub 2 jest oznaczaną. Za uie- 
n l o m b o w a n e  naozynia m eprzyjm uję żadnej odpowie
dzialności. Telefon 1- 52. rfid 9— *

Dr. A. MAJEWSKIEGO \ 
Z a k ł a d ♦ 

♦

w** fvwe»wf<P (w Kisielem) $ 
otwarty piwsr «ałą zimę. $

(5-'6 S6 - - ? ■'
e s - - ■*> Hf ■s  es 9

Księgi gruntowe.
*'• 18715 (775)

C. k. sąd powiatowy ra. deleg. w Sam 
borze powiadamia, że dla ruchu c. k. pań
stwowej kolei Dniestrzańskiej, prow&dzą- 

z Chyrowa do Stryja nabyte zostały w 
gminie katastralnej Wojutycze od spadko
bierców ś. p. Mi .hała Niebieszczańskiego : 

z parceli kat. 292/4, od spadkobier- i 
w ś. p. Mikołaja Niebieszczańskiego część j 

j5 Parceli 292/1, od Waśka i Michała Petruch, 
udzież spadkobierców ś. p. Ireny Kierkało 

Część z parceli kat. 291/1 od Wasyla i A- 
fmstazyi Petruch część z parcel kts. 290/2 i 
j 290/4, od Michała Zarzyckiego i spadko- 
bierców Stefana Zarzyckiego części z par- j 
(‘-el kts. 289/1 i 289/3, i od Antoniego Ba- j 
biak części z parceli kts. 28'</2, które z | 
dotychczasowych wykazów hip. odłączone j 
i do wyk. hip. pomienionej kolei żelaznej
przeniesione być mają.

Wzywa się przeto wszystkich, którzy- 1 
by czuli się  pokrzywdzonymi żądanem po- I 
wyż przeniesieniem woJnetn od wszystkich 
ciężarów gruntów kolejowych do wykazu i 
hipotecznego kolei żelaznej z swemi rosz- i 
czeniami najpóźniej do JO lutego 1887 do ' * 
tut. sądu się zgłosili, gdyż późniejsze zgło- j j 
szenia uwzględnione nie zostaną.

Prośbę Dyrekcyi kolei państwowych z 
zał. można w sądzie przejrzeć.

Sambor, dnia 31 grudnia 1886.

Toalety balowe
i  w ieczork ow e

wykonuje  gustownie
i  t a n i o  471 5 - 6

w swej własnej pracowni, 

M A G A Z Y N

we Lwowie, plao M aryack i I. 10.

S łabość  m ęską,
sku tk i szczególniej ta jiy eb  grzechów m ło 
dości oraz innych nadużyć, nis<czą-ycb 
zdrowia, jak  pewno i t rwale usunąć, poucza 
jedynie  w licznych wydaniach rozpowsze

chniona ju ż  ks ążka iJ lu stro w an a :

0 <lra R e ta u  a  
c  I t  i* o  n  a  w ł a s n a

Cena w ydania polskiego 1 zł.
Cena wydania niem ieckiego 2 zł.

Tysiące znalazło w niej objaśnienie swych 
c ie rp ień , a za użyciem kuracy i, w książce 
tej zaleeonej, zu pełuą  swą siłę m ęską. Za 
nadesłaniem  należytośei (ranko, o trzym a się 
książkę w kopercie franko pr/.ez M agazyn 
W ydaw nictw a R . F . B iere r w L ipsku  (Ver- 

lags J lag az in  L sipzig , N eum arkt 34.;
10 3 - 12

'rA.ia

l .  185 (769)
Komisya hipoteczna przy Prezydyum 

c- k. sądu obwodowego w Przemyślu oznaj 
hua, że arkusze posiadania we formie wy
kazów hipotecznych dla gminy katastral
nej Niebieszczany sporządzone, oraz i inne 
fkta odnoszące się do przyszłej księgi grun
towej wspomnianej gminy są do powszech
n o  przeglądu w c. k. sądzie powiatowym 
^  Bukowsku złożone.

Do wniesienia możliwych zarzutów 
Przeciw prawdziwości tych wykazów h ipo
tecznych, które to zarzuty osobiście lub 
też na piśmie w wyżej wymienionym c. k. 
s?dzie powiatowym wniesione być mogą, i 
^Jznacza się najdalszy termin do dnia 11 
btego 1887.

Przemyśl, 30 stycznia 1887.

i  l w i

ZiO iSń P : le .C iY  /CZAJ

Pd na  t,» i \ k  •. i ii 0  w Paryżu
W skiąd kjóryyi,' wchodzą wyłącznic 

j  rośliny f kwiaty, 
stanow ią środek 

j przeczyszczający, 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso
b y , bez różnicy 
płci i w ieku, m o- 

I | g j  go zażywać
bez oderw ania się, od zajęć. Użycie ich 

jjlijiMcitia ' ićtci, które 
rasu łkuU ają  w żołądku; 

utrzym ują one siole* wełny, podniecają
*  * < - -------- :  i  _ 1— ~ ł  » ł l a  ,

bez oderwaaiH slg oa.zajęc. ----
oswobadza od lafcgifiicr.ia t iółci, które 
si§ od czasu do ezssu »ku[iaią w  żołądku; 
utrzym ują one siole* wc'ny,‘ podniecają 
funkeye traw ienia i cyrkulację krwi uła 
twiaj§. W łasnośd  t« spraw iają, że użyeL 
Ich skutkuje pomyślnie p rzec iw : zawrsioiu 
głowy, imprewoł*. raditiciet*, biciu stres, 
rtesłreucnośeiKyt, .wt*-«rdicniom i wsul> 
kim doltgHmfcicm, porhedtąsym s  u f k ?  
mienia Ussek. łub żołądka.

V* LWOWtL w aptekaeh: pj. K, M lio-

L. 1786. (746 1— 3)

O głoszen ie
K a n t o m  B a n k o  P a ń s t w a

w Warszawie.

Na mor-y Najwyższego Ukazu z d. 3 
czerwca 1885 o re rgamzacyi b. Banku Pol
skiego na Kantor Warszawski, a miejsco
wych jego oddziałów na oddziały Bmku 
Państwa, uskutecznia się, między innerni, 
likwidacyja operacyj otwartych kredytów i 
pożyczek na zastaw papierów procentowych 
podlegających sprzedaży w razie niewyku- 
pienia w terminie zastawów lub też w ra
zie niezapłacenia w czasie właściwym za
liczeń ua otwarte kredyta

Wskutek tego Kantor Banku Państ
wa w Warszawie uprasza wszystkie osoby, 
które z tytułu powyższych operacyj miały 
stosun',i z h. Bankiem Polskim i jego od
działami, aby do d. J/13 marca br. uregu
lowały ostatecznie swoje rachunki, a mia 
nowicie, aby spłaciły przypadające od nich 
należności i odebrały złożone na zabezpie
czenie apiery procentowe lub też przenio
sły je  na odpowiednie rachunki, według 
zasad Banku Państwa, do Kantoru w War
szawie lub do właściwych oddziałów Banku 
Państwa.

Po upływie rzeczonego terminu, wszy
stkie papiery procentowe, pozostałe ua nie
uregulowanych rachunkach otwartych kre
dytów i pożyczek, sprzedane zostaną, po
dług kursu giełdy warszawskiej, resztująca 
zaś gutowizna, jaka się okaże, po zapłace
niu należności przypadających b. Bankowi 
Polskiemu, przeniesioną zostanie na rachu
nek bezprocentowy Kantoru Banku Państwa 
.do zgłoszenia się.

Obwieszczenie.
W ydzia ł  K asy  oszczędności m ia 

s ta  T a rnow a  uch w a łą  pow zię tą  dnia 
28 stycznia  1887, zniżył s topę  p ro 
centow ą z 5 pro. . na  4 ł/2 pro . od 
w k ładek  : o wy ■■li w niesionych  r. dniem 
1 luteg i 1887, od w k ładek  zaś  da
w nych  również na  prc., począw 
szy od dn ia  I  go kw ie tn ia  1887, co 
się nin iejszem  podaj- do publicznej 
w iadom oś i. ^
D yrekcya  Kasy Oszczędności m ias ta  

Tarnow a. (812 1— H)

L. 2B8. (812 1— 3) 

M o i i f c u r s .

W  c^lu obsadzenia posady le k a 
rza  m iejskiego z wynagrodzeniem  i ocz 
nych  300  zł., rozpisuje się _ n iniejszy 
konkurs  z te rm inem  podania do 20  
lu tego  1887. Koinpetenci z w iedzą 
w szech  nauk  lekarsk ich  będą mieli 
p ierw szeństw o.

M a g is t ra t  m ias ta  Doliny.

D o lin a ,  d n ia  1 lutego

• (7 5 3 )
Towarzystwo zaliczkowe w Stry

ju zawiadamia członków, że na pod-
18« a  6 s ta tu t ,J  §• 76  r a c h u n e k  za r»k 
1880, przez k o iu isy ę  rew izyjną sp ra w 
dzony, w  godzinach  urzędowych w 
b iurze j e s t  wyłożony,

Dyrekcya
L 154. (671)

O g ł o s z e n i e *

W myśl §. 30 ust. o Repr. pow. 
podaje się niniejszem do powszechnej 
wiadomości, że rachunki powiatow^e 
za ro k  1886 w yłożone zosta ły  nu dni 
14, do przejrzenia  przez opodatkowa
nych  w  powiecie.

Z W ydziału powiatowego.
H u s ia ty n ,  dni a 27 s ty c z n ia  1887.

P r e z e s  H orodyslri.

L. 178.

t a t o ,  * - * * £ £ £  “ *1So d b i e r a n i a  d j e t .

(767 1 - 2 )

Konkurs.
Rozpisuje się  niniejszem  konku rs  

n a  dwie posady  prowizoryczne kon
duktorów  drogow ych  przy W ydziale 
pow ia tow ym  w Łańcucie , z roczną  
p ła c ą  c z te ry s ta  zł. i sto zł. rycza łtu  
objazdow ego bez u p raw n ien ia  do po-

Chętni do ubiegania  się o tę po
sadę wium w ykazać  wiek swój, jak ie  
stndya odbyli i n rzebieg  do tychcza
sowych sw ych zajęć,

Od kandydatów  n a  konduktora  
wym aga się dokładnej znajom ości j ę 
zyka pińskiego, rachunkow ośc i i prze- 
dewszystkiem praktycznej w iadom ości 
budowy dróg.

Pierwszeństwo o trzym ają  ci z 
kandydatów, którzy się wykażą, że 
obowiązki konduktora  odpowiednio 
wym ogom  już spraw owali.

Podania  wnosić należy do końca 
lutego 1887.

Z W ydziału  R ady  powiatowej.
W Łańcucie , dnia 28 stycznia  1887.

N a k ła d e m  K s ię g a r n i P o lsk ie j
L, K. Baitoszewiczomej we Lwowie 

wyjdzie za parę dui
Ustawa o pospolitem ruszeniu

C ena 40 ct. 808 1 — 8

■ 7 i  ■■ ! .? * .« 1
zur dritten ordentliehen GeaeralversammluDg 
des Credit-Yereiues fur Handel u. Gewerbe iu 
Podhajce, weiclie Dienstag ain 8 Februar 1 b87 
urn 7 Uhr Abends im Genossenschaftslokalle 
Nr 178 trier, zu dem in dernachsteheiiden Tages- 
Ordnung benanntsn Zweeke, 8t»ttfiaden wird.

Gregenstande der Tagesordnung:
1. G-enehmlgung des R*chnungsabsehlus- 

ses fur das Jahr 1885 u. Ertheilung des Ab- 
solutoriums an den Yorstand (§. 30 u. 36 lit. 
i des Statutes).

2. Beschlussfassung iiber Dotimng deB 
R eserw efondes und Yertheilung des Reingewin- 
nes (§■ 51, 52 u. 36 lit. b des Statutes).

Antrag des Aufsicntsrathes: Yon dem
naeh Dotiruog des Reserwefondes mit 30 fl. 
verbleibenden . Reingewinne pr. 269 fl. 5 kr., 
die I)ividende in derHohevon 5 % °der 1 7/ł8 
kr. per Numer mit dem Antrage pr. 247 fi. 72 Kr. 
zu vsrtheileD, uud den Rest yon 21 fl. 33 kr. 
auf das Gewinn- u Yerlust Conto pro l t8 7  
yorzutragen.

3. Neuwahl von drei Mitgliedern des 
Aufsicht3rathcs au die Stellen der g.mas §. 20 
des Statutes durch Loos ausgeschiedenen u. Er-

; ganzuDgswahl von noch ein yiertes Mitglied 
d»i Aufsichtsruthe*, an die Stelle des mit Tode 
abgegangenen H. Natbaa Lilienfeld (§. 21 des 
Statutes).

4. Erganzuugswahl des Cassadirectors an 
die Stelle des ausgetretenen H. Leon Allerhand, 
dann des Yertreters des Coutrollordirectors an 
die Stelle des ausgetretenen H. Scbmerl Ros- 
msrin, eventuell au> h die weitere Erganzuugs- 
wahlen, an die Stelien der bis am Tage der 
G«neralversamnilung etwa noch Vakant werden- 
den Fnuktioaen der Yorstands u. Aufsichts- 
rathsmitglieder (§. 14 u 36 lit. c des Statutes.

5. Eveutuele Antiiige der Genossenschafts- 
mitgbeder.
Lie Dir«ction des C rsdit-Y ereines fiir H andel und 
Gewerbe in Podbijae , re g is tr ir te  Genossenschaft 

810 m it besehriiukter H aftuug.
I s id o r  L ilien fe ld  S c h iu erl G o ttc sm a n
leitender Dirot-tor. Y e itre te r des Ca8.ad iree to is .

/Janika Kefiru
praw dziw ego Chulam skiego, 
jako  podstaw a do w y rab ian ia  
napoju  pod n a z w ą ;. K e fir ,  
n a d e r  odżyw iającego i d a ją 
cego się przez ustró j [ ludzki 
ła tw o  asy m iłować, sprow adza 
i sprzedaje  w raz  z d o k ła d 

nym  przepisem  użycia.
Apteka pod gwiazdą

P i o t r a  M i k o l a s c h a
w e  L w o io ie .  8329

Cena pniełta 1 złr. w. a.

r MC
- A - f h  m m m i  -u

W PARYŻU 

Maść ta leczy wrzodzianki,

Jjffl % . nmmiociIRlSRome; ws
%t u .n jc n a ty c h m ia s t wy pad an ie  wł

j y i y S i a  n a 'b r w ia c h  i g łow ie i sku te i
d z ia ła  n a p o ro s t w łosów .

VIREłgit FBSDO słoik 2 franki we Francyi w P :
v aptoee p. M O U L 1N, 30, ulica Louis-le-Gran 

■ o Lwowie w aptekach pp. Mikolascha i We 
go-. — w Krakowie' w aptekach pp. Trau 

■ótiegu, Redyka i Wiszniewskiego.



KAZIMIERZ LEWICKI
S Ł O W N Y  I K Ł i l f  D I / A  O A l i r C J Y I

N K d n r ,  B f i ł  i t w a r t i  i R M i
w e  i  w o w f G p  u l .  T r y b u n a l s k a  1. <5.

K » l d ( 0 l i v  '<*' 2»>»S; n  f lS Ł 4 f t.

Lampy wszelkie przybory do
M u  , m  u jm c  * » -

Szkiełka do Lamp
(Cylindry) l”sztuka 4 centy

zaś lepsze zaopatrzone znakiem 1  s z t u k a  l O  c n t .  i  1 3  cn t.1

w  O L I W A  D O  M A S Z Y N
w różnych gatunkach do każdego użytku poleca

JÓZEF HANKE WE LWOWIE,
Rynek I. 38  we w łasnym  domu. Sk ład  farb i handel materyałów pod „Czarnym p sem 1.

5626

1

i
[hm
SI

Tli ło  WINA LECZNICZE
w y r o k u

JH Ls» ] Ś I ! i . l i : o l s s s @ ] i .
aptekarza ive Lwowie,

[H] z pom iędzy wielu innych  k ra jow ych  i zag ran icznych  zaszczycone zostały św iadec tw am i uznan ia  ich nadzw yczajnej dobroci i skuteczności przez [Hi
M  najp ie rw sze  pow agi n a  polu kliniczno lekarsk iem  w W iedniu , w  Krakowie, w e  Lw owie i w Czerniowoach I I
IW  Skład tych  w in  leczniczych, m ianow icie  : wina hiszpańskiego chinowego—  chinowo-żelazistego— pepsinowego— neptonowego i rumbarbarowego, i [Hi
I I  napojów  dla. chorych , i rekonwalescentów, t. j. Koniaku, Malagi, Tokaju, w  ap tece  pod gw iazdą  P io tra  M ikolaseha we Lwowie, jakoteż  we w szyst-  I
[HJ kich ap tekach  znaczniejszych M onarchii  aus tro -w ęg iersk ie j.  " [Hj

W ystrzegać się naśladowań i fałszerstw ! 245 10-3

Cenniki w raz i  w arunkam i sp łaty  d la c. k. urzędników państwowych

Uniform y Pokładow e c z ę ś c i tychże
(B łeiąee do .tupełnego um wudurewania) p rzesy ła  franco

U niform san stalł ”zur K  r ' e g  s m e d a i ] 1 e"
M aurycego T iller’a  & Co. o. k. dostawcy nadwornego

w  W ie d n iu , Y I I  M a r ia l i i l f e r s tra s s e  22.

L . 29551. (6ó'4)

Ogłoszenie lieytacyi.
Celem w ydzierżaw ien ia  gruntu  miej  

sklego „Wnika Kampiauowska."
D nia  16 lutego 1887, o godzinie 1 : - tej przed 

południem , odbędzie się w 1-szym D epartam encie 
M ag istra tu  publiczna licytaeya, za pomocą ofert pi- 
sem nyoh, celem w ydzierżaw ienia gruntów m iejskich 
„W ulka Kam pianowska" zwanych, z przylogłym  grun 
tem oparkanionym , położonych przy uUcy P ie k a r
skiej, (naprzeciw  cm entarza  Łyczakow skiego) a  obej 
m ujących łączną  p rzestrzeń  około 6 morgów.

Ceuę wyw ołania ustanaw ia się na  200 z łr. ro 
cznego czynszu.

Oferty, zaopatrzoue we wadyum w Kwocie 20 
z łr  , należy w dniu lieytacyi najdsle j do l i t e j  godziny 
przed południem  w Iszym  D epartam encie M ag istratu  
złożyć, gdzie w godzinach urzędowych bliższe warunki 
tej dzierżaw y prtejrzec  można.

M ag istrat król. s to ł. m iasta.
Lwów, dnia 25 stycznia 1887.

Karol Bałłaban
pod

991z ł o t y m  k o g u t e m * *
we Lwowie 

poleca  
zupełnie świeży transport

cbiósko-rosyjskiej herbaty
ciemno naciągającej z wybornym Emakiem i arom a

tyczną w onią 0195
*/, Ko. Cong cesarskiej z łr
»/„ B F am ilijn e j . . . .

; i/ Mnlange de Meskau
Im peria l

FABRYKA ZAŁOŻONA W NOWEJ ZIEMI ROKU 1849. 
A P T E K A  H O G G ’A , 2 , RU E C A S T IO G L IO N E  W  P A R Y Ż U . t

TRAN Z SW lEŻhJ W ĄTROBY SZTOKBISZO W EJ, H O G G ’A, 
pierworodny, koloru słomy, smaku sardynek. Na gruźlicę, tatar, dla dzieciilabyck, 
bardzo poiywn_.tywny. — Tran ciemniejszego koloru, znacznie niższej ceny, pocnodńz  w%- 

I trób zepsutych, co jest przyczyna jego koloru i odrażającego smaku.
(Opinia Akademii medycznej).

Tylko we flakonach trójgramastych jaK okaz — Flakony nieopatrzone na ltf>  
[ kiecie pieczęcią Rządu Francuzkiego uważać należy za podrobiono.

Dostać można we wszystkich lepszychaptekaćh.

Pomgra, Reumatyzm 
Piasek w Urynie

NIE MOOA DYĆ WYI.EC7.nNE Iii.Z UŻYCIA
L1TH1NY

Sól produktu chemicznego zwanego 
LITHINĄ w ziarnkach musujących 
w  wodzie, przygotowana przez P. Ch- 
Le P e rd r ie l  w Paryżu, zażyta w malej 
dozie usuwa natychmiast złogi żwiro
we w  moczu czyli urinian, który 
właśnie jest prostą przyczyną wyżej 
wymienionych słabości. Leczenie Solą 
Lithiny przyjmowanej w dozach wska
zanych w  prospektach, zastępuje 
w tych słabościach z pomyślniejszym 
i zupełnym skutkiem użycie wód 
mineralnych.

W e  L w o w ie , w  a p te k a c h  P P :  
M ik o la s g h a  i W e w i ó r s k i e g o ;  
w  K ra k o w ie ,  P P  : W is z n ie w -  
8K1EG0, REDYKA, ThaUCZYŃ-

sk ie g o  i S ie d l e c k ie g o .

l/s
W ysiewków włas-nego wysiewu 
Souchong w oryginał, opakowaniu

Przy odbiorze 3 ko. w jednej pooztowej 
paozce opłacam porto do każdej staoyi poczto

wej w kraju.
Z iinów ieuia  na w szytkie towa y przez telefon 

nr. |8 5  odsyłjhin. bezzwłoezuie do domu i uddaw -a 
towarów je s t  uprawniony ze towar pieniądze pobrać.

H audel otwarty od godziny 7 rano do godziny 9 
a-ie-zór.

Wyłęt na dworcy eh l»bs\k
i ! o w ł * u d « r f e w i  

jr.kor<'ź J. IlEJ I ZMANA i SYNA.

l » ' ł ó ' a Ę r x i y  s ś i k ł « . d
d i e  U d i t e j  S 1 i S i f k e w i i i y

F o r t e p h i i ł Y t w ,  P I Z Ł i i I f t  i  o r g a n ó w

Jan Ihnatowicz
poleca

wypróbowane środki do w y w a 

biania w szelkich plain
mianowicie:

z łr .  c t.

z e m a t y z m
K r ó l e s t w a  Ga l ic y!  i Lodwiueryl  

z W l e l k i c m  Ks . 1 Kmito  wabieni  
n a  r o k

Ł . m I I  M A
wr(- Lwowi,?, R ynek 1.

Gruntownie, szybko, bez przerw y z .w  
. dnienia i pod najściśląK zą <jj'* 

skreeyą, leezy wedle jedynie  wypróbowanej, w ż.- 
dnym  kierunku n i e  s z k o d l i w e j  metody, wszelkie 
choroby syfllistyczne, tudzież sku tk i nadużyć młodości 
osłabienia siły  m ężuości, zakaźne i ka taralue  upław y.’ 
patologiczny ubytek regularności u kobiet i t d. 

ą p e c y a lls ta  cholrób t a |e m u ic z y c li
J n Knrninl ?r*y uli°y wałowej ucz. s v,-i

■ Um , ' u r j ł l c l l Lwowie, ordynuje od l  do 12
przed p o łu d n .. a  od 2 do 5 po południu, Za
miejscowym udziela skuteczną radę listownie i wysy
ła  odw rotnie potrzebne lekarstw a w sposób dyskre- 
OTonalny (8112 23—32)

i P i e r w  ,. kor„es»yonsw atia

f S z k o ł n  i w « ! * y < ? z m s ,
! N auka g ry  n» fortepianie  w III .  c d d m łR c h :
[ I .  Dla początkujących. II . Wyższy. III . Do wydoskj 
j  aalenia  g r y : , N auka śpiewu solowego. D y rek c ja  po 
j środnłezy bezinteresow nie w udzielaniu m iejsc u k o i 

zonym nauczycielkom. K cneerta, W ieczory i Popisy 
•ils uczennic w szystkich oddziałów bezpłatnie. P ro 
spekt i S ta tu ta  otrzym ać można w. szkole. Sprzedaż 
fortepianów n a  r a ty  mi >ł e « sa  pn 15 z i  Nowe 
Krzyżowe fortepiany c-d 275 zł. W ypożyczalnie od 5 
zł. Zam iana używanych instrum entów. Jedyne  zaste 

retw o organów a A m eryki. 8

1 S S ?
n a b y ć  m o żn a  po cen ie  U  « I r .  ISO  c t .  

w  e k sp e d y c ji

„GAZETY LWOWSKIEJ-
Zamiejscowi zechcą przysłać 2 *lr. 
7 0  c t . ,  z których przypada 10 cnt. 

na opakowanie i list frachtowy.
S zem a ty zm  p rz e sy ła m y  ty lk o  za  

n iszczen iem  n a le ży to śc i z g ó ry . Z a  p o b ra 
n iem  n a le ż y to śc i n ie  p rz e sy ła m y  Szem a- 
ty zm n . " ^ 6 5

I Am an ilin  a  usuwa plamy powstałe 
j z soków cukrowych, białka, lodów
! i t p., f lak o n ik ..................................

A psclna wyciąga plamy tłuste z ma- 
t~ryj jedwabnych kolorowych . .

A cetina niszczy plamy powstałe z 
wapna i ługu, flakonik . . . .

B e u z o l ln a ,  wywabia plamy tłuste, 
' potowe, maziowe i pokostowe flako- 

i ik mały 20 ct. eały . . . .  
B ra z y l in a  rnatorye czarne wypło

wiałe i poplamione prane w odwa
rze brązy liny odzyskują pierwotny 
kolor, połysK i sztywność pakiet 

E t i l in a  osuwa plsmy powstałe z farb 
d i  podłóg używanych i farb »nili-
Uoeyeh, t l ~ k o n ......................

. Iavcllna  wywabia z bihlisny pla- 
rry z wuia czerwonego, owocow,
konfitur i t. p., f ląkou .......................

O d a lin a  usuwa pbrn powstałe z su- 
■-zu, potu, tytoniu, mleka, piwa, ka-

—.26

—.25

—.25

- . 3 0

-.08

- . 2 5

-.20

wy czekolady, pleśni, wilgoci, śmie-
’ tanki, rosołu i kwasu flak. . . .

Ok.saiini, wywabia plamy z atramen-
—
- . 2 6

— .20

— .25

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1. 12 doin Wernera.

tu urwi i rdzy, flaszka . . . .  
Z iem ian ek  oczyszcza materye białe 

w-łuiaue z brudu i kurzu pakiet . .
Mydełko żó łc iow e do wywabiania 

plam zastarzałych z materyj baweł
nianych, wełnianych i jedwabnych,
k a w a ł i - k .............................................

Q u ila ja  materye weln ane i jedwa
bne, prane w odwarze quilaji tracą 
plamy i odzyskują świeżość, przy - 
tem kolor materyi nic nie traci,
pakiet  ..................................

Nobyć mokną we L W Ó W IE  w sklepach uSfljZ 
mych, ul, Kopernika l. 3, Hotel EtWPjki&jM 
i ul. Halicka róg Wałowej. W  K L A K O  W 
Sukiennice l. 20. W  C Z E R Ń  10 WG A  
Rynek l. 2. (6997 1 9 -0 )

I

_  [10/

(Zarządca Władysław J. Weber.) Papier z fabryki papieru braci F-aikowskich.
A  f l  \_r * 1


